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GAZETA LWOWSICA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

ł  wyjątkiem dni poświątecznyc-li,
Num er pojedynczy kos/,ruje w miejscu 10 hal., 

pocztą 16 ha!. — Biura Redakeyi i Adm inis tracji  
ulica Czarnieckiego 1. 10. — Kkspedyeya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, ulica Trze* 
ciego Maja !, 5. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte  wolne od opłaty.
Telefon Eedakeyi Nr.  88.

Teiefnn Adoiinis traeyi Nr. 637.

rocznie . 
półrocznie

z a m i e j s e o w a :
. 32 K I ówierćrocznie 8 K —  h. 
. 16 K [ miesięcznie 2 K 70 h.

P r e n u m e r a t a ,

m i e j s c o w a -
rocznie . . .  24 K I ówierćrocznie . . 6 K
półrocznie. . . 12 K j miesięcznie, , . 2 K

W' Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 4  K 60 h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy I litoracki“, dodatek miesięczny do Gazety L w o m k te j,  o trzym ują  eało-
! półroczni abonenci bezpłatnie,  jednakże ci tylko, którzy prenumerują  od 1 stycznia do końca czerwca

i-nnr.s* ji-ndnin, owjerćroezE.i i miesięczni za dopłatą: pierwsi ( K 50 h,, drodzy 60 h.lub od 1 Jipea do końca grudnia, ćwit 

„Przewodnik1' prenumerowany osobno kosztuje  8 K.

Ceny og łoszeń : Wiersz petitowy !vb jego 
mieisee 20 hal,

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal.,' za wiersz lub jego m i#sce miary pe­
titowej.

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akcyjnych i ubezpieczeniowych, po 60 
hal. za wiersz petitowy lub jego miejsce.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje w yłączn ie : Biuro dzienników Sokołowskiego  
we Lwowie ulica Trzeciego  Maja I. 5. W Paryżu 
wyłącznie A g en ey a : O. Adam ( V. de Kaczkowski) da 
Kue de V»renne.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
O stanie zdrowia Jego Ces. i Król. 

A p o s t o l s k i e j  Mo ś c i  wydano następują­
cy biuletyn:

W objektywnych symptomatach i w 
subjektywnym stanie zdrowia Monarchy nic 
się nie zmieniło, tylko drażnienie do kaszlu 
było w ciągu dnia dzisiejszego mniejsze. 
Najj. Pan przechadzał się godzinę po Małej 
(Taleryi przy otwartych oknach.

Wi e d e ń ,  dnia 5 maja 1914, wie­
czorem.

Lekarz przyboczny dr. Ke r z l .
Prof. dr. O r t  ner .

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
Lwów, 7 maja.

7 e leg a cy e .
Z D elegacji austryackiej.

Z Budapesztu donoszą: Wczoraj o godz. 
4 po południu zebrała się komisya zagrani­
czna Delegacyi austryackiej.

Referent del. B a c ą u e h e m  zagaił dy- 
skusyę stwierdzeniem, że trójprzymierze, 
zwłaszcza zaś ścisłe stosunki z państwem nie- 
inieckiem okazały się ponowną ochroną po­
koju i interesów Monarchii, Stosunek do 
Włoch stał się serdeczniejszy. Sojusz uzyskał 
już i we Włoszech popularność. Włochy prze­
konały się mianowicie, że w ścisłem porozu-

56)

Józef Weyssenhoff.

P T JB Z C Z iL .
P O W I E Ś Ć ) .

XVII.
(Ciąg dalszy).

Moroz, usłyszawszy o rozkazach pana, 
wynurzył się z cieniu, w którym deptał zwy­
kle, pogrążony w technice swych wielora­
kich funkcyj — nasunął się, napraszał się 
tylko o konfidencyę. Aż Edward zrozumiał 
przymilne błyski oczu Moroza i ogłosił mu 
swój zamiar:

— Jadę do Osowy, do pana. Sasa.
— 1 pięknie panoczek. — — A nie le­

piej b y ło by  kiedy rozdnieje? — ćm a1') dzi­
siaj straszna.

— Nie ; pojadę.
— P rz y k a z a łb y  w ie lm o żn y  pan s t rze lb y  

2ab rać ,  j a b y  ich  n a  w sch ó d  s ło ń c a  ju ż  do 
Osowy p rz y w ió z ł?

— Na cóżby? niema teraz polowania.
— Ojje, panoczek! cheiawszy, tak przez 

dzień nastrzelasz, że i kałamaszkę pełną na­
palisz. Ciecieruki już młode farbowne, ka­
czek przepaść na jeziorkach, gdzie one już 
Za morze naradzają się; kuropatwy po rży­
skach, bekasy po łąkach. — —

— Drobna zwierzyna — o d rze k ł  po­
gardliwie Kotowicz.

v) ciemność.

mieniu z trój przymierzem mogą rozwijać się 
korzystniej niż bez tego poparcia.

Jest pilnem zadaniem dyplomacyi — 
wywodził referent dalej — by stosunek do 
Rumunii przybrał formy serdeczniejsze. Nie- 
! tórych zajść w Rumunii, .jak ostatnie zebra­
nia Ligi kultury, nie należy przeceniać.

Go do stosunku do Rossyi mówca wita 
z zadowoleniem oświadczenie P. Minist;a w 
tej sprawie. W Czerwonej księdze czytać mo­
żna w wielu miejscach, że zapatrywania Ros­
syi na stosunki na Bałkanach podczas prze­
silenia i na terenie polityki zagranicznej sty­
kały się z zapatrywaniami Monarchii. Nie 
można jednak z drugiej strony przeoczyć fa­
ktu, że oświadczenia w tym duchu wypowie­
dziane zostały przez rossyjskiego ministra 
spraw zagranicznych w kwietniu 1912, gdy 
sojusz między Serbią i Bułgaryą w sprawie 
rozdziału terytoryów, ustanawiający Rossyę 
sędzią rozjemczym, został zawarty już w lu­
tym i że po tych oświadczeniach nastąpiło
zaw a rc ie  pokoju w lipcu ,  w  k tó ry m  się  g ro ­
ziło A u s t r y i  n a w y p a d e k  p rzem ija ją ce j  oku- 
pacy i Sandżaku .

Beferent omawiał wkońcu stosunki go­
spodarcze i podniósł, że należy się wcześniej 
przygotować na zawarcie traktatów handlo­
wych.

Del. R a e r e n r e i t e r  wywodzi, że 
na ogół cxpose zostało przyjęte optymisty­
cznie. Mówca wskazał na konieczność utrzy­
mania dobrych stosunków z berbią, oraz po­
trzebę strzeżenia praw Towarzystwa kolei 
oryentalnych wobec tego, że Serbia prawem 
kaduka zabrała serbską część linii kolejowej 
Towarzystwa.

Co do Rumunii oświadczył mówca, że 
nie należy zapominać, iż droga nietylko ge­
ograficzna, ale także polityczna prowadzi do 
Rumunii przez Węgry. Stad wynika konie­
czność odpowiedniego obchodzenia się z Ru­
munami siedmiogrodzkimi.

Mówca cieszy się z powodu, że spory 
między Włochami i Austryą zmniejszają się 
i że załatwiają się w sposób lojalny. Spo-

_ I nie pańska — ustępował Moroz — 
choć i panu czasem można podziwaczyć się. 
Bywało, pan marszałek z pod wyżła cieciu- 
ruków bił...

Moroz miał zwyczaj nie zaprzeczać Ko­
towiczowi, jakby znał etykietę rozmów z pa­
nującymi. Nie znaczy to, aby był zawsze te­
go samego, co Kotowicz, zdania i aby nie 
chciał swoim księciem kierować. Chytry to 
był minister.

Edward, nieczuły dzisiaj na ponęty 
myśliwskie, nie ustępował. Poczuł Moroz, że 
nie postawi na swojem, nawet w sprawie 
odłożenia wycieczki aż do świtu.

Szczekanie psów obowiązkowe, nie na­
pastnicze, lecz służbiste, ogłosiło, że konie 
podano przed ganek. Zanim wyszedł z domu, 
Edward chciał okazać Morozowd, że ocenia 
troskliwość, odbitą w oczach starego sługi 
już przyjaciela — "i wyciągnął do niego rękę.

— Do widzenia, Moroz — rzekł miękko.
— Jloh spasaj panoezka! ^—■ odrzekł 

stary i chwyciwszy oburącz dłoń Edwarda, 
przycisnął ją mocno do ust.

A Kotowicz pocałował Strzelca w głowę 
czysto wy,strzyżoną, kryjącą pod falistą cza­
szką uczciwe przebiegi. , . ,

Gdy już Edward dosiadł koma, skaro- 
gniadego Filuta a Turmowic" kasztanowatej 
Lalki, Moroz dawał instrukcyę Turmowi- 
czowi:

— Ty, Antoluk, nie prowadź pana po 
małej drodze do Oresy, tylko po wielkiej. 
A gdzie nic wiedajess, puść konia. Ty me 
głupi, a wszystko koń od ciebie mądrzejszy.

— Dobre — odrzekł Turmowicz.
Pojechali. Zrazu Kotowicz sądził, że nie

widzi drogi z powodu bezpośredniego przej­
ścia od światła do ciemności, ale gdy pchnął 
bonia do kłusa, zauważył, że koń stąpa jakby 
miał nogi związane, osadzając się ostrożnie 
na zadzie. Wiedział zaś z doświadczenia, ze 
Filut ma zwykle kłusa posuwistego i że do-

dziewa się też, że przy tej dobrej atmosfe­
rze, jaka teraz między obu państwami p a - , 
nuje, trudności albańskie zostaną łatwiej j 
usunięte. W sprawie stosunku do Rossyi wy­
raził mówca życzenie, by ten stosunek był 
istotnie taki, jak go opisuje expos&. z zado­
woleniem zaś wita mówca przyjazny stosu­
nek do Francyi, cboć nie widać go na polu 
finansowem. Wielkiem zadowoleniem przej­
muje mówcę dalej przywrócenie tradycyjnie 
dobrych stosunków z Anglią.

Na ogół expose jest zdaniem mówcy do­
wodem, że wiele stosunków czeka jeszcze na 
wyjaśnienie. Przeciwieństwa między obiema 
grupami mocarstw trwają dalej, zbrojenia ró­
wnież czynione są w dalszym ciągu i Au- 
strya musi w nich brać udział, jeśli nie ma 
pozostać w tyle. — Niektóre Towarzystwa i 
przedsiębiorstwa robią olbrzymie interesy, 
ale ogólne stosunki gospodarcze cierpią bar­
dzo, a za lat kilka okręty, które kosztowały 
setki milionów, będą miały wartość starego 
żelaziwa.

Mówca zakończył, wykazując koniecz­
ność poprawy stosunków wewnętrzno-polity- 
cznych.

Na tem obrady przerwano.
Przew. F u c h s  oznajmił, że od dziś 

zarządzi dziennie po dwa posiedzenia komi­
sy! : od g. 10 rano do 1 po południu i od 
pół do 4 do 7. Dyskusya nad polityką zagra­
niczną będzie, jak zdaje się, już w sobotę u- 
koriczona.

B u d a p e s z t .  Przybył tu hr. Stuergkh 
w towarzystwie radcy min. Erhardta.

Awans majowy
w c. k. obronie krajowej.

(II) W oddziałach wojskowych za­
kładów hodowli koni zamianowany r o t-

brze idzie w cuglu. Noc była rzeczywiście 
bardzo ciemna; nawet koń trudno się w nieć
oryentował. .

Ale z początku jechało się wielkim po­
cztowym traktem" między brzozami, które po 
dluższem wpatrywaniu się widać było po 
obu bokach, jak nikłą kolumnadę, na której 
wysoko wisiał strop lekko szumiący. Konie, 
jeden obok drugiego, poszły śmielej kłusa. 
Gościniec przechodził dalej przez dwie wior­
sty lasu i podobny był wówczas do głębo­
kiego jaru między czarnemi skałami. Jechało 
sie jednak coraz pewniej, konie rozgrzały się
i sunęły szybciej.

Kotowicz był dobrym jeźdźeem i na 
wielu już koniach siedział; znał to zwierze 
człowiekowi usłużne, ale dumne i buntowni­
cze; czasem rycerskie i ambitne, czasem zno­
wu bezmyślnie płoche, niedowierzające wła­
snemu cieniowi, jakby przesądne, rzadko czło­
wiekowi szczerze przyjazne, ale wtedy już 
zrastające się z nim w jeden organizm, czu­
łe na każdy ruch, nawet na moralne uspo­
sobienie jeźdźca. Filut od pierwszej prze­
jażdżki wydał się Edwardowi koniem przy­
jaznym. Szedł nadzwyczaj czujnie z nasta- 
wioneini uszami, zwalniał biegu w miejscach 
ciemniejszych, wypływał z dziarskiem par­
sknięciem na cień rzadszy, jakby ogłaszając, 
że poznaje przy drodze widziane już przed­
mioty. Zupełnie jak Edward, który zapadał 
chwilami w niewiadomość gruntu i okolicy, 
potem znów cieszył się, poznając to wielką 
sosnę przy drodze, to mostek na ruczaju, to 
znowu stwierdzając powonieniem, że mija 
chaty smolarzy, śpiące w ciemności niedale­
ko od gościńca.

Tak było, póki jechał szerokim traktem 
i swojemi włościami, które już poznał w cią­
gu objazdów. Ale na dziewiątej wiorście trze­
ba było skręcić z gościńca na lewo, na dro­
gę polną, dużo węższą i krętą, jak łożysko 
strumienia. Gdyby Turmowicz nie wstrzymał

m i s t r z e m  porucznik Franciszek Mayern z 
oddziału wojskowego stacyi ogierów państwo­
wych w Sądowej Wiszni.

W etacie oficerów dla służby lokal­
nej zamianowany k a p i t a n e m  porucznik 
Artur Linde, nadkompl. w 19 pp., w oddzia­
le wojskowym dla grupy obr. kraj. komendy 
XI. korpusu.

W korpusie oficerów prowiantowych 
zamianowani: p o r u c z n i k i e m  o f i c e r e m  
p r o w i a n t o w y m ,  podporucznik oficer ra­
chunkowy Jan Maier 31 pp.; p o d p o r u ­
c z n i k a m i  o f i c e r a m i  p r o w i a n t o w y ­
mi  zastępcy oficerów prowiantowych: Józef 
Tresehnak 21 dyw. haubic poln. obr. kraj., 
Gustaw Melzer 22 pp., Emil Pospiśil 35 pp. 
i Józef Pohnert 34 pp.

W rezerwie zamianowani p o r u c z n i ­
k a m i  podporucznicy: Otto Wall i Edmund 
Scheidtenberger 31 pp , Albert Guttenstein 
i Herman Machura 31 pp., Władysław Si­
korski 35 pp., August Eschner 35 pp., Jan 
Nagrodzki 20 pp.

W korpusie oficerskim audj torów 
zamianowani: p o d p u ł k o w n i k i e m - a u d y -  
t o r e m ,  mąjor-audytor Jan Suran z komen­
dy obr. kraj. w Przemyślu; m a j  o r e m - a u ­
d y t o r e m ,  kapitan-audytor Jarosław Vavra 
z sądu obr. kraj. w Przemyślu.

W korpusie lekarskim  zamianowani: 
l e k a r z a m i  s z t a b o w y m i ,  lekarze pułko­
wi: dr. Henryk Burger z 19 pp. w komen­
dzie obr. kraj. w Krakowie, dr. K roi Bren- 
uer 32 pp., dr. Arnold RaschkeS z 16 pp. 
w powiatowej komendzie uzupełniającej w 
Krakowie, dr. Adolf Beigel z 43 dywizyi 
haubic polnych obr. kraj., dr. Teofil Bardach 
35 pp,, dr. Jan Hand z 31 w 19 pp., dr. 
dr. Henryk Frachtman 17 pp., Franciszek 
Fleischhans z 44 dywizyi haubic poln. obr. 
kraj, w 44 dyw. dział polu. obr. kraj., dr. 
Aloizy Beran z 4 p. uł. w 31 pp., dr. Jakób 
Katz 18 p p ; l e k a r z a m i  p u ł k o w y m i ,  
starsi lekarze: dr. Rościsław Bilas 20 pp., 
dr. Józef Grund 45 dyw. haubic poln. obr. 
kraj., dr. Rudolf Klein 33 pp., dr. Leon La­

konia i nie wskazał bocznej drogi, możeby 
Kotowicz ją minął. I Filut po raz pierwszy 
się zagapił: skręcając w lewo zbyt spiesznie, 
natknął się na jakąś przeszkodę tak bliską, 
że ją musiał skokiem przesadzić — Edward 
nie zrozumiał odrazu, ale obejrzawszy się, 
przypomniał, że widział tam za dnia bardzo 
niski krzyż wkopany na samej granicy dro­
gi i pola, podobno dla uproszenia błogosła­
wieństwa Bożego dla pól, ale wyglądający 
ponuro, jak mogiła samobójcy. Koń," zbity 
nieco z drogi, przeskoczył ramię krzyża. — 
Nieprzyjemny dreszcz przeszedł Edwarda.

I koniowi przyszły do głowy jakby prze­
sądne strachy. Szedł zaledwie truchta, boczył 
się czasem trwożnie od krzaków, to znowu 
giął chrapliwie zdławionem przez emocyę 
gardłem. Edward kazał Turmowiczowi jechać 
naprzód, bo Lalka szła spokojniej, a leśnik 
znał lepiej drogę, która, kreta i e.i darni ona, 
była jednak tak zwaną „wielką drogą" ku 
mostowi na rz-ce Orosić. Zabłądzić było tu 
łatwo ; droga przechodziła naprzóo przez po­
rębę leśną, potem przez pola i łnki, nieo- 
parta nigd/.io o granicę stałą, której można- 
by się trzymać, czy to ściana lasu, czy rząd 
domów. Jakoś jednak domacano się właści­
wego kierunku, najmniej wzrokiem, który le­
dwie przebijał sążniowy promień, raczej za­
ostrzonymi przez konieczność innymi zmysła­
mi: dotykaniem, słuchem i węchem. I ka- 
walkata zabrnęła znowu na drogę, pachnącą 
wielkim lasem, jeszcze ciemniejszą, ale ogro­
dzoną od zboczeń przez gąszcze. Edward nau­
czył się już od Moroza sposobu oryentacyi 
w takich wypadkach: patrzył na niebo — 
majaczyło tam wysoko wązkie rozwarcie, niby 
pęknięcie czarnej opony, nakrywającej pochód. 
Ale trzeba było jechać stępa.

(Ciąg dalszy nastąpi),
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san 18 pp.; r e z e r w o w y m i  l e k a r z a m i  
p u ł k o w y m i ,  starsi lekarze: dr. Teodor 
Franki 21 dyw. haubic poln. obr. kraj., dr. 
Leon Girjćek 44 dyw. haubic poln. obr. kraj., 
dr. Ignacy Allerhand 19 pp.

W etacie oficerów rachunkowych 
zamianowani: p o d p o r u c z n i k a m i  r a ­
c h u n k o w y m i ,  zastępcy oficerów rachun­
kowych : Franciszek Hartinann 2 p. uł., An­
toni Piróg 22 pp , Jan Henzl z 34 pp. w 2 2 
dyw. dział poln. obr. kraj., Jan Seepold 
z 36 w 17 pp.

W  intendenturze zamianowani s t a r ­
s z y m  i n t e n d e n t e m  II. k l a s y  inten­
dent Jerzy Michalsky z intendentury komen­
dy obr. kraj. we Lwowie; i n t e n d e n t e m  
podintendent Ryszard Wiszniewski z Mini­
sterstwa obr. kraj.

W etacie urzędników kontroli ra­
chunkowej zamianowany: s t a r s z y m  r a d ­
cą  r a c h u n k o w y m  I k l a s y ,  starszy 
radca rachunkowy fi. klasy Rudolf Wara- 
schitz z intendentury komendy obr. kraj. we 
Lwowie.

W żandarmeryi zamianowani: p u ł- 
k o w n i k i e m, podpułkownik Eugeniusz Dą- 
browiecki, komendant kraj. komendy żandar­
meryi nr. 14 w Celowcu; p o d p u ł k o w n i ­
k i e m,  major Adolf Staromiejski, adjutant 
inspektora żandarmeryi; m a j o r a m i ,  rot­
mistrze : Aleksander Gawrański z krajowej 
komendy żandarmeryi nr. 5 we Lwowie, 
Karol Schmidt z kraj. komendy żandarmeryi 
nr. 1 w Wiedniu w kraj. komendzie żandar­
meryi nr. 5 we Lwowie; r o t m i s t r z a m i ,  
Wilhelm Geppert, Karol Yyćichl, Alfons 
Schickl, Stefan Dorosz z krajowej komendy 
żandarmeryi nr. 5 we Lwowie; p o r u c z n i ­
k i e m ,  podporucznik Fryderyk Preisher z 
kraj. komendy żandarmeryi nr. 13 w Ozer- 
niowcach; p o d p o r u c z n i k i e m  r a c h u n ­
k o w y m ,  komendant posterunku, tytularny 
wachmistrz Otto Graf z kraj. komendy żan­
darmeryi nr. 8 w Linzu w kraj. komendzie 
żandarmeryi nr. I  we Lwowie.

Stanowisko lir, Apponylego
w węg. partyi niezawisłości.

Pismo dogorywającego Franciszka Kos­
sutha, zalecające stronnictwu, by posterunek 
w niem naczelny oddany był hr. Appo- 
nyiemu, wywołało niemiłe wśród posłów tego 
obozu zdumienie, zarazem zaś rzuca sporo 
światła na zajścia, jakie zdarzyły się świeżo 
za kulisami a w znacznej części pozostafy 
tajemnicą dla ogółu.

A s Est pisze w tej sprawie : Pod ko­
niec marca, gdy nie pojawiła się jeszcze w 
prasie wiadomość o projekcie wycieczki po­
słów z partyi niezawisłości do Petersburga 
— dotarła do klubu stronnictwa niepodle­
głości pogłoska tej treści, że hr. Apponyi 
niezadowolony jest z toku spraw partyi. Je­
den z członków prezydyum stronnictwa od­
wiedził wówczas hr. Apponyiego i prosił go 
o przybycie do klubu.

Życzeniu temu uczynił hr. Apponyi za­
dość, a w przemowie, którą wygłosił, nie

zataił niezadowolenia z powodu stanowiska, 
zajętego przez niektórych członków stronni­
ctwa wobec spraw zagranicznych. Hr. Appo­
nyi oświadczył, ze jeśliby dalej miano ata­
kować trójprzymierze, trudno byłoby mu 
pozostać w stronnictwie. Udało się jednak 
ostatecznie wyrównać różnice poglądów. Gdy 
atoli pisać poczęto o projekcie politycznej 
wycieczki do Petersburga i gdy głosy te od­
biły się donośnem echem w prasie zagrani- 
nej, oświadczył hr. Apponyi w klubie pono­
wnie, iż projektu takiej wycieczki nie może 
pochwalać, niezłomnie bowiem skłania się 
całą mocą przekonali ku trójprzymierzu. A 
kiedy inni członkowie stronnictwa mimo to roz­
prawiali nad wspomnianym projektem, zapo­
wiedział hr. Apponyi, że dalsza na ten te­
mat dyskusya równałaby się zmuszeniu go 
do ustąpienia ze związku partyi,

Znając usposobienie większości stron­
nictwu, wiedział hr. Karolyi, że ta większość 
zwróci sie przeciwko hr. Apponyiemu, gdy­
by dalej nalegał on na uwzględnienie swych 
życzeń. Wpływem swym tedy usiłował rozbroić 
tych członków partyi, którzy w najjaskraw- 
szem pozostawali przeciwieństwie wobec hr. 
Apponyiego. Nie było to łatwem zadaniem, 
gdyż owi członkowie partyi powoływali się 
na to, że przy zjednoczeniu Kossuthowców z 
Justhowcami, hr. Apponyi tak samo, jak Justh, 
Kossuth i hr. Karolyi wyraźnie stwierdzili, 
że trwają nadal co do spraw zewnętrznych 
na swem stanowisku i że nawzajem pozosta­
wiają sobie wolną rękę. Owóż pismo to obec­
nie tak tłumaczą, jak gdyby służyć miało 
dla wzmocnienia pozycyi hr. Apponyiego w 
stronnictwie. Skutek jednakże miało ono 
wręcz przeciwny. Przy ponownem zespalaniu 
obu frakcyj niepodległościowych niemało tru­
dności sprawiała kwestya, jaką pozycyę za- 
warować hr. Apponyiemu bez poddawania 
stronnictwa pod jego komendę. Kwesty*) te 
etc rr, fuzyi rozstrzygnięto i kierujący człon­
kowie partyi. niezawisłości, którzy sprąwę 
przy sposobności listu Kossutha omówili, o- 
rzekli, że owo pismo Kossutha w niczem nie 
może zmienić pozycyi hr. Apponyiego w 
stronnictwie.

Hr. Karolyi po kilku dniach nieobe­
cności powróciwszy d. 5 b. m. do Budape­
sztu, wieczorem zaraz pokazał się w klubie. 
Na zapytanie, jakie jest stanowisko jego wo­
bec dobreczyriskiego pisma Kossutha, oświad­
czył hr. Karolyi, że pismo to poznał dopiero 
po przybyciu i zauważyć chyba tyle może na 
razie, iż nie tylko uznaje za rzecz naturalną, 
lecz także w zupełności podziela przywiąza­
nie i szacunek dla hr. Apponyiego, wyziera­
jące z każdego niemal wiersza listu.

Gdy hr. Karolyiemu zwrócono uwagę 
na pogłoski o dyferencyacb pomiędzy nim a 
hr. Apponyim w kwestyeh polityki zagrani­
cznej, odpowiedział on, że partyi niepodle­
głości rzeczą nie jest zajmowanie się sprawą 
trójprzymierza. Tak więc niepodobna było 
ustalić żadnego ofieyalnego stosunku w tej 
mierze. Wytoczono zaś całą sprawę w na­
dziei, że doprowadzi ona do rozdźwięku po­
między hr. Karolyim a hr. Apponyim. Ta 
jednak się nie uda. Wiadomo wszystkim, że 
w sprawach zagranicznych poglądy tych dwu 
polityków nie są identyczne. Stwierdzono to

już przy sposobności fuzyi, jakkolwiek owa 
okoliczność nie udaremniła dojścia jej do 
skutku. I chociaż stronnictwom pracy byłoby 
to bardzo na rękę, jedność partyi niepodle­
głości nie pójdzie z tej przyczyny w roz­
sypkę.

Tak brzmiały słowa p, hr. Karolyiego 
w odpowiedzi na pogłoski o jego stosunku 
do hr. Apponyiego.

Z pod b erła  rossyjskiego.

^Panowanie reakcyi).
P. Goremykin nie zawiódł związanych 

z jego noininacyą horoskopów. Skostniały w 
swem reakeyonizmie starzec, próbował wpraw­
dzie zrazu grać na nutę liberalną, nie oma­
mił jednak nikogo. Może zagranicą, tu i ów­
dzie, uwierzono jego pięknym słówkom, nie 
zobowiązującym do niczego ; w Rossyi wie­
dziano aż nadto dobrze, iż miedzy słowami 
i czynami p. Gorernykina rychło dojdzie do 
rażącego rozdźwięku. I nie omylono się by­
najmniej: Zarządzenia nowego premiera za­
barwiały się coraz wyraziściej, nabierały so­
czystości i wyraźnych konturów. Jasno i do­
bitnie zaznaczył się w czynach jego dawno 
wypróbowany program rządów.

W swoim czasie cała prasa rossyjska i 
polska omawiała obszernie fakt unicestwie­
nia jednym zamachem pióra oświatowej ak- 
cyi polskiej. Mrzonki konstytucyjne rozwiały 
się rychło, jak senna mara, krocie z trudem 
gromadzone i ulokowane w rozmaitych sto­
warzyszeniach, ochronkach, szkółkach, przepa­
dły bezpowrotnie, zmarniały przed wydaniem 
oczekiwanego plonu.

Ostały się na razie instytucye dobro­
czynne, z polityką wielką czy małą nic ab­
solutnie nie mające wspólnego, zawiązane 
pod hasłem miłosierdzia i pomocy materyal- 
nej i moralnej najdotkliwiej prz.cz los upo­
śledzonym.

1 na nie przyszła kolej: reakcyjne za­
pędy i tutaj święcić musiały tryumf zupełny. 
Głównie ucierpiały tym razem Podole, Wo­
łyń i Ukraina, a może niezbyt od prawdy 
odbiegać będzie powszechne w tamtych stro­
nach mniemanie, żo palce umaczał w tej 
smutnej sprawie mianowany z urzędu podol­
ski gul.iernialny marszałek szlachty, p. Ra- 
kowiez.

Ongi, niezbyt co prawda dawno, nie 
krył się pan rotmistrz ułanów czy dragonów 
">e swemi sympatiami polskierni i przekona­
niami liberalnemi. Nawet bogaty ożenek, 
który zmieniał wojskowego w podolskiego 
ziemianina, nie wpłynął zrazu na zmianę 
jego przekonań politycznych. Wreszcie pe­
wnego dnia — a nie jest to w rossyjskiem 
społeczeństwie fakt wyjątkowy — stał się p. 
Bakowicz skrajnym reakeyonistą i należy w 
Radzie państwa do grupy posłów, najsilniej 
akcentujących wrogie względem Polaków u- 
sposobienie. Wpływy posiada, szkodzić pra­
gnie i potrafi, a skoro na czele rządu stoi 
pokrewny mu w zapatrywaniach p. Goremy­
kin, łatwo dośpiewać resztę zwrotek tej bo­
lesnej dla nas piosenki.

K raj warszawski oświetla omawianą 
sprawę w następujący sposób :

Niedawno temu donosiliśmy o zamknię­
ciu całego szeregu towarzystw na Litwie"i 
Rusi, oraz w kilku guberniach cesarstwa, u 
to na zasadzie przepisu, na mocy którego 
stowarzyszenia, mające w swych ustawach 
cele wyznaniowe, mogą być regestrowane 
tylko przez ministra spraw wewnętrznych. 
Między zainkniętemi intytucyami było Sto­
warzyszenie służących im. św. Zyty 'i Towa­
rzystwo dobroczynności w Charkowie, to o- 
statnie dla tego, że utrzymywało ochronkę 
dla dzieci katolickich.

Świeżo znów I-szy departament senatu 
rządzącego przychylił się do wniosku gene- 
rał-gubernatora kijowskiego, podolskiego i 
wołyńskiego w sprawie zamknięcia siedmiu 
katolickich Towarzystw dobroczynności, istnie­
jących _ w granicach generał-gubernatorstwa. 
Dzienniki petersburskie, donosząc o tern. 
streszczają motywy, jakimi generał-gubernator 
żądanie swe uzasadnił.

Generał-gubernator zaznacza, że senat 
rządzący ukazem swoim z dn. '18 kwietnia 
1913 r. unieważnił postanowienie podolskiej 
komisyi guberniainej do spraw związków i 
stowarzyszeń, dotyczące zarejestrowania 
„Rzymsko-katolickiego towarzystwa dobro­
czynności w Winnicy", które równolegle z 
celami filantropijnymi rozwijało działalność 
religijno-oświatową, opartą na prawie towa­
rzystwa tego otwierania szkół wyłącznie dla 
uczniów wyznania rzymsko-katolickiego.

Wobec tego podolska komisya guber- 
nialna dokonała rewizyj innych rzymsko­
katolickich Towarzystw dobroczynności, przez 
nią zarejestrowanych, przyezem okazało sie, 
że podobne cele wytknęły sobie towarzystwa 
następujące: „Latyczowskie towarzystwo
rzymsko-katolickie", „Dom polski w Mohy- 
lowie podolskim", „Rzymsko-katolickie towa­
rzystwo dobroczynności w Kamieńcu Podol­
skim", „Koło kobiet katoliczek pod nazwą 
„Praca", „Rzymsko-katolickie towarzystwo 
dobroczynności w Nowej Uszycy", „.Tainpol- 
skie rzymsko-katolickie towarzystwo dobro­
czynności" i „Rzymsko-katolickie towarzystwo 
dobroczynności na powiat olgopolski".

Drugi objaw rozwielmożniania się re­
akcyi — to sprawa znanego naruszenia przez 
rząd nietykalności poselskiej. Pisaliśmy o tern 
obszerniej przed kilku dniami: dalsze etapy 
zasadniczego nieporozumienia na razie nie 
są jeszcze znane.

W Dumie — jak doniosły krótko de­
pesze — spotkał się p. Goremykin z nie- 
przyjaznem przyjęciem na ławach lewicy. 
Pono istnieje zamiar rozwiązania rossyjskiej 
Izby posłów.

W najbliższych dniach więc możemy 
być świadkami ciekawych przejść.

Z pod berła pruskiego.
[Smutny fakt. — Pocieszająca statystyka].

Pisma poznańskie przynoszą smutną 
wiadomość, że dr. Górski z Berlina sprzedał 
majątek Stężycę na Kaszubach komisyi kolo-
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M A T K A .
(Artur Dourliac: Le supplice cl’ ime mere).
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XIII.
Życie w małym domu przy ulicy dTsle 

upływało obecnie w ciszy i spokoju; pano­
wały tu praca i harmonia wzajemna.

Daleki od tęsknoty za gorączkową egzy- 
stencyą studencką, za sztueznemi przyjemno­
ściami stolicy i hałaśliwym ruchem dzielni­
cy, Jan z całą przyjemnością oddawał się 
rozkoszy życia rodzinnego.

Przez okno otwarte, wraz z rannym 
powiewem wpływały wonie kwiatów i szcze­
biot ptasząt w gniazdkach ; pnące róże roz­
kwitły na jego balkonie, śmiałe wróbelki 
siadały na bary erze, przypatrując się z bez­
czelnym wyrazem jogo pracy, a gdy podno­
sił na chwilę oczy od książki, widział w 
cieniu altanki z glicyny piękny profil matki, 
pochylony nad robotą, lub wdzięczną postał 
siostry, przesuwającą się po ścieżkach, pie­
lęgnującą kwiaty.

Był szczęśliwy !
Czasami jednakże, zmarszczka żłobiła 

się na jego czole; zamyślał się, z oczami 
utopionemi w przestrzeń, wywołując obraz 
zaledwie spostrzeżony: wątłą dzieweczkę z 
zapadniętymi policzkami, o przejrzystej dłoni, 
która przez sekundę spoczęła na jego ręku i 
której słodkie dotknięcie jeszcze teraz o 
dreszcz go przyprawiało.

Bardzo często, w czasie tych lat samo­
tności, zapamiętałej pracy, ta słodka zjawa 
przychodziła dodawać mu odwagi w chwi­
lach zniechęcenia. Wieczorami, przy lampie, 
unosiła się nad nim jak mgła; zdawało mu 
się, że się nad nim pochyla, i czuł się mniej 
samotny i opuszczony.

Nigdy "dtąd nie widział bladej podró­
żnej, lecz myślał o niej często i w każdym 
liście od siostry, wśród pensyonarskich opi­
sów najdrobniejszych wypadków prowineyo- 
nalnych, szukał nazwiska panny Desneuille, 
dziwiąc się, że go nie znajdował.

A teraz, był uradowany, że znajduje 
się przy niej, że oddycha tein samem powie­
trzem, patrzy na to samo niebo, śledząc o- 
kiem chmurkę, która płynąc po nad najwyż­
szymi kominami fabryki, zbliżała się zwolna 
do wielkich drzew parku ulicy Royale, gdzie 
Rena przechadzała się, pełna uroku w swojej 
niemocy.

Lekkie kroki, szelest sukni, odrywały 
go od marzeń.

Była to Lucy, której droga obecność 
rozpraszała te szalone myśli.

Lubiła wpadać do niego, podpierwszym 
lepszym pretekstem, chodzić tam i napo wrót 
po pokoju, ustawiać sprzęty, otwierać jedną 
lub drugą szafę, przeglądać kołnierzyki, kra­
watki, uszczęśliwiona jeżeli przypadkiem zna­
lazła g d z i l  jaki guzik do przyszycia lub coś 
do naprawienia. A wtedy, wyciągając co prę­
dzej igłę, naparstek, nie ukrywała wcale 
radości, że odzyskała brata, że ma go teraz 
w domu, dla siebie.

Odgadywał jej obecność, ale udając, że 
nic nie widzi, zagłębiał się w jakieś grube 
dzieło o anatomii, uśmiechając się pod 
wąsem.

— Ozy nie zawadzam ci Janku?
— Widzisz przecie, że nie, moja droga.
Kręciła się w około niego, nie mogąc

ustać na miejscu, podskakując jak ptaszek, 
przynosząc całe snopy kwiatów, aby rozwe­
selić pokój, ustawiała bukiety w wazonach, 
zacinała ołówki z powagą, pochylała się aby 
z poza ramienia młodego człowieka zobaczyć 
jakiś szkaradny szkielet w książce i przy tej 
„sposobności" składała głośny pocałunek na 
czole brata, mówiąc z minką przerażoną:

— Fe! szkaradzieristwo.
Następnie odlatywała jak motylek.
Jan objął już na siebie część klienteli 

doktora Iryoix, który miał zamiar całkowicie 
mu ją ustąpić i usunąć się do posiadłości, którą 
miał w okolicach, nad brzegiem Oise, gdzie 
oddawał się często przyjemności rybołówstwa, 
podczas gdy Andrzej zapamiętale wiosłował.

Wypadki, w których Fernand odegrał 
tak haniebną rolę, były zdrową nauczką dla 
Andrzeja i spowodowały całkowite zerwanie 
stosunków pomiędzy dwoma kolegami.

Zresztą, chociaż panna Doucelard co­
fnęła swoją skargę, chociaż całą sprawę 
umorzono, nabrała ona ogromnego rozgłosu 
i pan Lesueur, oburzony i wściekły z powo­
du plamy na swojem imieniu, nie zważając 
na wszelkie błagania, wysłał winnego do 
Ameryki.

Obecnie, spotkawszy panią Cauvy, kła­
niał się jej bardzo nisko, odwracając głowę.

Ciotka Benedykta, dotknięta w jedy- 
nem swojem uczuciu, nie mogła przebaczyć... 
nie swemu siostrzeńcowi, lecz doktorowi 
Cauyy, którego z niekonsekwencyą sobie 
właściwą, czyniła odpowiedzialnym za winę, 
której nie popełnił.

Obłudnik! szuler! fałszywy mędrzec!
Człowiek stracony, zhańbiony, gdyby 

nie dziwna wspaniałomyślność, p. Parkera.
Czy rzeczywiście był on jego kre­

wnym ?
I trzeba było widzieć jej minki nie­

winne, spuszczone oczy, ręce pobożnie zło­

żone, gdy wygłaszała swoje jadowite insy- 
nuacye ?

Kuzyn z Ameryki!
Otóż to !
A więc coś podobnego istnieje nie 

tylko w książkach, moje panie ?
Osobistość wypakowana dolarami, spa­

dająca z nieba bez uprzedzenia, i płacąca 
na pierwsze zażądanie dziesięć tysięcy fran­
ków za smarkacza, którego od dziecka nie 
widział... To bardzo szcze-gól-ne.

Trzeba było słyszeć ten wyraz, wyma­
wiany z naciskiem i złośliwym uśmiechem.

Gadania te, nieco powściągane słuszną 
obawą, jaką napełniał ją Amerykanin i ogra­
niczone dotychczas na ścisłe kółko najpo- 
ufniejszych znajomych starej panny, doszły 
jednakże do wiadomości J a n a ; cierpiał nad 
tem, tembardziej, że nie mógł im nakazać 
milczenia, a sam się domyślał, że w życiu 
jego istnieje bolesna jakaś tajemnica.

Czy i w jaki sposób pan Parker był w 
nią wmieszany?

Wypadałoby zapytać o to matkę, ale 
przed takiem badaniem wzdrygała sie cała 
jego, subtelnie czująca dusza.

Jednakże, mogła nadejść chwila, gdzie 
trzeba będzie przerwać to milczenie, naka­
zane czcią dla matki. Jeżeli nie w imię wła­
snej przyszłości, to miał prawo pomyśleć o 
przyszłości siostry, zająć się wydaniem jej 
za mąż. Dziwiły go już niemało bezpodsta­
wne odmowne odpowiedzi wdowy, na wszel­
kie propozycye tego rodzaju.

Dopóki serce Lucy milczało, nie było 
się czem kłopotać, ale przecież ono musi 
kiedyś przemówić.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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nizacyjnej. Kupił on ten majątek, obejmujący 
i 900 morgów, przed trzema Lity za 235.000 
marek, rozparcelował około 200 morgów, na 
czem zarobił około 40.000 marek. Pozostałe 
1700 morgów przy likwidacyi w lutym za­
mierzał kupić pewien polski nabywca z Oli­
wy, któryby z pewnością ów szmat ziemi 
dla społeczeństwa polskiego był uratował. 
Dr. Górski nie dopuścił jednak do tego i 
sprzedał Stężycę za 285.000 marek komisyi 
kolonizacyjnej, zaprzepaszczając w ten spo­
sób duży kawał polskiej ziemi na zawsze i 
zadając sprawie polskiej na Kaszubach cios 
bolesny.

W tych dniach ukazał się w druku 
jako najświeższa publikacya pruskiego krajo 
wego urzędu statystycznego, rocznik staty 
styczny IX, dla państwa pruskiego za rok 
1913. W przedmowie wyszczególniono, w 
których działach statystyki dołącza się obe 
cnie zupełnie nowe, dotychczas jeszcze ni 
gdzie nie publikowane wyniki dochodzeń u 
rzędowych. Znajdujemy w tej statystyce cie 
kawe dla nas nowe dane urzędowe, zwłaszcz 
co do ludności w Prusiech. Nigdzie dotych 
czas nie ogłoszone są zwłaszcza cyfry ludno 
ści według poszczególnych grup wieku, we­
dług wyznania, dalej co do płodności kobiet 
niemieckich i polskich, co do miejsca uro 
dzenia ludności obwodu przemysłowego nad 
reńsko-westfalskiego, a zwłaszcza tamtejszych 
Polaków; również są tam nowe uzupełnienia 
dotychczasowej statystyki języka ojczystego 
wyznania ludności we wschodnich dzielni 
cach, oraz dane statystyczne o polskich 
niemieckich przemysłowcach w Księstwie Po 
znańskiem. Wszystkie te publikacye opierają 
się jeszcze na wynikach ostatniego spisu lu 
dności z dii. 1 grudnia 1910 r., ulegną one 
zatem zmianie po dokonaniu spisu przyszło 
rocznego, są jednak dla nas chwilowo bar­
dzo interesujące.

Bardzo jasny i przejrzysty pogląd po 
daje statystyka na płodność kobiet polskich 
i niemieckich w obwodach regencyjnych, po 
znańskim, bydgoskim, gdańskim, kwidzyń 
skim, olsztyńskim i opolskim.

W dniu 1 grudnia 1910 liczono w wy 
mienionych obwodach, we wschodnich dziel 
nicaeh Prus 626.056 niemieckich a 614.447 
polskich matek — mężatek, wdów, rozwódek 
— mających dzieci. Żadnego dziecka nie 
miało 43.507 Niemek a tylko 28.966 Polek 
natomiast ponad dziewięcioro dzieci miało 
tylko 80.807 Niemek a 133.164 Polek.

Do tych ciekawych cyfr statystycznych 
powrócimy jeszcze jutro.

H uerta a  Wilson.
Typowy idealista, profesor Uniwersy­

tetu, osadzony na posterunku prezydenta Sta­
nów, znalazł się Wilson w bardzo niemiłem 
położeniu. Gdy przed rokiem postanowił 
z wyżyny prezydyainego swego fotelu, iż nie 
dopuści, by zwykły morderca był głową są­
siedniej Republiki, zdawało się (nietylko jemu 
samemu), że do kilku tygodni Huerta zniknie 
z widowni.

Nadzieja zawiodła. Pierwsze, po tragi­
cznym Madery końcu, wybory — mniejsza 
to, jakim przeprowadzone sposobem — przy­
niosły zatwierdzenie wyboru Huerty, jako 
prezydenta Meksyku i ani jawna przeciwko 
niemu kampania, ani skryta walka podja­
zdowa nie zdołały zmienić tego faktu : Huerta 
pozostał u steru.

Pozostał pomimo, że zwróciło się prze 
ciwko niemu powstanie pod wodzą Carranzy 
i Willi. Nie ustąpił nawet wówczas, gdy z po- 
wodu wypadku w Tampico wydało się Sta­
nom, iż znalazły piękny, klasyczny powód 
by siłą mocą załatwić się z Huerta. Urzą­
dzono więc ekspedycyę przeciw zuchwałemu 
uzurpatorowi. Wyruszyła na jego pogrom nie­
mal cała imponująca flota Stanów. Ale tygo­
dnie mijają, a oręż amerykański po za zaję­
ciem Yeracruz, na co nie trzeba było uciekać 
się aż do tak rozległych środków, nie zdołał 
żadnego znaczniejszego osiągnąć sukcesu. 
Przeciwnie, odnosi się wrażenie, jakby owa 
wyprawa przydała tylko blasku Huereie. Ame­
rykanie, zgoła niepewni stanowiska genera- 
lie.yi powstańców — z wyjątkiem chyba „ge­
nerała" Willi, analfabety, prostego rozbójnika, 
który odsiedział kilka lat w kryminale, — 
zaplątali się w awanturę nietylko nie miłą, 
lecz nawet niebezpieczną. Z tego niebezpie­
czeństwa zdają też sobie jasno sprawę w Bia­
łym Domu — dzisiaj!

Państwa południowo-amerykańskie, t. 
zw. „ABC“ (Argentyna, Brazylia, Chile) po­
dały Stanom pomocną rękę, ofiarując swe 
usługi celem zapośredniczenia.

Ze znamienną skwapliwością kierownik 
polityki zagranicznej Stanów, Bryan, przyjął 
ową medyaeyę. Czy państwa „ABC" kiero­
wały się wyłącznie przyjaznym dla Stanów 
afektem, czy też szło im raczej, by zapo- 
biedz takim krokom Stanów, które potem 
nie dałyby się już cofnąć, a mogłyby wywo­
łać burzę w całej Ameryce, — niewiadomo. 
Bryan oczywiście wolał wierzyć, że zachodzi 
tu pierwsza z dwu owych możliwości, lecz

zamiast pośrednikom — jak to bywa w zwy 
czaju — pozostawić wolną rękę — zwłaszcza 
że wiedzieli oni, iż ustąpienie Huerty musi 
stanowić conditio sine qua non — wpad 
Bryan na osobliwy pomysł: oto zapragnąłby  
także europejskie państwa przyłączyły się do 
medyacyi. Cały świat — z wyjątkiem tylko 
Wilsona i Bryana — przewidział odrazu, ja 
kie ów krok musi mieć następstwa.

Państwa południowo-amerykańskie do 
patrzyły się w projekcie Bryana spostpono 
wania ich powagi, to też skutki medyacyi są 
bardzo marne. Już niema być w niej mowy 
o zrzuceniu Huerty, tylko sprawa salw ko 
norowych w Tampico dostanie się znowu pod 
obrady.

Niepotrzebne skojarzenie pośredników 
europejskich z południowo-amerykańskimi zni 
weczylo cała skuteczność pośrednictwa; 
wiele zawezwano kucharek i oto obejść się 
wypadnie bez posiłku.

Cóż dalej? Pojedynek Wilsona z Huer 
tą trwający już od roku, zakończył się na 
razie moralną klęską prezydenta Stanów |  
rząd Unii będzie musiał suszyć sobie głowę, 
jakich teraz użyć środków, by Huertę osadzić 
na lodzie. Jeśli Stanom nie przyjdzie z po 
mocą n. p. kula rewolwerowa jednego ze mści 
cieli zamordowanego Madery — ale na to 
wcale się nie zanosi, — lub też jeśli Huerta 
sam zniechęcony trudnościami nie ujdzie z w 
downi, — to Wilsona czeka niejeden jeszcze 
twardy orzech do zgryzienia. Huerta utnia 
sobie w kraju dawać radę także w sprawach 
finansowych bez Stanów. Świeżo jeszcze wcale 
gładko doszła do skntku pożyczka 45 milj 
pesos dla Meksyku, w zamian za zapisy dłu­
żne na 50 milj. Huerta potrafił dalej armię 
meksykańską podnieść z 40.000, jak to było 
za Madery, na 200.000 ludzi; potrafił obs 
dzić naczelne posterunki prowincyj swymi 
ludźmi, a sam otoczył się gwardyą Los Su- 
premos złożoną z 6000 ludzi, którzy do osta­
tniej kropli krwi bronić go będą.

To też prowadzenie wojny na modę 
boerskiej, z takim upartym, energicznym 
przebiegłym potomkiem starego szczepu in 
dyjskiego i z takim obok tego dzielnym żoł­
nierzem, jak Huerta — to nie zabawka. Sta­
ny m u s i a ł y b y  drogo okupić zwycięstwo. Mu­
siałaby równie obficie polać się krew, jak 
strugi złota.

Wilson wie o tein i radby znaleźć dro­
gę honorowego wyjścia z matni, w którą sam 
się zapędził. Europa niezawodnie nie odmó­
wi mu pomocy, bo i dla niej wojna amery­
kańska n ie  byłaby pożądana. Miała już dość 
wojny, teraz słyszeć o niej nie chce, choćby 
to były tylko echa z największej oddali.

I może to właśnie pragnienie Europy 
jest najsilniejszą z rękojmij, które mo­
gą być dane przywróceniu normalnych sto- 
unków pomiędzy Meksykiem a Stanami Zje­

dnoczonymi.

W a s z y n g t o n .  W  Senacie uzasadniał 
wczoraj Lippedt rezolucję, wzywającą prezy­
denta Wilsona, aby oświadczył, czy ma za­
miar pomódz generałowi Yilli w objęciu rzą­
dów Meksyku. Mówca atakował ostro poli­
tykę rządu Stanów Zjednoczonych wobec 
Meksyku i oświadczył, że rezolucja dzisiejsza 
ma na celu danie Wilsonowi sposobności do 
odparcia twierdzenia, iż Stany Zjednoczone 
jrzebaczyły zbrodniczemu generałowi Yilli.

Ye r a c r u z .  Most kolejowy na prze­
strzeni ku San Francisco, oraz mały^ most 
w pobliżu zostały wysadzone w powietrze 
Także pod innymi mostami znajdują się miny

Lwów, 7 maja.

Kalendarz.
P i ą t e k  (8 maja):
Stanisława Biskupa. — Stanisława św, — 

Marka Ew.
Wschód słońca o godzinie 3*51 rano, 

zachód słońca o godzinie 6'49 po południu.
Temperatura. O godzinie 12 w połu­

dnie 22 Cel.

— Mianowania i  przeniesienia na ko­
lejach państwowych. Karol Wainer, starszy 
rewident i zastępca naczelnika oddziału VII. w 
Stanisławowie, przeniesiony w tym samym cha- 
karterze do Pilzna; Antoni Czernicki, rewident, 
ze Stamsławowa w charakterze naczelnika sta- 
c.yi do Si chowa.

P- Minister kolei żel iznych zamianował 
Józefa Blaschke’go, starszego rewidenta i na­
czelnika urzędu ruchu w Krakowie, naczelni­
kiem urzędu ruchu Lwów-Podzamcze.

— Rada m. Lwrowa odbędzie posiedze­
nie w sobotę 9 maja, o godzinie 6 wieczorem 
w sali ratuszowej.

— Posiedzenie Towarzystwa filolo­
gicznego odbędzie się w sobotę dnia 9 maja 
' - r., o godzinie 6 w sali VII. na Wszechnicy 
(I. p.). Porządek dzienny: prof. dr. JWój3 
Handel: „Ma pograniczu etymologii i mitologii".

— W sprawie doli funkcyonaryuszów  
m iejskiej kolei elektrycznej. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu komisyi elektrycznej p Hó- 
flinger omawiał sprawę mieszkań służby tram­
wajowej na Gabryelówce. Na obszernym grun­
cie, zakupionym przez gminę za 209.000 kor., 
stanęły (część nieznaczną z nich tylko zajmu­
jąc) dwa gmachy, zbudowane kosztem około 
542.000 koron. Nadto urządzenie drogi, kana­
łów itp. wynosi cyfrę około 80.000 kor, tak, 
że cały koszt nabycia gruntów, urządzenia dro­
gi, kanałów, budowy itp. wynosi 830.000 kor. 
W domach tych znajduje się 88 mieszkań prze­
ważnie jednoizbowych, ale z wszystkiemi hi- 
gienicznemi urządzeniami. — Są i dwuizbowe 
mieszkania, składające się z pokoju, kuchni i 
przedpokoju. Czynsz, jakiego gmina żąda za 
jednoizbowe mieszkania wraz z podatkiem wo­
dociągowym, wynosi 15 koron 75 hal, przy 
większych mieszkaniach, stosownie do tego, czy 
są w parterze, czy na piętrze, czy do słońca i 
zależnie od wielkości, czynsz waha sie od 20 
koron do 28 koron. Rozumie się, że czynszami 
tymi nie może być zamortyzowana kwota, wy­
łożona na budowę , tych gmachów, to też refe­
rent wniósł, by gmina rocznie z własnych fun­
duszów dopłaciła kwotę 24.000 koron. Nadto 
referent przedłożył regulamin domowy dla mie­
szkańców tych domów. Regulamin dość ostry, 
zrozumiały jednak tam, gdzie razem zamieszki­
wać ma 88 rodzin. B«z takiego regulaminu u- 
trzymanie domów wj należytej czystości i po­
rządku byłoby niemożliwe.

Uchwalono ezęśc kosztów budowy pokryć 
pożyczką, zaciągnąć się mającą z funduszu eme­
rytalnego z gwaraeyą gminy.

— W ieczornicę taneczną urządza Stow. 
„Gwiazda" w niedzielę, 10 b. m. Strój zwykły. 
Początek o godzinie 8 wieczorem. Wstęp za za­
proszeniami, które wydaje kancelarya Stow.

— Echa zgonu wielkiego artysty. 
Wczoraj, o godzinie 9 rano, w kościele OO. 
Franciszkanów w Krakowie ks, Paweł Franci­
szkanin odprawił Mszę św. żałobną za duszę 
ś. p. Józefa Chełmońskiego. Obecni byli wszyscy 
profesorowie krakowskiej Akademii sztuk pię­
knych, wielu znanych artystów-malarzy, słu­
chacze Akademii i liczna publiczność. Na chórze 
prof. Kopystyński z uczniami odegrał „Requiem“ 
Poppera i solo „Andante funebre" Svendsena. 
Chór akademicki pod kierownictwem profesora 
Wallek-Walewskiego odśpiewał Mszę Ycrhulsta

— Bolesny cios dotknął znakomitego 
naszego artystę Tadeusza Ajdukiewicza. Dnia 3 
b. m , zmarła mu żona Salomea z Kirehmaje- 
rów w Zaizon na Węgrzech, w wieku 51 lat. 
Zmarła posiadała piękny talent malarski. Po­
zostawia ona po sobie żal głęboki wśród tych 
wszystkich, którzy ją-znali. Osieroconemu ar­
tyście towarzyszy ogólne współczucie, do którego 
i my się przyłączamy.

/ \  Zgubiono: emaliowaną bransoletkę z 
zegarkiem; górna koperta z e g a r k a  okolona była 
sześcioma brylantami.

A  Znaleziono: w wozach miejskiej 
kolei elektrycznej: album mód, rękawiczki,
książki, kilka parasoli i lasek.

A  Napad na dom. Niejaki Stanisław 
Granat, niebezpieczny awanturnik i notowany 
złodziej napadł wczoraj po południu na dom 
p. Katarzyny Guzikowej, zamieszkałej przy u-

Następnie r. B. Lewicki referował statut I licy Cetnerowskiej 1. 41 wiedząc, że jej męża
in  I n ,  f. T 71 ri l. i7 łr/wl Zil nl nlrfv.IT „  ■ r \  1 - 1 I .  *_________I n .n n n ln n n  nn/1 lrn ni i i łłl i r) Aemerytalny służby kolei elektrycznej. Dotąd 

podstawą do wymiaru emerytury były tylko o- 
statnie pobory służbowe. Obecnie wliczany bę­
dzie i 50 procent kwaterowego. Dalej odtąd 
emerytura wynosić będzie po 10-letniem nale­
żeniu do funduszu 40 procent (dawniej 30 pre 
i podnosi się za każdy dalszy rok o 2-4 pre. 
(dawniej 6/is Proc-) tak> że P° 35-letniej słu­
żbie otrzyma ubezpieczony pełną kwotę poli­
czalnych do emerytury poborów (dawniej 70 
procent.) Tak samo zmieniono na korzyść pen­
sję wdowią, która wyniesie */3 poborów umar­
łego (dawuiej 1/ i ). Sieroce zaopatrzenie wypła­
cane będzie do 20 roku życia (dawniej do 18). 
Doniosłą również jest zmiana pokrycia ewentual­
nego niedoboru zestawień bilansowych. Otóż da­
wniej statut zastrzegał podwyżkę wkładek eme­
rytalnych, dziś taki niedobór pokrywać będzie, aż 
do czasu równowagi bilansowej m. zakład elek­
tryczny. Sprawa tych poprawek wywołała po­
ważną dyskusyę, z której okazało się, iż te i 
owe braki są jeszcze w proponowanem uzupeł­
nieniu — postanowiono więc polecić subkomi- 
tetowi opracowanie wszystkich poprawek i ry­
chłe przedłożenie ich pełnej komisyi.

— Koło lwowskie T. N. S. W. odbę­
dzie posiedzenie w sobotę dnia 9 b. r., o g o ­
dzinie 7 wieczorem w sali XIII. Uniwer­
sytetu II. p.  Na porządku dziennym: dalszy 
c ią g  d y sk u sy i o m em oryalo W szechnicy  Ja­
giellońskiej. Rozpocznie prof. J. Jędrzejowski 
„uwagami o t. zw. reform ach M archetow skich" .

— Ćwiczenia gimnastyczne odbywają
się z dniem 7 b. na. począwszy na boisku soko- j 22 koron.

niema w mieszkaniu, i począł rzucać kamieniami do 
ogrodu, przyczem zbił kilka szyb. Widząc, że 
napad ten uszedł mu bezkarnie, powrócił awan­
turnik około 9 wieczorem i rozpoczął bombar­
dować kamieniami okna mieszkania.

W obawie o dzieci, gdy kamienie poczęły 
wpadać do mieszkania, chwyciła pani G. rewol­
wer z biurka męża i strzeliła do napastnika, 
raniąc go w rękę. Zraniony łotr, widząc, że nie 
żarty, uciekł, a p. G. zawiadomiła o napadzie 
polieye. W mieszkaniu znaleziono 7 wybitych 
szyb i 23 kamieni, które wpadły przez okna.

A  Fatalny upadek. Służąca Józefa 
Chlibko pośliznęła się w ulicy Gródeckiej na 
skórce z pomarańczy i upadła tak fatalnie, że 
złamała nogę.

A  Krwawa awantura. W piwiarni przy 
ulicy Kotlarskiej 1. 18 przystąpił niejaki Sa­
muel Balzer, piekarz, do kolegi swego Franci­
szka Dombali i zażądał od niego, by mn za­
fundował szklankę piwa. Kiedy Dombala odmó­
wił, Balzer rzucił się na niego i pobił go do 
krwi, następnie powybijał szyby.

Awanturnika aresztowano, Dombalę opa­
trzyło pogotowie Towarzystwa ratunkowego.

A  Kronika policyjna. Za kradzież bie­
lizny i sukni na szkodę chlebodawczym oddano 
do aresztów 18-letnią Katarzynę Olearnik. 
Dziewczyna była już kilkakrotnie karana za kra­
dzieże.

Wczoraj podczas targu skradziono w Ryn­
ku pani Leontynie Bielowej pulares, zawierający

lem przy ul. Cetnerowskiej, a mianowicie: w 
poniedziałki, środy i piątki drużyny skautowe 

młodzież sokola od godziny 5 do pół t wie­
czorem ; członkowie od godziny pół do 7 wie­
czorem ; w wtorki, czwartki i soboty dziewczęta 

dzieci od godziny 5 do pół 7 wieczorem i 
panie w dwóch zastępach od godziny pół do (5 
do zmierzchu.

Członkowie ćwiczą się też we wtorki, 
czwartki i soboty od 6 do 7 rano.

Instytut technologiczny Izby hau* koron

W cerkwi św. Jerzego skradziono wło­
ścianinowi Wasylowi Wołociusze pulares, za­
wierający 60 koron, Jurkowi Sawce 12 koron, 
a Dniytrowi Kobrzyńcowi 3 koron.

W domu przy ul. Gliniańskiej 4 otwo­
rzono mieszkanie p. S. Rohatyna i skradziono 
ubranie, wartości 120 kor.

Panu Józefowi Rauchowi skradziono w 
hotelu „Splendid" z kieszeni marynarki, pozo­
stawionej w pokoju, pulares, zawierający 40

(Iłowej i  przemysłowej zawiadamia, ze dnia 
12 maja b. r. t. j. we wtorek o godzinie 7 : 
wieczorem odbędzie się w wielkiej sali Instytu u | 

Olszewskiego, p t. „Zanied- 
bane dziedziny Ślusarstwa i kamieniarstwa".

f — Klub towarzyski w KrJjnl.c*!‘ Ko11' 
sui francuski p. E. Świerczewski nadesłał dzien­
nikom lwowskim następujące Pisn™' ■

Układy z konsoreyum francuskiem o ob~ 
jęcie administracji Klubu towarzyskiego w Kry­
nicy a nie domu gry -  j ak  to donosiły me- 
które dzienniki, bo o tem nikt me myślał -
do skutku nie doszły.

Erazm Świerczewski,
prezes Klubu towarzyszkiego w Krynicy". 
_  g o n k u rs  na wolne miejsca w r. 

szkolnym 1 9 1 4 1 5  w wychowawczych i nauko­
wych zakładach wojskowych, zamieszczony jest 

D z i e n i k u  u r z ę d o w y m  dzisiejszego nu­
meru Gazety.

Następny rok szkolny rozpocznie się w 
wojskowych szkołach realnych dnia 1 września 
b. r. w Akademiach zaś 21 września b. r. Do 
szkół realnych i do Akademij na miejsca fun­
duszowe przyjmowani będą w roku b. aspiranci 
tylko na rok I, z zastrzeżeniem złożenia egza­
minu wstępuego z zadowalającym postępem o-

Za kradzież złotego łańcuszka, wartości 
260 kor., oddano do aresztów Jana Hofmano- 
wicza, dozorco realności przy ulicy Sobieskiego 
1. 28.

— Gościna angielskiej eskadry. Z T ry e -  
stu donoszą: Bawiący tu oficerowie eskadry an­
gielskiej udali się wczoraj do Miramare, gdzie 
ich uroczyście przyjęto.

— Porwani przez lawinę. Onegdaj 
udało się towarzystwo turystów z Innsbrucku 
w góry. Przy wspinaniu się na góry poczęła 
spadać lawina, która porwała z sobą trzech 
członków towarzystwa. Pod wieczór udało się 
ich odkopać. Spadli razem z lawiną 300 me­
trów w głębię. Jeden z nich odniósł cięższe, 
dwaj inni lekkie okaleczenia.

— Szereg nieszczęść. W Lindenburgu, 
na Morawach, 53-letni włościanin onegdaj na 
jednej z ulic upadł z powodu chwilowej nie­
dyspozycji na ziemię i w kilka minut zakoń­
czył życie. Żona podczas przygotowywania bie­
lizny dla nieboszczyka omdlała i również padła 
bez życia. Córka dowiedziawszy się o śmierci 
rodziców zaniemogła i jest mała nadzieja utrzy­
mania jej przy życiu.

Po zabiciu bandyty Sztefera. 
Z Piotrkowa donoszą: Wśród ludności okoli-UI1HU HiSlCIJUCKU ii £JUIUV Tł uixuij r  I , f i V T , .

raz uznania przez ponowną ich rewizję lekarską cznej jest przekonanie, ze zabity bandyta sta- 
f  r -z i nowczo nie j est Danielem Szteferem czyli Hahne-

lem. Co do drugiego zabitego bandyty Nowaka
okazuje się, że nazwisko jego złączyło się

ich fizycznej zdolności.
Na wyższe lata nowi aspiranci przyjmo­

wani nie będą w b. r., p r z y c z e m  jednak nie 
jest wykluczone p r z e n i e s i e n i e  wychowanków tych
zakładów na wyższe lata.

nazwiskiem Hartwiga, bo znaleziono przy 
| nim pasport na nazwisko Hartwiga, gdy istotny.

.Gazeta Lwowska" z dnia 8 maja 1914.
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Hartwig podobno dość już dawno wyjechał do 
Brazylii.

We wsi Bródno bandyci napadłi na trzech 
handlarzy żydów i obrabowali ich ze wszyst­
kich pieniędzy.

Kronika prowincyonalna.

§ Ś mi e r ć  od p i o r u n a .  W czasie bu­
rzy w dniu 4 b. m. około godziny 8 30 po po­
łudniu, uderzył piorun w komin domu mie­
szkalnego gospodarza Franciszka Zięcika w Gro- 
towej ad Wołowice, w powiecie krakowskim, 
a dostawszy się do izby mieszkalnej, w której 
schroniło się przed deszczem około 80 osób 
pracujących w pobliżu na polach, zabił 3 oso­
by, a nadto 4 osoby ciężko sparaliżował.

§ P o ż a r  Chód  o r ow a. Wczoraj w po­
łudnie wybuchł w Chodorowie na jednej z naj­
ludniejszych ulic pożar, który podsycany silnym 
wiatrem, wkrótce przerzucał się z domu na 
dom i w okamgnieniu prawie objął kilkanaście 
zabudowań. Mimo usiłowań miejscowej straży 
pożarnej, posiłkowanej strażą z cukrowni, po­
żar szerzył się z nadzwyczajną gwałtownością 
i w ciągu godziny objął 40 domów.

Pożar powstał w kamienicy, w  której się 
mieści trafika Tiegermanna i rozszerzył się aż 
pod gmach starego sądu, niszcząc po drodze 
mienie kilkudziesięciu rodzin.

Ponieważ akcya straży miejscowej oka­
zała się niewystarczającą, zarekwirowano straż 
rohatyńską, która też przybyła najbliższym po­
ciągiem i dopiero wspólnym usiłowaniom obu 
straży udało się bodaj częściowo zlokalizować 
ogień. O godzinie 7 wieczorem straż rohatyń- 
ska wróciła do domu, a na miejscu została 
tamtejsza straż pożarna, która z wytężeniem 
wszystkich sił pracowała do białego rana. Naj­
dłużej paliły się magazyny ze zbożem; około 
40 rodzin zostało bez dachu. Szkoda na razie 
nie ustalona, wynosi jednak przeszło 100.000 
koron.

§ S k a z a n y  na ś mi e r ć ,  p o w t ó r n i e  
s ą d z o n y .  W Przemyślu przed sądem przy­
sięgłych rozpoczęła się wczoraj nowa rozprawa 
przeciw 40-letniemu rządcy dóbr Leizorowi 
Elsnerowi false Schnesslowi, zasądzonemu 
przed ośmiu laty w Sanoku na karę śmierci, 
a następnie w drodze łaski ułaskawionemu na 
20 lat więzienia, za otrucie maleńkiego dziecka 
pochodzącego z jego stosunku ze służącą Julią I 
Pęcarską. I

Oskarżony przyznał się wprawdzie do I 
stosunku miłosnego z Pęcarską, ale zaprzeczył j 
kategorycznie posądzeniom go o jedną i drugą 
zbrodnię. Świadkowie jednak a zwłaszcza Pę- 
carska — której nawet na wniosek obrony 
badano stan umysłowy — zeznali tak dla Eis- 
nera obciążająco, iż sędziowie przysięgli uznali 
go winnym zarzuconych zbrodni, a trybunał 
wydał wyrok śmierci. Wniesione przez obronę 
zażalenie nieważności nie odniosło skutku, w 
drodze łaski Monarszej zamieniono mu tylko 
karę śmierci na 20 lat więzienia. Już po wy­
roku wnosiła obrona kilkakrotnie prośby o 
wznowienie postępowania karnego tylko o zbro­
dnię skrytobójczego morderstwa, ale sad obwo­
dowy w Sanoku odrzucał je stale.

Po sześciu dopiero latach, nie dając za 
wygraną, zdołano nakłonić żandarma Antoniego 
Gajewskiego do udania się w okolice Liska w 
celu ponownego zbadania sprawy... Żandarm 
ów po tylu latach powyszukiwał wreszcie wie­
lu świadków, którzy rzekomo mieli słyszeć, iż 
Pęcarska żałuje i boleje nad niewinnie zasą­
dzonym, że krytycznej nocy go nie poznała 
i t. d. Sąd sanocki po przeprowadzeniu nowych 
dochodzeń, znów odrzucił prośbę, jednak wyż­
szy sąd krajowy we Lwowie, na zażalenie obro­
ny zniósł uchwałę sądu sanockiego, zarządził 
uzupełnienie dochodzeń i delegował sąd prze­
myski. Rozpoczął on dochodzenia na nowo, 
przesłuchał naprowadzonych świadków, a prze- 
dewszystkiem przeprowadził oględziny miejsca 
zbrodni wieczorem przy próbie światła. Świadko­
wie jedni zaprzeczyli, drudzy zasłonili się nie­
pamięcią, a oględziny wykazały, iż przy takiem 
oświelleniu można człowieka poznać, ale tylko 
w ogólnych zarysach. Wobec tego sąd przemyski, 
uznając w zasadzie zais!nienie warunków do 
wznowienia postępowania karnego, rozpisał roz­
prawę na 6 b. m., aczkolwiek stwierdził, iż 
wyniki całego śledztwa obciążają w dalszym 
ciągu oskarżonego w sposób dostateczny. Obe­
cnie przesłuchany oskarżony w śledztwie kate­
gorycznie przeczy wszystkiemu. j

Rozprawa budzi w Przemyślu olbrzymie 
zainteresowanie. I

Kronika zagraniczna.

* M i ę d z y n a r o d o w ą  w y s t a w ę  p r z e ­
m y s ł u  k s i ę g a r s k i e g o  otwarto wczoraj 
uroczyście w Lipsku.

* N a s t ę p c a  ks .  k a r d y n a ł a  K o p- 
p a. Beri. Tagblatt donosi z Wrocławia, że 
rząd pruski i kapituła wrocławska zgodzili się 
na" biskupa z Hildesbeimu Bertrama, jako na 
następcę po kardynale Koppie.

* O l b r z y m i e  b a n k r u c t w o .  Na 
wczorajszem zebraniu wierzycieli domu Wert- 
heima w Berlinie stwierdzono aktywa w wyso­
kości l,592.(i00, zaś passywa w kwocie 
23,419.000 marek.

| * Echa.  k a t a s t r o f y  s t a t k u  „Co-
l u m b i a n " .  Z Nowego Jorku donoszą: Urzę- 

| dnicy linii Leland oświadczają, że parowiec 
„Columbian“ nie miał podróżnych, a załoga 

[wynosiła 70 ludzi. Załoga ogromnie ucierpiała 
z powodu wycieńczenia, przepędziwszy 40 go­
dzin w łodziach. Ogień na parowcu wybuchł 

| w niedzielę.
Kapitan Medonald przybył do Sable- 

Island z 30 ludźmi załogi Oolumbian. Brak je­
szcze kilku łodzi, dotąd brakuje 27 ludzi 
załogi.

4£ G o s p o d a r s t w o  f r a n c u s k i e  
w Ma r o k k o .  Jak się już teraz w niedługim 
czasie po zajęciu tego kraju pokazuje, Francuzi 
są nietylko zdobywcami, ale zarazem cywilizato- 
rami i dobroczyńcami Marokka w najlepszem 
tego wyrazu znaczeniu, kraju pod każdym 
względem w najwyższym stopniu zaniedbanego. 
Tak zakładają Francuzi w Marokko instytut 
naukowy z siedzibą najpodobniej do prawdy 
w mieście Rabat w tym celu, ażeby na pod­
stawie badań naukowych sporządzić przede- 
wszystkiem mapę geologiczną kraju i opierając 
się na niej, wypracować plan wielkich robót 
publicznych, tudzież spisać inwentarz bogactw 
w łonie ziemi ukrytych. Po dokonaniu tych ro­
bót przyjdzie kolej na zbadanie wód w dwoja­
kim celu, raz, by znaleźć źródła wody czystej, 
którejby można użyć do wodociągów w celu 
poskromienia panująoego w kraju tyfusu, z dru­
giej strony poznać zasoby wód przydatnych 
do uprawy ziemi dotychczas bardzo zaniedba­
nej. Wreszcie wymieniony instytut zastosuje 
najnowsze postępy rolnictwa do okoliczności 
miejscowych i zajmie się wyzyskaniem dla upra­
wy obszarów całkiem jeszcze leżących odłogiem.

Notatki literacka-artystyczne.
Pam iętnik obchodu jubileuszow ego

(w 250-tą rocznicę założenia Uniwersytetu we 
Lwowie przez króla Jana Kazimierza), zesta­
wiony przez prof. dr. Wiktora Hahna, docenta 
Uniwersytetu lwowskiego, ukazał się świeżo w 
druku. Zawiera on dokładny opis całej uro­
czystości jubileuszowej, podaje wszystkie wa­
żniejsze mowy, tekst wszystkich adresów kra­
jowych, zagranicznych i polskich inst.ytucyj, ze­
stawia wszystkie gratulaeye, telegramy i dary 
jubileuszowe. Na końcu wydawnictwa znajduje się 
szczegółowa bibliografia wszystkich publikacyj o 
Uniwersytecie lwowskim, jakie pojawiły się w 
r. 1912, jakoteż artykułów opisujących obchód. 
Będzie to miła pamiątka dla wszystkich ucze­
stników uroczystości. Do nabycia w kancelaryi 
Uniwersytetu we Lwowie, oraz we wszystkich 
księgarniach; cena egzemplarza 5 koron.

Akademia U m iejętności w Krakowie 
ogłasza konkurs na stypendyum im. ś. p. Ze- 

I nona Pileckiego w kwoeiu 2400 kor. 
i Kandydatem może być według woli ś. p.
I Zenona Pileckiego tylko rodowity Polak, kato­

lik obrządku rzymskiego lub grecko-unickiego,
I który ukończył kurs nauk uniwersyteckich ze 

stopniem doktora, lub też na jednym z Uniwer­
sytetów rossyjskich ze stopniem naukowym kan­
dydata, i pragnie udać się za granicę, celem 
depełnienia studyów w obranym zawodzie na­
ukowym. Kandydat powinien władać biegle ję ­
zykiem ojczystym i ina we własnym interesie 
postarać się o wszelkie dowody świadczące nie 
tylko o jego uzdolnieniu, wytrwałej pracowito­
ści i zamiłowaniu w naukach, lecz także o jego 

I moralności i poczueiu narodowem. Pomiędzy 
kandydatami, zarówno pod każdym względem 
zasługującymi na otrzymanie stypendyum, pier­
wszeństwo dane będzie kandydatowi, pochodzą­
cemu z prowincyj zostających pod panowaniem 
rossyjskieui.

Tym razem o stypendyum to ubiegać się 
mogą kandydaci, którzy poświęcają się naukom 
matematyczno-przyrodniczym.

Podania wnosić należy do Akademii Umie­
jętności w Krakowie po dzień 10 czerwca 1914 
i dołączyć do nich następujące załączniki: 1) 
Dowody, że kandydat według warunków powy­
żej określonych ma prawo ubiegać się o po­
wyższe stypendyum. 2) Dokładny program stu­
dyów, które w ciągu roku zamierza odbywać.

Stypendyum powyższe wypłaci kasa Aka­
demii Umiejętności w dwu równych ratach pół­
rocznych, a mianowicie pierwszą ratę d n ia l0 /X  
1914, drugą zaś dnia 1 IV 1915. Wyplata dru­
giej raty zależeć będzie jednak od uchwały ko­
mitetu stypendyjnego, któremu stypendysta po 
upływie pierwszego półrocza złoży wyczerpu­
jące sprawozdanie z odbytych studyów.

Ze sztuki. Wystawa wiosenna, która, 
jak wiadomo, urżądzona będzie w Pałacu sztu­
ki w parku Kilińskiego, zapowiada się. świetnie, 
sądząc po zgłoszeniach, które ciągle napływają 
ze Lwowa, Krakowa, Warszawy i Poznania, 
oraz od artystów bawiących zagranicą.

Termin otwarcia zostanie niebawem ogło­
szony.

Wystawa zajmie prawdopodobnie trzy du­
że sale i dwie boczne.

Repertuar teatru m iejskiego  
we Lwowie.

Dziś, we czwartek, dnia 7 maja, „Ri- 
goletto“, opera J. Yerdiego. Pierwszy go­
ścinny występ Ady Sari-Szayerównej, prirna- 
donny opery włoskiej w Petersburgu. — W pią­
tek, 8 maja, po raz pierwszy (nowość) „Walka 
małżeńska11, komedya D. Nikodemiego ; gościnny 
występ Karola Adwentowicza. — W sobotę, 9 
maja o godz. 3 po południu dla młodzieży szkol­
nej „Zaczarowane koło11, baśń dramatyczna L. 
Rydla. — W sobotę, 9 maja, o godz. pół do 8 
wieczorem „Polska krew“, operetka O. Nedba- 
la. — W niedzielę, 10 maja, o godzinie pół 
do 4 po południu „Zmęczony Teodor11, kroto- 
chwila N. Neala i M. Fernera. — W niedzie­
lę, 10 maja, o godzinie pół do 8 wieczorem 
„Faust11, opera Gounoda; drugi i ostatni wy­
stęp gościnny Ady Sari-Szayerównej, primadon- 
ny opery włoskiej w Petersburgu. — W po­
niedziałek, 11 maja, „Walka małżeńska11, ko­
medya D. Nikodemiego: gościnny występ Ka­
rola Adwentowicza. — We wtorek, 12 maja, 
„Polska krew11, operetka 0. Nedbala. — We 
środę, 13 maja, „Peer Gynt", Ibsena, muzyka 
Griega.

Z W iednia.
Wiedeń, 5 maja. 

(Wieczór ku uczczeniu Konstytucyi 3-go maja.)

(aw) Celom uczczenia rocznicy Konsty­
tucyi 3-go maja urządziły stowarzyszenia pol­
skie wspólnie pod wodzą „Biblioteki polskiej11 
i „Strzechy" wieczór w sali Musiku er einu. 
Dzięki staraniom komitetu, a przedewszy- 
^tkiem szefa sekcyi JE. Ćwiklińskiego i rad­
ców ministeryalnych Łozińskiego i Weygarta, 
zgromadził ów obchód bardzo liczną publi­
czność, do czego przyczynił się także pro­
gram niezwykle interesujący i bogaty. Zło­
żyły się nań występy i popisy sił pierwszo­
rzędnych. Słowo wstępne wygłosił profesor 
Uniwersytetu lwowskiego Dembiński. Spe- 
^yalnością jego jest właśnie epoka, w której 
dojrzała i doszła do skutku Konstytuey3. 
Nic też dziwnego, że zna ja na wylot, że 
omie zaciekawić i wzruszyć, że trzyma ciągle 
na uwięzi uwagę słuchaczów. Prof. Dembiń­
ski jest przytem świetnym mówcą. W silnych, 
zwięzłych rzutach myślowych, scharaktery­
zował on to wiekopomne dzieło, wykazał 
jego znaczenie, podmalował tło socjalne 
1 polityczne, dołączając do faktów już zna­
nych sporą garść własnych odkryć i spostrze­
żeń, poczynionych w archiwach zagranicznych. 
Za pouczający referat, za to skrzepienie serc 
opowieścią o tom co było, dziękowano świe­
tnemu prelegentowi gorącymi oklaskami.

W części muzykalno - wokalnej wystą­
pili : pianistka p. Melyille-Liszniewska, tenor 
tutejszej „Opery ludowej" p. Józef Mann 
1 śpiewaczka operowa p. Ada Sari.

P. Liszniewska, dzisiaj już jedna z n aj - 
epszych pianistek, uznana za taką i bardzo 

ceniona nietylko przez krytykę wiedeńską, 
ale_ także i londyńską i berlińską, zdobyła 
sobie odrazu sympatye publiczności Chopina 
sonatą f-mol. którą rozpoczęła swojej pro- 
dukeye; Szymanowskiego Etiuda b-mol, Mel­
cera „Niby Krakowiak11 i „Waryacye11 F ran ­
ciszka Brzezińskiego, kompozytora mało tu­
taj znanego, wywoływały oklaski coraz żyw­
sze i szczersze. Gra p. Liszniewskiej, której 
talent jest obecnie w pełni rozwoju, odzna­
cza się niezwykłą szlachetnością. Niema w 
niej ani pozy, ani efekciarstwa, jest nato­
miast spokój, wytworność, siła. Odczuwa się 
w niej nadto coś, czego przedtem nie by- 
o — pewien sentyment, jakieś bardzo miłe

zasłuchanie się w ducha muzyki polskiej, 
jakąś słowiańską rzewność, tem więcej ude­
rzającą, że p. Liszniewska jest Amerykanką 
zaliczającą się dopiero od kilku lat do spo­
łeczeństwa polskiego.

Józef Mann zakończył właśnie całose- 
zonową seryę występów w „Operze ludowej11. 
Jego występy były tu zawsze chwalone i 
oklaskiwane. D. Mann należał do filarów 
opery i ściągał publiczność, która ceniła 
w nim nietylko dobrego śpiewaka, lecz także 
bardzo inteligentnego artystę. Tem gorętsze 
było też powitanie p. Manna przez polską 
publiczność. Zachwycaliśmy się wszyscy „Du- 
darzem" Paderewskiego, aryą ze „Strasznego 
Dworu11. „Krakowiakiem11 Moniuszki i „Gdy­
bym był młodszy11 Galla. Głos szedł przez 
salę jak uderzenia dzwonu, kryształowo ezy- 
sty, młodzieńczo świeży. Po każdej pieśni 
huragan oklasków i domagania się nadda­
tków były najwymowniejszym dowodem su­
kcesów artysty.

P. Adę Sari poprzedziła fama prima^ 
donny operowej, P. Sari jest par excellrnce 
śpiewaczką operową. Najlepiej i najefekto­
wniej wypadły też arye z „Lindy di Cha-

monnix“ Donizettiego i z „Poławiacza pereł" 
Bizeta. Poznaliśmy w Adzie Sari artystkę 
bardzo interesującą ' Talent jej i głos uścielą 
jej z pewnością świetną przyszłość. N3 razie 
koloratura wykazuje jeszcze pewne braki, bo 
jakkolwiek lekka i czysta, nie jest ani jędrna 
ani wyrazista. Pieśni Karłowicza i Galla śpie- 
wała p .  Sari z przejęciem i temperamentem, 
w ich interpretacyi odczuwało się jednak 
brak rutyny estradowej, u śpiewaczki opero­
wej zupełnie zresztą zrozumiały. Drobne te 
zastrzeżenia nie pomniejszają w niczem wy­
bitnych zalet talentu nadobnej artystki, której 
pierwszy występ pozostawił w Wiedniu jak 
najlepsze wspomnienie.

2  1 2 : 1 3 3 7 -

Czterdziesty trzeci dzień rozprawy.
Lwów, 7 maja.

Na wstępie dzisiejszej rozprawy obr. dr. 
D u d y k i e w i e z  zabrał głos w sprawie wczo­
rajszych zeznań st. komisarza policyi Franci­
szka Charwata, odnośnie do sprawy konferen- 
cyi, odbytej 3. sierpnia 1911 w Poezajowie i 
stwierdza, że wiadomość ta była umieszczona 
w czerwcu 1912 roku w krakowskim Przeglą­
dzie Powszechnym w artykule p. t. „Przeciw 
propagandzie schizmatjckiej w Galicyi11. podpi­
sanym przez ks. Urbana, w czerwcu 1912 ro­
ku wiadomość ta pojawiła się w Bile  z powo­
łaniem, że wiadomość pochodzi ze źródła urzę­
dowego, a w ostatnich czasach umieszczono ją 
w Gazecie Wieczornej. Obrońca twierdzi, że 
wiadomość ta jest nieprawdziwa i naprowadza, 
że zażądał przysłania ze swej kancelaryi rap­
tularza, który wykazuje, że dr. Dudykiewiez 
przez cały niemal sierpień zajęty był rozpra­
wami. W tym celu domaga się też obrona 
przesłuchania kilku świadków, którzy mają 
stwierdzić, że dr. Dudykiewiez od r, i 909 do 
1913 zupełnie do Kossyi nie wyjeżdżał, dalej 
domaga się odczytania artykułów z Przeglądu 
Powszechnego, B iła  i Prykarpatskiej Iiusi, 
gdzie było umieszczone zaprzeczenie tej wia­
domości.

Obr. dr. G ł u s z k i e w i c z  stawia wnio­
sek, aby powołać na świadka jego i jego ro­
dzinę dla stwierdzenia, że on nie był w sier­
pniu 1911 r. na konferencji w Poezajowie.

Prokurator S y w u l a k  sprzeciwia się 
wnioskom obrony z tych samych motywów, z 
jakich wczoraj odmówił trybunał w n io sk o w i  
dr. Dudykiewieza, aby świadek Charwat podał 
źródła, z którego czerpał wiadomość o konfe- 
rencyi w Poezajowie.

Dr. D u d y k i e w i e z  jeszcze raz udowa­
dniał obszernie potrzebę powołania przedłożo­
nych przez obronę dowodów.

Obr. dr. S o l a ń s k i :  polemizował z ar­
gumentami prokuratora i popierał wnioski 0- 
brony.

W tym samym duchu przemawiał obr. dr. 
G z e r l u n c z a k i e w i c z ,  zapowiadając wnio­
sek powołania na świadka dr. Hryniewieckiego 
i posła dr. Markowa, którzy mają stwierdzić, 
że i oni na konferencyi w Poezajowie nie byli.

Poparł jeszcze wnioski obr. dr. A 1 e k- 
s i e w i c z , poczem udał się trybunał na na­
radę.

Trybunał postanowił odmówić wniosko­
wi obrony w zupełności z następujących po­
wodów :

Gdyby nawet prawdą było i wykazano, 
że nazwiska uczestników galicyjskich zjazdu 
poczajowskiego w dniu 3 sierpnia 1911 r. nie 
zostały ściśle podane i gdyby pod tym wzglę­
dem nawet zaistnieć mogły jakieś niedokładno­
ści, to okoliczność ta sama przez się jeszcze 
nie wyklucza, źe zjazd ten, o którym zeznał 
świadek Charwat, rzeczywiście się odbył i że 
na nim poruszone były te kwestye, o których 
tenże świadek w zeznaniach swoich wspo­
mina.

Równocześnie trybunał zauważa, że dla 
niniejszego procesu jest rzeczą obojętną, kto w 
tym zjeździe oprócz oskarżonych brał udział, 
zwłaszcza, że di-tąd przeciwko uczestnikom tego 
zjazdu i z powodu niego żadnego postępowania 
karnego nie wdrożono.

Dalej trybunał na wywody obrony zazna­
cza, że wzmianki o tym zjeździć w Przeglądzie 
Powszechnym, w Bile  i (razecie Wieczornej i 

powoływanie się w tych dziennikach na źródło 
ofieyalne, popierają właśnie zeznanie świadka 
Charwata, zwłaszcza, że świadek ten wyraźnie 
stwierdził, że wiadomości swoich z tych dzien­
ników nie czerpał.

Osk. K o ł d r a  zabrał głos i odnośnie do 
motywów trybunału, na podstawie których za­
sądzony został wczoraj na 3 dni aresztu, 
oświadcza, że nie miał zupełnie zamiaru obra­
zić trybunału, ani sędziów przysięgłych, lecz 
chciał tylko oświadczyć się na zeznanie świadka 
Jaworskiego.

P r  ze w.: Niech pan w ten sposób drugi 
raz się nie oświadcza.

Następnie przesłuchano świadka Włodzi­
mierza D o ł h e g o ,  prywatystę, którego powo­
łał przewodniczący na mocy swej władzy dy- 
skrecyonalnej.

P r z e  w.: Czy pan był w bursie w Ko­
łomyi ?
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do bursy, 
do gimna-

Sw.: Tak jest.
P r je w . :  Kiedy?
Św.: W r. 1910 i 1911.
P r  ze w.: Jakie tam stosunki pano­

wały ?
Sw.: Ordy chciałem się zapisać do bursy, 

nie chcieli mnie przyjąć.
P r z e  w.: Dlaczego?
Sv.: Powiedziano mi, że tam nie ma

miejsca. Za poradą Obory poszedłem do prof. 
Geeiowa i przedstawiłem się jako „russki". Po­
radzono mi, aby mówić do niego zamiast tak, 
„dau, „moje pocztenie“, „wierno".

P r z e  w.: I pan tak zrobił?
Sw.: Tak.
P rz e w.: Dlaczego ?
S w.: Bo chciałem się dostać 

Istotnie przyjęto mnie do bursy i 
zyum, gdzie był prof. Geciow.

P r  zew.; Jaki duch panował w bursie?
Sw.: Uczono języka rossyjskiego.
P r z e w.: Kto uczył?
Sw.: Starsi uczniowie.
P r  zew.: Czy był przymus uczenia się 

języka rossyjskiego?
Sw.: Młodsi musieli się uczyć.
P r z e  w. Czytano jakie gazety?
Sw.: Czytano Prylcarpatską Ruś, którą 

prenumerował prefekt bursy, a prof. Greciow 
przynosił Nowojc Wreniia, które też czytano.

P r z e  w.: Czy uczyli śpiewać?
Sw.: Przychodził tam prof. Greciow.
F rze w .:  I co robił ?
Sw.: Przemawiał do uczniów.
P r  ze w.: Jak przemawiał?
Sw.: Zachwalał stosunki w Bossyi, mó­

wił, że tam tanio, że jak kupił za 5 kop. kieł­
basy, to zajechał z nią aż do Petersburga 
(wesołość)

P r z e  w.: Co jeszcze mówił?
S w.: Aby jawnie objawiać swoje „ia‘‘. 

Mówił, że każdy z nas jest rodowity Moskal, 
że matka była Moskalką. Zachęcał do czytania 
gazet i do uczenia się języka rossyjskiego.

P r z e  w.: Czy śpiewali tam „Boże cana 
obrani“?

S w.: Za moich czasów nie śpiewano, o- 
powiadali mi, że przedtem śpiewano.

P r  zew.: Były tam jakie portrety?
S w.: Kaczkowskiego, Naumowicza, Pusz 

kina i Mikołaja II.
P r  ze w.: A portret Najjaśniejszego Pana

był ?
S w.: Nie było.
P r z e  w.: Obrazy świętych były?
S w.: Nie widziałem.

“P r  z e w. :  Wógóle jaki duch panował w
bursie ?

S w.: Wspominali o carze, o dostojnikach 
rossyjskicb.

P r z e  w.: Kto to mówił?
Sw.: Wspominali bardzo ostrożnie, aby 

żadnych śladów nie było.
P r  ze w.: Ale kto wspominał?
S w. Prof. Geciow.
P r z e  w.: Jak opowiadał?
Sw.: Często przychodził do bursy i przy 

tej sposóbnośei rozmawiał z chłopcami
P r z e w.: Czy to były zwykłe rozmowy. 

Czy wykład?
S w . : Starsi uczniowie mówili, że prof. 

Geciow lubi bardzo, jak uczniowie okrążą go, 
gdy przyjdzie do bursy, i wtedy lubi opo­
wiadać.

P r z e  w.: Jakie tam były książki?
S w.: Bossyjskie.
P r z e  w.: Nie pamięta pan tytułów?
S w.: Zapomniałem.
P r o k u r a t o r . :  Jakto prof. Geciow o- 

powiadał o Bossyi?
Sw.: Że tam panowanie lepsze; tłumaczy­

łem sobie to w ten sposób, że car jest lepszy.
P r  ze w.: Czy jeszcze co mówił o

Bossyi ?
Sw. : Nie przypominam sobie.
P r o k u r . :  lidzie pan poszedł z Ko­

łomyi ?
S w .: Pojechałem z Kiedryńskim do No­

wego Sącza, bo tam było centrum „kacapówu, 
chciałem to poznać.

P r o k u r . :  Gdzie pan tam mieszkał?
S w .: Prywatnie u wdow
P r o k u r . :  Gdzie się pan wiktował ?
S w .: Dostawałem wikt od moskaloiilów, 

ale gdy sie dowiedzieli, że jestem Ukraińcem, 
odmówili mi wiktu.

Dniej świadek opowiada, że moskalofile 
Posiadali rossyjską bibliotekę, a gdy spodzie­
wali sio rewizyi, uprosili dr. Sawiuka, aby dla 
bezpieczeństwa dał na książkach swoja pie­
czątkę.

P r o k u r . :  Czy tam przyjeżdżał może p. 
bendasiuk ?

Sw. : Nie widziałem.
P r o k u r . :  A może kto inny?
Sw.: Dnia 6 kwietnia przyjechał prof.

^eciów.
Pr okur . :  Dlaczego pan tak dokładnie

to pamięta ?
Sw.: Bo sobie zapisałem.
Obr dr. G łu  s z ki e w.i oz : Kto pana pro- 

0 to, aby wyjechał do Nowego Sącza?
Sw.: Nikt, ja sam pojechałem, chciałem 

Poznać jaka jest różnica między Ukraińcami, a

S w.: Od tego czasu zapisywałem wszystko, j § 5. Protokół obrad komitetu prowadzi 
gdy doszedłem do przekonania, że partya mo- > sekretarz, lub jego zastępca, a podpisują go: 
skalofilska nie ma raeyi bytu, j  przewodniczący, sekretarz i c. k. komisarz

sił

wkacapami1'
Dr. G ł u s z k i e w i c z :  

pisywał?
Dlaczego pan za-

Dr. G ł u s z k i e w i c z :  Dlaczego pan ro­
bił notatki?

Św.: Spodziewałem się, że przyjdzie kie­
dyś do procesu, bo „kacapi" kryli się ze swoją 
robotą.

Dr. D u d y k i e w i c z :  Czy w bursie w
Kołomyi uchodził pan za rnsskiego ?

S w.: Uchodziłem, ale do czasu.
Po kilku jeszoze zapytaniach obrońców, 

świadka Dołhego zaprzysiężono, poczem odczy­
tał przewodniczący akta sądu w Czerniowcaeh 
odnośnie do sprawy Michała Cybora, który 
grozić miał Bojczukowi na moście za to, że 
zeznawał przeciw ks. Sandowiczowi i ks. Hu- 
dymie. Cybor zeznał w tamtejszym sądzie, że 
mówił o tej sprawie z Bojczukiem, ale nie gro­
ził mu, tylko przestrzegał, śledztwo przeciw 
Cyborowi sad w Czerniowcaeh zastanowił.

P r z e w o d n i c z ą c y  stwierdza w tern 
miejscu, że Cybor, przesłuchany jako świadek 
w niniejszej rozprawie, zaznał inaczej, niż w |
Czerniowcaeh.

Odczytano następnie zeznanie świadka Eu- j
geniusza Budija, introligatora, którego nie mo- j ____________ _
żna było znaleźć i powołać do rozprawy. Świa- i
dek ten siedział w areszcie pod zarzutem siał- - Korespon. Wilhelm podaje o stanie
szowania podpisu dr. Trylowskiego na wekslu, j z d r o w i a Naj . j .  P a n a ,  że spoczynek no-

giełdowy, lub ich zastępcy.
Protokoły: należy przechowywać w ar­

chiwum Giełdy.
§ 6. Sekretaryat Giełdy prowadzi pro­

tokół obrotowy, do którego codziennie wpi­
sać należy: ilość transakc.yj, oraz umówione 
warunki ceny.

Senzale obowiązani są wszelkie trans- 
akcye zawarte za ich pośrednictwem, tudzież 
podane do ich wiadomości zgłosić po każdo- 
razowem zamknięciu Giełdy do protokołu 
bez podania nazwisk stron.

Transakcye zawarte bez interwencyi 
senzala mogą być wciągnięte do protokołu, 
jeżeli zawarcie interesu nie nasuwa żadnej 
wątpliwości.

§ 7. Ceny urzędowo ustalone należy 
ogłosić na Giełdzie i podać do ogólnej wia­
domości.

OSTATNIA POCZTA.

a następnie pod zarzutem szpiegostwa. Siedząc 
w jednej celi z oficerem rossyjskim, areszto­
wanym we Lwowie pod zarzutem szpiegostwa, 
Budij słyszał od niego słowa: „Szkoda, że
aresztowali jakiegoś lludymę i Bendosiuka, któ­
ry dla nas pracował".

Odczytano zapisek sędziego śledczego co 
do rękopisu lir. Bobrińskiego, znalezionego w 
czasie rewizyi u Bendasiuka.

Osk. B end  a s i u k  prosi o głos i po­
wiada, że rękopisu tego wcale nie miał i nie 
widział go w czasie rewizyi, że aresztowali go 
jednego dnia na ulicy, a dopiero nazajutrz zro­
biono u niego rewizyę, zapakowano wszystko 
i zabrano do policyi.

Następnie odczytano pismo „Żmiosteńska 
banka", stwierdzające, jaką kwotę Bendasiuk, 
który miał tam złożone pieniądze, pobrał w prze­
ciągu kilku miesięcy.

W końcu odczytał przewodniczący pismo 
drukarni Stauropigialnego Instytutu, stwierdza­
jące, że Bendasiuk zamawiał tam różne druki 
rossyjskie i kwestyonaryusze w sprawie burs.

Ma tein odroczono rozprawę do jutra.

cny był nad ranem zakłócony przez kaszel; 
katar po prawej stronie trwa jeszcze, ogólny 
stan zupełnie zadowalający.

— N o w a  p r o c e d u r a  w o j s k o w a  
wejdzie wkrótce w życie. Ministerstwo spra­
wiedliwości zwróciło się z tego powodu do 
Izb adwokackich z wezwaniem, by podania 
adwokatów, którzy mają zostać obrońcami 
wojskowymi, były wniesione najdalej do 25 
b. m.

Podania mają być wystosowane do Mi­
nisterstwa obrony krajowej i wręczone w 
Izbach adwokackich. W podaniu ma być

wała dziś dalej nad budżetem Ministerstwa 
spraw zagranicznych.

Del. E l l e n b o g e n  polemizował prze- 
dewszystkiem z oświadczeniem P. Prezyden­
ta Ministrów, złożonem na pierwszem posie­
dzeniu Delegacji. Mówca zarzucał P. Prezy­
dentowi Ministrów, że aż do czasu załatwie­
nia budżetu i planu finansowego Rząd tro­
szcz! ł się o usuwanie wszelkich trudności, 
potem zaś nietylko, że nie starał się ich 
usuwać, lecz nawet krzyżował wszelkie usi­
łowania, zmierzające ku usunięciu obstrukcji. 
Mówca napiętnował obstrukcyę jako zbrodnię 
i głupotę; tym sposobem umożliwiono Rzą­
dowi załatwienie sprawy kolei bośniackich 
przy pomocy § 14. Obecne położenie ozna­
cza mówca jako korzystniejsze dla ugody, 
niż kiedykolwiek. Delegacja opóźniając zała­
twienie budżetu, wynoszącego trzyczwarte 
miliarda, może skłonić P, Prezydenta Mini­
strów do większej miłości dla parlamentu. 
O Najw. Mowie Tronowej wyraził się mó­
wca, że nic nie mówi ona, a exposó P. Mi­
nistra spraw zagranicznych nazwał radzajem 
mowy tronowej dla Albanii, która jest źró­
dłem ciągłych zawikłaii.

Mówca uskarżał się na nienawiść do 
Austryi, panującą w Serbii i Rumunii, głó­
wnie z tego powodu, że naturalną wspólność 
interesów tych krajów niszczy się sztucznie 
błędami, popełnianorui przez Austryę. Mówca 
występował też przeciw rzekomemu popiera­
niu szowinistycznej taktyki węgierskiej przez 
P. Ministra spraw zagranicznych. Dopóki 
P. Minister nie będzie uważał za swój obo­
wiązek współpracownictwa w usuwaniu wszel­
kich trudności w polityce wewnętrznej, o ile 
chodzi o stosunek do Włochów, póty nie 

, wyjdzie Monarchia z zatargów międzynaro­
dowych. Zapytał wkońcu mówca P. Ministra 

' spraw zagranicznych, czy podczas krwawej 
rzezi, sprowokowanej przez Rockefellera wśród 
strajkujących robotników w Colorado, utra­
cili życie "także robotnicy austryaccy i jakie

_ jyc po­
dany stosunek do armii, umiejętność języków 
krajowych, oraz decyzja co do tego, czy pe- j kroki-7 poczynił konsul austryacki celem o-
tent chce być wciągnięty na listę obrońców L hronJ robotników austryackich? 
armii i marynarki, czy też na listę obrońców j Potem przemawiał del. dr.
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Giełda zbożowa i towarowa we Lwowie.
(Dokończenie).

Regulamin urzędowego notowania een 
Giełdy zbożowej i towarowej we Lwowie.

§ U Urzędowy wykaz cen (ceduła gieł­
dowa) Giełdy zbożowej i towarowej we Lwo­
wie ma zawierać:

1. datę,
2. gatunek, ewentualnie także jakość

towarów,
3. terminy świadczenia,
4. ceny najniższe i najwyższe,
5. kurs końcowy,
6. ceny towarów żądane i ofiarowane 

bez transakeyi,
U  u sp o so b io n ia ,
8. podpis prezydenta i sekretarza Gieł­

dy, oraz potwierdzenie c. k. komisarza gieł­
dowego.

§ 2. Urzędowe zestawienie i notowanie 
cen (kursów) sporządza się raz dziennie bez­
pośrednio po zamknięciu Giełdy.

Do tej czynności powołanym jest ko­
mitet, w którego skład wchodzą:

1. Członek Rady giełdowej desygno­
wany przez komisyę do oznaczania kursów,
jak o  p rzew o d n iczący ,

2. członek Rady giełdowej desygnowany 
przez komisyę, jako referent,

3. sekretarz Giełdy, lub wyznaczony 
urzędnik sekretaryatu.

Nadzór sprawuje c. k. komisarz Giełdy 
lub jego zastępca.

§ 3. W razie przeszkody obowiązani są 
członkowie komisji postarać się wczas o za­
stępców.

§ 4. Ceny zestawia i notuje komitet 
złożony po myśli § 2 niniejszego regulaminu 
na podstawie reiacyj senzali o dokonanych 
transakcjach, na podstawie własnych spo­
strzeżeń członków komitetu, tudzież na pod­
stawie sprawozdania sekretaryatu o trans­
akcjach zgłoszonych do protokołu obroto­
wego.

Transakcyj pozornych nie wolno uwzglę­
dniać przy ustalaniu cen. Czy i o ile doko­
naną transakcyę należy uznać jako pozorną 
rozstrzyga według swobodnego uznania ko­
mitet większością głosów. :

Każdy członek komitetu ma Praw° 
obowiązek oddania jednego głosu. I rzew - 
dniczący głosuje na równi z inuyrui człon­
kami komitetu,

obrony krajowej, względnie obu list. W Ga­
licji sądy wojskowe będą utworzone w na­
stępujących miastach: Jarosław, Kraków,
Lwów, Rzeszów, Przemyśl, Stanisławów, Tar­
nopol, Tarnów ; sądy obrony kraj. w Krako- 
wde, Lwowie i Przemyślu.

=  W p a r l a m e n c i e  R z e s z y  nie­
mieckiej minister wojny Falkenhayn zaprze­
czył, jakoby polscy rekruci żle byli trakto­
wani z powodu swej narodowości. Mówca 
zwrócił się przeciwko socyalistom, którym 
zarzucił podburzanie annii. Armia służy do 
utrzymania pokoju wewnętrznego i zewnętrz­
nego Minister jest przekonany, że także w 
przyszłości owiana będzie armia tym samym 
duchom, którym była przejęta w latach 1870 
i 1871. Jeśli nie — mówił — to niech całą 
kulturę dyabli wezmą!

Następnie przedstawiciel rządu zaprze­
czył, jakoby było brak polskich duszpasterzy. 
Żołnierze mają i nadal możność spowiadać 
się w języku, którego sobie życzą.

Komisya budżetowa parlamentu przy­
jęła nowelę w sprawie uregulowania pobo­
rów urzędników, mimo, że rząd oświadczył, 
iż poczynione przez komisyę zmiany czynią 
ustawę niemożliwą do przyjęcia. Zastępcy 
wszystkich stronnictw oświadczyli, że trwają 
przy swych uchwałach, a odpowiedzialność 
za wzburzenie wśród urzędników składają 
na rząd. ,

=  Pięciodniowe w alk i na połnoc o 
Argyrokastro zakończy ły  się z w y c i ę s t w e m  
E p i r o t ó w. Wojsko rządu prowizorycznego 
zajęło kilka miejscowości. W' k rw aw yc wa 
kach zginęło 500 A lbariczyków , także E p ir
ponieśli straty. .

Według telegramów otrzymanycn ]srzez
rząd w Durazzo, drużyny greckie * 
i karabinami maszynowymi maszenj 
nocy. Zajęły one już Z iassa i Nic°k. Ladnosę 
ucitka »  poploctm OtttJ M  J - k„ •iM d .r-

Ą s e s  m g
L “k,T d, 3 ;  Ł i . r a  i s i»h Poli " odK! 8 re'

=U~D y p l o m a t y c z n y  zastępca Anglii wrę- 
• 7  ad  ow i H a i t i  ultimati 

lpłaty 26.000 dolarów pewnenn 
1 Pi ski emu za uszkodzony

ny
regularnych _ żołnierzy 
ckieh oficerów.

‘ ,»łi iirrfTZii v w
ultimatum, żądające 

nemu obywatelo­
wi b r y ty js k ie m u  za usz.muzo.iy podczas re­
w o lu c ji tartak. Termin upłynął wczoraj o go- 
j  j„jp o wieczorem.

Na wiadomość o ultimatum  Angin do 
Haiti departament państwowy w Waszyngto- 
n ie p o r o z u m i a ł  się z zastępcą Anglii w spra­
wie przedłużenia terminu republice.

TELEGRAMY GAZET! LWOWSKIEJ
Delegacye.

Budapeszt, 7 maja. Komisya spraw 
zagranicznych Dclegacyi austryackiej obrado-

przeinawiał aei. ur. W a l d n e r .
Budapeszt, 7 maja. Na przedpołudnio- 

wem posiedzeniu Komisyi wojskowej Dele­
gacji węgierskiej, przed przejściem do po­
rządku dziennego, del. Jan hr. H a d i k pro­
testował przeciw użyciu straży parlamentar­
nej także podczas obrad komisyjnych.

Przewodniczący odparł, że jest to zgo­
dne z przepisem regulaminu.

Hadik nie przyjmuje tej odpowiedzi do 
wiadomości i stwierdza z ubolewaniem, iż 
przewodniczący i większość zajmuje stanowi­
sko sprzeczne z ustawą.

Potem obradowano nad budżetem woj­
skowym.

Stanisławów, 7 maja. Dyrekeya kolei 
państw, donosi: Podczas przetaczania wozów 
przy pociągu towarowym nr. 548 dnia 7 b. 
m. w Potutoraeh nastąpiło boczne zderzenie 
pociągu z luźną maszyną, skutkiem czego 
dwa wozy towarowe wykoleiły się na zwro­
tnicach od strony Tarnopola. Z powodu przer­
wy ztąd powstałej, pociąg osobowy 3312, 
zdążający do Tarnopola, spóźnił się o 2 g. 
15 min., pociąg osobowy nr. 5412, dążący 
do Lwowa, a dwie i pół godziny, pociągi 
zaś mieszane 5457 i 5458 na przestrzeni 
Potutory-Podhajee nie kursowały wcale. Z lu­
dzi nikt nie odniósł szwanku. Dochodzenia 
w toku.

Prognoza na jn tro .
Wiedeń, 7 maja. Stan powietrza na 

8 maja. G a l i c y  a W s c h o d n i a  i Z a c h o ­
d n i a :  Przeważnie pochmurno, ciepłota nie 
zmieniona, wiatr z rosnącą siłą.

Budapeszt, 7 maja. P. Prezes ga­
binetu hr Sttirgkh porozumiewał się dziś z 
bawiącymi tu członkami konserwatywnej i 
wiernokonstytucyjnej większej własności z 
Czech w sprawie nowych rokowań ugodowych 
czesko-niemieckich.

Budapeszt, 7 maja. Węg. B. kor. za­
przecza wiadomości, jakoby rodzina Rotszyl- 
dów miała otrzymać węgierski tytuł hra­
biowski.

Genua, 7 maja. Po przyjęciu władz na 
pokładzie okrętu Hohenzollern cesarz nie­
miecki i cesarzowa opuścili okręt i udali się 
na dworzec, a stamtąd o godz 11 odjechali 
z powrotem do Niemiec.

Londyn, 7. maja. Times donosi: Pre­
mier Asąuith konferował wczoraj z Redmon- 
dcm w sprawie zwołania ewentualnie konfe­
rencji przywódców stronnictw w przedmio­
cie sprawy irlandzkiej. Gabinet ostatecznie 
oświadczył się przeciw odbywaniu jesiennej 
sesyi parlamentu.

O dpow iedzia lny  red a k to r:

A D A M  K R E C H O W I E C K I .
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N A D ESŁA N E.
p r o f .  U  n i w .
l w o w s k i  e g oZakład dentystyczny

Dr. Teodora B O H O S IE W IC Z A
przeniesiony zostanie z dniem 6 maja b. r. do domu

„ R e n a isa n c e “ przy u licy  
T rzec ieg o  M aja 1. 12.

Lecznicę Maryówka pod Lwowem
o t w ie r a m  z  d n ie m  1 m a ja .

Wyjaśnienia i prospekta  pocztą i ustnie do 1 maja, 
Lwów Asnyka  5; od 1 maja Lwów 14 Maryówka tub 
ustnie od 1 maja w poniedziałki, środy i piątki od 

3 — 4 po południu, Lwów Asnyka  6.
D r .  J ó z e f  Z a k r z e w s k i .

Dr. M. Sw iątkiew icz
Prym arynsz  oddziału ehorób skórnych i wenerycznych, 

mieszka obecnie we Lwowie P ie k a r s k a  1 B .

Biura

z ul. Jagiellońskiej 8

p r z e n i e s i o n e
zostały na ul.

Trzeciego ła ja

" S T  ZEZ - A -  z

pięciu liczb wyciągniętych

w c. k. Urzędzie loteryjnym we Lwowie
dnia 6 maja 1914.

43 — 20 — 16 — 33 — 77
W myśl patentu loteryjnego wzywa się stroDy 

interesowane, aby urzędowe wykazy nieprzyjętych lub 
zmniejszonych wkładek pieniężnych w kolekturach 
loteryjnych dokładnie przeglądnęły i kwoty n ieprzy­
jęte lub też osiągnięte wygrane, za zwrotem orygi­
na lnych kartek wkładkowych w przeciągu trzech 
miesięcy licząc od dnia  c iągnienia  pobrały.

Jeżeliby zaś kolektor słusznej wypłaty  odma­
wiał, lub też nie całkowicie uiszczał, to należy prze­
dłożyć odnośną kartkę  dotyczącemu Urzędowi lote­
ryjnemu tern pewniej w wyż wspomnianym czasie1 
gdyż po upływie tego stanowczego terminu, wszystkie 
niepobrane wkładki i kwoty wygrane przepadają  i nie 
mogą już  być pod żadnym warunkiem żądane.

Następne ciągnienia we Lwowie odbędą 
się dnia 20 maja i 3 czerwca 1914.

Z c. k. Urzędu loteryjnego dla G alicji 
i Bukowiny.

Fryzycrka  
M A R Y  A LECHOW A

poleca P. T. Paniom swe usługi 
ulica Ł yczakow ska I. 23.

Inteligentna bona Warszawianka
poszukuje posady do dzieci na wieś lub w 

miejscu. —  Lwów, Murarska I. 24. parter 

na prawo.

P rzyjechali do L w ow a
dnia 7 maja 1914.

Hotel George a. Pp.: H. hr. Tyszkie­
wicz z Krakowa, M. b.r. Czeez z Kęt, A. 
Falter z Krakowa, H. Kciller z Wiednia. H. 
Klusiak z Wiednia.

Hotel Europejski. P p , : F. Biełkowski 
z Tustariia, E. Ujejski z P.-.włowa, J. Zarań­
ski z Wiednia.

Hotel Impe ial. P . : L. Karczewski
z Moraniee.

C E N N I K

IZBY HANDLOWEJ i PRZEMYSŁOWEJ.
Lwów, dnia 7 maja 1914.

W aluta koronowa 
płacą żadają

1. A ktyn za sz tu k ę .
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 640-— 648‘—
Hanku galic. dla handlu i przem.

po 200 zł 378-— 3 8 5 --
Kolei Lwów-Ozerniowce-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrze . 504'— 510’—
Kat.ryki wagonów w Sanoku po

500 koron . . . . . .  — ■ — ■—
f i .  Listy zastawne za 100 kuron.

j(bez kuponu bieżącego)
Ranku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo­

sował z 10 pr. prem. . . —
Banku hip. gal. 4’/. pr. w. a. tos

w 50 1.....................  90- - 90-70
B aniu  hip. gal. 4 pre. w. a. los

w 60 1 . ............... 8 3 - -  83-70
Banku kraj. 4‘/» Pr - w-a- ł° s w 51 1. 90-— 90-70
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1. 84 70 85"40
Banku gal. ziem. kred. 41/* pr. 60 1. 91-— 91-70
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 4Vs pr. 60 1. . 90'— 90-70
ieinelny Bank hipoteczny Lwów . 91-— 91-70
’) Tow. kredyt, galic. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisys) . . . 94-— 94-70
Tow. kredyt, gal, ziem. 4 prc, lo#

w 41 Vs 1.................  86-60 87 30
s) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr.

loz w 56 1..............  83-— 83-70
Tow, kred, gal. ziem. 4’/, los. 52 1. 90-40 91-10

U J. O bllg i xa 100 k o ro z .
(be* kuponu bieżącego)

Walie. fund. propin. 4 pr. . . , 97-80
Komun. Banku kraj. 41/, pr. (3 em.) 90- —
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4 em.) 81-30
k'dej. lokal. Panku kraj. 4 pr. . 81'30
1 oJ.mzki krąiowej 4 pr. z r. 1893 83-30

„ 4 pr. z r. 1908 81"—
. ziiaeta Lwowa 4 pr. . , 81"—

„ * pr, . . 80'60
” 4 pr- ‘ 1Krazowa , 80'50

98-50
90-70
8 2 --
8 2 --
8 4 - -
81-70
81-70
81-30
80-80
81-20

J7. HoaeSj.
Dukat c e s a r s k i ...............................  11"35
20 frankówka  ................................ 19- —
100 rubli rossyjskich srebrnych . 250-—
i 00 „ „ papierowych 252-20
100 marek niemieckich . , 117-40

11-47
1912

253--
253-50
117-80

") Kupony opłacają ’/a0/o podatek rentowy, 
•i K upony  o p ła c a ją  2“/0 podatek  ren tow y.

Kurs giełdy wiedeńskiej.
dnia 5 maja 1914.

A. Ogólny d łu g  państw a. płacą żądaj,)

Jednolity dług pańswa w banknot.
maj-listopad .   82-45 82-65
styezeń-lipiee   82-45 82-65

Jednolity dług państwa w sreluza
lu ty -s ie rp ie ń   85-70 85-90
kwieeień-pażdziernik . . . .  85-90 86-10
. z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 prc. 1628-— 1668-—
„ „ 1830 po 100 zł. 4 prc. . . 432-— 442 —
„ n 1864 po 100 zł......................... 670-— 680 —
„ „ 186? po 50 zł  350—  360—

X. D ług  p aństw a  (wszystkich w Kadzie państwa
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r ....................................... 10175 101-95

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku 4 p r 82’76 82-95

C. O bllgacye ko lejow e.

Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 85-50 86-50
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 103-85 104-85
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5lU p r  107-30 108-30
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(osfejupl. akeye)  85-05 86-05
Kol. Arcyk*. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku 4 pr  85‘15 86-15
Koi. Ces. Elżbiety za 200 zł. m i.

5*/, pr. (ostempl. akeye), . . , 427'— 430-50

O bllgacye p ierw szeństw a (kolejowe).
Kol. Aro. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 100-50 —

w złocie za 200 zł, 5 pr. . . .  115'— —
Kol. czeskiej zach. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 p r......................................  85-70 86-70
Kol. czeskiej einigs, z r. 1895 za

400 kor. 4 p r .   85-70 86'70
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

kor. 4 pr.    84-75 85-75
Kol. pótLocnej ces. Ferdynanda em

z r. 1886, 4 pre  91-35 92-36
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 prc. (ar.) . . . .  91-10 92-10
Koi. północnej ces. Ferdynanda ein.

z r. 1887, 4 pre yi-50 92 50
Kol. północnej f?e*. Ferdynanda em.

1 r. 1888, 4 prc  8 7 - -  88—
Kol, północnej ees. Ferdynanda em.

* r. 1891, 4 pro 89-— 30—
Kol. północnej ces. Ferdynanda em

z r. 1898, 4 prc................... 80-60 87-60
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r, 1904, 4 pre............................... 8G-85 S7'85
Kol. galic. Karola Ludwika 4 jjr(. 35 . - 8 6 —

Koronowa waluta. płacą żądają
Kol. ly.owsko-ezern.-jasskiej z roku

1894 4 p r............................................  84-60 85-60
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 M. 4 pr.........................  102-40 103-40

D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej).
Węg, złota renta 4 p r....................................

„ „ „ w wal. kor. 4 pr. 97-90 98-10
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 438-— 500—
. „ „ „ 50 zł. (100 kor.) 240—  —
„ obi. pr. reguł, Cisy 4 prc. . . 292 — 302 —

E. Obllgacye ludemnizacyjne.
Węgier za 100 zł, 4 prc 83-85 84-8-5
Kroaeyi i Sławonii    84-50 — —

F. Inne publiczne pożyczki.
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 100-50 ——
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za 200 kor. 4 pre.............................  8 i -30 82-30
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 prc. . 82-90 83-90
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 prc. 97 75 98 75
Peżyczka miasta Lwowa z r, 1896

4 prc  80-20 81-20
Poż. serb. prem. za 100 fr. 2 prc. . 104-50 114-50 
Tureckie obi. prein, kol. za 400 f r . . 220-75 223-75

8 . Listy zastawne. Obiig. hipot. i listy dłużne 
za 100 zł. nom.

Austr. zakł. obi. prem. z r.1880 3 pr. 277-75 287 75
» „ 1889 3 pr. — -

Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . . 91‘85 92 85
„ . £0 la tw .k  4 pr. 92'05 93-05

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 4*/» pre. 60 1. . . .  91-— 92-—

Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr. 98-10 99 10
Banku gal. ziem. kred. 4*/,pr. 60 1. 91—  92—
Gal. akc. b. hip. 10 pr. pr. los. 4 l/» pr. 90—  91 —

„ „ „ „ los. S0 1. pr. 90 — 91—
„ r „ „ 60 1. 4 pr. . 8 3 - -  84—

Gal. Tcw. kr. ziem. 4 pr. los 56 1. 82-25 83-25
„ „ „ „ 4 pr. los 41 i. 86 50 87-50
„ „ „ „ 4 pr. starsze . 94-— 95—
„ „ „ 41/, pr. 52 let. 90-40 9T40

Banku kraj. dla Galicy i i Lodomeryi 
4*/» pr. 51 V» lat zwrotne . . . 90-75 9T75

Banku krajowego oblig. komun. 3
erniaya 42 lat 4 ’/,.....p r ...........................90-— 91 —

Banku kr. obi. kol. żel. 571/, 1. 4 pr. 81-25 82-25

H, O bllgacye z praw em  p ierw azeńetw a
za 100 i i .  nom.

Kolej Lwów-Czern.-.Tassy * r. '884
za 300 z łr  77-80 78-80

Kolej Lwów-Czerniowc* * r. 1884 x>
200 złr. 4 prc. . . . . . .  83—  84.—

Węg, gal. kol. em. 1870 n» 200 *łr
6 prc........................................... —"— —"—

Tow żegl. par. po Dunaju za 400
i 10.000 m. 4 pro. z r. i 882 . . 108—  109—

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em. 
r- r. 1886 4 p r e   108—  109—

Koronowa waluta,

ł .  L o sy  (za sztukę)
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. ,
Zakł. kred. dla handl. i przem. 100 złr.
Clary 40 złr. m. k. . . . . . .
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. . 
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr.

węg. Tow. 5 złr. 
i,osy fuDd. Arcyks. Rudolfa 10 złr,

J .  Akeye B u k ó w  vza sztukę),

ptacj

25-25 2925
4 7 7 - 48 7 --

58-50 6250
52 i 5 56-25
29-75 33-75

332-25 
380-— 

3616'— 
609 25 
7a5-50 
726—  
64cr— 
496-25 

1952— 
580-50 
276-50 
269—

333-25 
390— 

3o26-— 
610-25 
797-50 
729— 
642— 
497-25 

1962-- 
581 50 
277-50 
2 7 0 --

Banku Anglo-Austr. 240 kor. . , .
Gal. banku dla han. i przem. 2U0 złr,
Peszt. Banku handlu 1 przem. . .
Zakł. kred. dla handlu 400 kor . ,
Weg. Banku kredyt. 200 złr. .
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor.
Gal. banku hip. 20u złr. . . . ,
Banku dla krajów koronnych 200 zł.

Austro-węg. 1400 kor. . .
„ Związku (Unionbank) 200 zł.

Czeskiego banku związkowego 100 zł.
Zivnostenska banka 100 złr.

K. Akeye przedsiębiorstw transportowych.
Buków, kolei lok.-jkc. pierw. 200 złr 405—  415—  

„ akc. zakład. 200 złr. 404—  406—  
Austr. Tow. żegl. na Dunaj u 500 zł. mk. 1160 — 1183—  
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4950—  4970— 

„ Lwów-Bełzee(ake.pierw.)200zł. 363-— 365— 
„ Lwów - Czerniowee - Jassy 200 zł. 500—  504— 

Lwów-Kleparów-Jaworów lokaL
t  400 kor...........................................  290—  295 -

L . Akeye przedsiębiorstw przemysłowycii.
Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 814—  815—
Prag. Tow. Żelazn, przem, 500 złr. . 2529—  2540—  
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr. 865-— 870—  
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr. . , 302-— 303 70
Galie, karpae. naft. Tow. 500 kor. , 934-— 938 _
Sehodniey 500 kor. . . . . . .  425 _  435-_
Tur. zarz. tytoniów. 500 franków . 43j —  433 50

8 .  Weksle.
Niemieckie Banki . . . . . .  117 45 117 ó5
Włoskie B a n k i ............................  95-22! ,  95-42’L
Londyn za 10 funt. s z t 4 pro . 24-051/* 24'Oy1/
Paryż za 100 franków . . . .  95-60 95 75
Petersburg za 100 rubli 4>/, pro. 251-75 252 75
Szwajcarski* Banki , , 95-45 95-65

*• W a I * 4 y.
Dukat c e s a r s k i ......................................... 11-38 11-43
Austr.-węg. 8 guld. złota moneta . —
20-f r a n k ó w k a  19-13 19-1(5
20- i u a r k ó w k a  23-51 23-55
Rossyjski półimperyał . . . .  — —■—
Niem. banknoty za 100 marek . 117-45 117 oó
Włoskie banknoty za 10O lir . 95-15 95-35
Rubla . . . .  252—  253—

.JUD 5® JL JE b»  o  w  i r
Licytacye.

L. cz. E. II. 8527/12 (7646 2 - 8 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Zygmunta Podhoreckiego 
zastąpionego przez adw. dra Kazimierza Czar­
nika we Lwowie odbędzie się dnia 9 czerwca 
1914 o godzinie 11 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Oddz. II. 
S. XV. we Lwowie na zasadzie już zatwier­
dzonych warunków licytacyjnych licytacya:

a) 2/8 części realności obj. Iwh. 768/IV. 
dz. ks. gr. gm. in. Lwowa,

b) całej realności obj. Iwh. 764/lV. dz. 
ks. gr. gm. m. Lwowa przy ul. bocznej Pi­
jarów.

Nieruchomości wystawione na licjta- 
cyę są ocenione:

ad a) 212 kor. 50 h., 
ad b) 10.800 kor.
Do realności Iwh. 764/IV. ks. gr. gm. 

m. Lwowa oszacowana jest służebność na 
BO kor.

Najniższa cena wynosi: 
ad a) 106 kor. 25 h., 
ad b) 5400 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się 

do tych realności dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowyuh 
w sadzie niżej wymienionym w Oddz. II.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie l ic y ta c y jn y m , inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział II.
Lwów, dnia 7 lutego 1914.

L. cz. E. 109/12 (53) • (7676^ 1—3)
Strona zobowiązana Tomasz Korczak 

Horodyski.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej galic. 

Tow. kredytowego ziem. we Lwowie, odbę­
dzie się dnia 14 maja 1914 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. 114, na zasa­
dzie przedtem zatwierdzonych warunków li­
cytacya dóbr: Iwh. 46 ks. grunt, dla wię­
kszych posiadłości przy c. k. sądzie obwodo­
wym w Stanisławowie prowadzonej dobra 
Komarów z budynkami i przynależytościami. 

Wartość szacunkowa 1,010.685 kor.

Najniższa oferta 673.790 kor.
Do dóbr Komarów Iwh. 46 ks. gr. dla 

wp. należą następujące przynależności: bu- 
dynki gospodarcze i przemysłowe, inwentarz 
żywy i martwy, zasiewy i zboża, lasy, dreny 
i inne przynależytośei oszacowane łącznie na 
870.765 kor.

Poniżej najniższej o fr r ty  sprzedaż nie 
nastąpi.

G. k Sąd obwodowy, Oddz ał IV.
Stanisławów, 2 kwietnia 1914.

L. cz. E. 3825/13 (7723)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Maryi Kmitkowej odbędzie 
s'ę dnia 15 czerwca 1914 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 47, 
II. piętro, licytacya realności Iwh. 195 gm. 
Turasiówka, składającej się z domu drewnia­
nego i 1 morga gruntu.

Nieruchomość tę oceniono na 2630 kor.
Najniższa cena wynosi 1753 kor. 33 h.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Krosno, duia 20 kw;et tia 1914.

L. cz. E. V. 450/14 (5) (7699)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej dr. 

Maurycego Landaur odbędzie się dnia 3 czer­
wca 1914 o godzinie 8 30 przed południem 
w biurze Nr. 92, na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya realności Iwh, 1672 ks.

gr gm. Stanisławów, cała realność położona 
przy ulicy G łuchowskiego, składająca się z 
pgr. lk. 1977,13 o powierzchni 8 ar. 54 m.
i pbud. lk. 1570 o pow. 7 ar. 28 m.

Na parceli bud. stoją 2 domy z drzewa 
budowane kryte częścią blachą a częścią gon­
tem o ubikacyach bliżej w protokole ocenie­
nia określonych

Wartość szacunkowa 24.600 kor.
Najniższa oferta 12.300 kor.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Stanisławów, dnia 9 kwietnia 1914.

L. cz. E. V. 2409/12 (18) (7715)
Strona zobowiązana: Marya z Trzna- 

dlów Baran i Teodor Szemelak.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Piotra 

Hermarjsdorfa odbędzie się dnia 10 czerwca 
1914 o godzinie 9 przed południem w biu­
rze Nr. 79, na zasadzie zatwierdzonych wa­
runków licytacya nasrępujących realności:

a) 1/2 Iwh. 550 ks. g unt Drohobycz- 
Wójtowska góra, parc. git. lkat. 8229 11 
obszaru 300 m 8 z domem,

b) 1/2 Iwh. 578 ks. grunt. Drohobycz, 
Wójtowska góra, parc. grt. lkat. 8226/11, 
8221/4, łącznie z oficyną mieszkalną i dwo­
ma komó kami,

c) całej Iwh. 719 ks. gr. Drohobycz- 
Wójtowska góra, parc. grt. 8045/1, 8046/1 
i 8047/1.

Wartość szacunkowa:



7
ad a) 1618 kor, 75 hal., 
ad b) 860 kor., 
ad c) 800 kor.
Najniższa oferta:
ad a), b), c) 1772 kor. 70 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
(I  k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Drohobycz, dnia 28 kwietnia 1914.

L. cz. E. 5073/13 (5) (7695)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Kasy 
kredytowej „Jedność" w Brzeżanach do rąk 
adw. dr. Reicha odbędzie się dnia 19 maja 
1914 o godzinie 9 przed pofudniem w sali 
Nr. III., na zasadzie zatwierdzonych warun­
ków licytacja następujących realności gm. 
Brzeżany, a to: Iwh. 1844, 6/8 części real­
ności, składającej się z parceli budowlanej 
o powie zchni 2 ar. 81 m2, domu, stajni, 
chlewka, stodoły i ogrodu o przestrzeni 68 
ar. 63 m*.

Wartość szacunkowa 5768 kor, 28 hal.
Najniższa oferta 2964 kor.
Do realności Iwh. 1344 ks. gr. Brzeża­

ny należą następujące przynależności: 28 m. 
parkanu jodłowego i 9 m. sztaehetów, osza­
cowane łącznie za 6 8 części na 159 koron 
72 hal.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Brzeżany, dnia 25 lutego 1914.

L. cz. E. 2249/13 (5) (7722)
Edykt licytacyjny

Na wniosek Katarzyny Bardeckiej w 
Złoczowie odbędzie się dnia 18 czerwca 1914 
o godzinie 11 przed południem w biurze Nr. 
31, na zasadzie zatwierdzonych warunków li- 
cytacya połowy tealności Iwh. 566 ks. gr. 
gm. Kamionka strum,, składającej się z pgr. 
3489/2 łąka i 3490/2 rola.

Wartość szacunkowa 604 kor. 87 h.
Najniższa oferta 403 kor. 24 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 31.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Kamionka strum., ania 24 kwietnia 1914.

L. cz. E. (7724)3994/13
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Jacentego Pcradysza odbę­
dzie się dnia 3 czerwca 1914 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 47, II. piętro, Peyt&eya 
realności Iwh. 66 gm, Bojdy objętej, okłada­
jącej się z domu drewnian go i 261 sążni* 
gruntu.

Nieruchomość te oceniono na 695 kor. 
hal.

Najniższa cena w'ynosi 463 kor. 82 h. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Krosno, dnia 20 kwielnia 1914

75

L. cz. E. 4073/13 (7726)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Simona Mncka i Stanisława 
Nowoka odbędzie się dnia 3 czerwca 1914 o 
godz. 10 przed południem w sadzie niżej wy­
mienionym, w bim ze Nr. 47, II. piętro, licy- 
tacya 3/6 i 3/10 części czyli 810  części re­
alność iwh 438 ks gr. gin. Krościenko ni- 
żne objętej, składającej się ze starego domu 
drewnianego i 4 morgów 561 s 2 gruntu. 

Nieruchomość tę oceniono na 6752 kor. 
hrl.

Najniższa cena wynosi 4501 kor. 86 h. 
O. k. Sąd powiatowy, Oudział IV. 
Krosno, dnia 16 kwietnia 1914.

79

L. cz. E. 625/14 (7728)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Pinkasa Weinfelda odbędzie 
się dnia 3 czerwca 1914 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 47, II. piętro, licytacja realności 
Iwh. 164 gm. Bobrka objętej, składającej się 
z domu drewnianego i 5 morgów 992 s.2 
gruntu.

Nieruchomość tę oceniono na 6897 ker.
Najniższa cena wynosi 4598 kor.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Krosno, dnia 10 kwietnia 1914.

L. cz. E. 3521/13 (8) (7731)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Abra­

hama Nicka, kupca we Lwowie odbędzie się 
dnia 3 czerwca 1914 o godzinie 10 prz< d 
południem w biurze Nr. 7, na zasadzie za­
twierdzonych warunków lieytacya następują­
cych realności: Iwh. 1372, 1401 ks. grunt. 
Rozwadów, całe realności składające się z

pgrt. 3904 i 3905 stanowią jeden kompleks 
zabudowany w części zachodniej budynek 
drewniany służący na magazyn, część wscho­
dnia starowi ogród warzywny.

Wartość szacunkowa 2000 kor.
Najniższa oferta 1000 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące s'ę do 

tej nieruchomości dokumenta, może k^żdy. 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w Od. kanc. Nr. 7.

O. k. Sal powiatow7y, Oddział II.
Mikołajów, dnia 8 kwietnia 1914.

L. (7737)cz. E. 606/14 (4)
Edykt licytacyjny.

Daia 17-go czerwca 1914 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w sądzie n żej 
wymienionym w biurze Nr. sali 2, "licytacja:

a) realności Iwh. 55 gm. Machów, skła­
dającej się z pgr. 361/2 o powierzchni 20 m. 
46 m 2,

b) realności Iwh. 56 gm. Machów, skła­
dającej się z pgr 334/2 o powńrzchai 74 a. 
06 m2,

c) realności Iwh 136 gm. Machów, 
składującej się z pgr. 335/1, 335/2 o łącznej 
powierzchni 5 ar. 43 m2.

Nieruchomości te oszaczowano: 
ad a) na 1200 kor., 
ad b) na 1900 kor., 
ad c) na 120 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 800 kor., 
ad b) 1266 kor., 
ad c) 80 kor. ^
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Dokumenta powyższe można przejrzeć 

w biurze Nr. 4.
Takie prawa, wobec których niniejsza 

lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu riajpóźni j do dnia licytacji.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz IV. 
Tarnobrzeg, 29 kwietnia 1914.

Te osoby, dla których jakie prawa lu 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo 
wania jedynie przez przybicie na tablicy srp 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 'sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tarnopol, dnia 28 kwietnia 1914.

L. cz. E 1300/13 (7) (7706
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towsrzysi.wa eskontowego 
i oszczędności w Bieczu, odbedzie się dnia 
29 maja 1914 o g dżinie 9 przedpołudniem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. ~ 
lieytacya:

1. realności Iwh. 80 ks. gr. gm. Mo 
szczenica, składającej się z domu, budynków 
dospodarczych, oraz gruntu o obszarze 2 mor 
1364 s2,

2. 11/60 części realności Iwh, 427. skła­
dającej się tylko z parc. grat o obszarze ( 
rnorg. 1500 s ! (cała realność),

3. realności lwb. 837 ks. gr. gm. Mo 
szczenica, składającej się. z gruntów ornych 
o obszarze 6 morg. 834 s2, wraz z przynale 
żnościarai, składającemi się z 1 krowy, ia 
łówki. młynka do czyszczenia zboża i drabiny.

Nieruchomości te wystawione na lieyta- 
cyę są ocenione:

ad 1. na 4051 kor., 
ad 2. na 889 kor., 
ad 3. na 3911 kor., 
przynależności zaś na 277 kor. 
Najniższa cena wynosi: 
ad 1. kwotę 2700 kor., 
ad 2. kwotę 593 kor., 
ad 3. kwotę 26l)8 kor.
Poniżej tej ceny’ sprzedaż 

dzie do skutku.
me przyj-

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
| tej nieruchomości dokumenta c ±, ,  (wyciąg tabu
i lamy, wyciąg katastralny, protokoły ocenie 

nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie 
L cz. E. XI. 5922/13 (10) (7749) nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w

Edykt licytacyjny. f sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2.
Na wniosek strony egzekwującej Elia- j Takie prawa, wobec których niniejsza

sza Nussbauma w Tarnopolu, odbędzie się i licytacja byłaby niedopuszczalną, nałoży
dnia 29 maja 1914 o godzinie 10 przed p o - .■ zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo-
łuduiero, w biurze Nr. 27, na zasadzie za- nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze-
twierdzonyeh warunków lieytacya następu- < nia tego rodzaje co do samej nieruchomości
jącyoh realności: nie mogłyby być ze skutkiem podnoszono.

a) Iwh. 454 ks. gr. Hłuboczek wielki, j Te osoby, dla których jakie prawa iub 
pgr. 3646 pastwisko i pgr. 3648 rola, i ciężary na powyższych nieruchomościach

j bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po- 
\ stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada
■ m i a n e  będą o dalszych wydarzeniach tego

rola.
b) Iwh. 2128

Pgr
ks. gr. Hłuboczek wielki.

c) Iwh. 1526 ks gr. Hłuboczek wielki, 
1/4 część Iwh. 1526, rola,

d) Iwh. 1603 ks.gr. Hłuboczek wielki,
pgr. 863/2 i 1792/2"r Te’ i pbd. lk. 116/2 
chałupą^ i zabudowaniami gospodarskimi.

Martość szacunkowa:
а) 600 kor.,
б) 540 kor., 
o) 200 kor.,

ad d) 1570 kor.
Najniższa oferta: 
a,d a) 400 kor., 
ad b) 360 kor., 
ad c) 133 kor. 32 h„ 
ad d) 1056 kor. 90 h 
Do realności Iwh. 160 ks. gr. Hłubo­

czek wielki należą nasępujące przynależno- J o godzinie 
ś c i : drzewostan składający się z 1 jasionu,
i  lipy, 4 śliw, oszacowane na 10 kor.

Doniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI.
Tarnopol, dnia 20 marca 1914.

ad
ad
ad

| postępowania jedynie przez przybicie na t»- 
j bliey sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 

sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
j sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi- 
1 bie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Biecz, dnia 12 kwietnia 1914.

(7704)

L. cz. E. (7704,III. 6547/13 (7)
Edykt licytacyjny 

craz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej _F. E. 

H. Rottenberg w Tarnopolu, odbędzie się 
dnia 9 czerwca 1914 o godz. 10 przed połu­
dniem w biurze Nr. 27, na zasadzie zatwier­
dzonych warunków lieytacya realności Iwh. 
4932 ks. gr. Tarnopol, pb. lk. 1633/2 z za­
budowaniami i pg. 940/2 ogród.

Wartość szacunkowa wynosi 4476 kor.
33 h.

Najniższa oferta 2238 kor. 17 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
6- k. Sąd obwodowy w Tarnopolu 

jako sąd hipoteczny zanotuje wyznanie ter­
minu licytacyjnego.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły, oce­
nienie i t. d) może każdy mający chęć ku­
pienia przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Oddziału 
Nr. 27.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

L. cz. E. 132413
Edykt licytacyjny 

oiaz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności 
Na wniosek strony egzekwującej Toww 

j rzy-twa dla handlu i przemysłu w Beł- 
i szowcach, odbędzie się dnia 18 maja 1914 

9 przed południem w biurze Nr. 
. 8, na zasadzie zatwierdzonych warunków 
; li. y tacy a następujących realności:

a) Iwh. 1892 gm. Bouszów 1/2 raal-
I uości,
J b) Iwh. 572 ks. gr. Bouszów 
i alność.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 105 kor., 
ad b) 600 kor,
Najniższa oferta: 
ad a) 70 kor.,
ad b) 400 kor. , _

k. Sąd powiatowy, _ Oddział IV 
Bołszowee, 16 kwietnia 1914.

cała re-

O.

L. cz. E. VIII. 4943/11 (7) (7716 1 - 8 )
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Abrahama Apisdorfr strony 
egzekwującej odbędzie się dnia 2 n/aj • 
o godzinie 10 przed południem w biurze Nr. 
79, na zasadzie obecnie zatwierdź® y ■

z a  ssssu^ ssb ś ś
częściowo zarurowanym w stanie biernym 
S c i e  0. poz. 162 Iwh. 906 ks. gr. gm. Bo­
rysław wpisanych.

Do tego prawa naftowego 
dnych przynależności. .

, Wartość szacunkowa tych wynosi oiou
koron.

Najniższa oferta wynosi 1050 k°r\  _ 
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj zie 

skutku. -
Warunki licytacyjne i odnoszące się .0 

nieruchomości dokumenta (wyciąg abu-

nie ma ża-

do

nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Oddz. 
kanc. Nr. 79.

Takie prawa, wobec których mniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić d> sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieinrhonrści nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone,

* Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sąuu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż s ,- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sadu zamieszkałe o.

“ G. k Sąd powiatowy, Oddzr ł Vilł.
Drohobycz, dnia 2(1 kwietnia 1914,

L. cz. E, 415/14 (5) (7789)
Edykt licytacyjny.

Dnia 20 czerwca 1914 o godzinie 1 
rano odbędzie się w tut. sądzie, biuto N . 2, 
licytacja realności Iwh. 164, 257 i 264 gm. 
Siemiechów.

Wartość szacunkowa 10.500 kur.
Najniższa cena 7000 kor.
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w tut. sądzie biuro Nr. 2.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział III
Tuchów, dnia 23 kwietnia 1914.

L, cz. E. 447/14 (5> (7740.)
Edykt licytacyjny.

Dnia 20 czerwca i914o  godzinie 9 raco 
odbędzie się w sądzie tutejszym biuro Nr. 2 
lieytacya realności Iwh. 213 i 274 gin 
niny.

Wartość szacunkowa 9741 kor. 25 h, 
Najniższa oferta 6495 kor. 67 h 
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w podpisanym sądzie biuro 
Nr. 1.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III 
Tuchów, dnia 23 kwietnia 1914.

L. (7696)

er. 96 m.2 1 lasu o 
2 oszacowanych na

cz. E. 4863/13
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej An- 
c-zla Haara kupca w Podhajcach, odbędzie się 
dnia 12 maj* 1914 o godzinie 9 przed połu­
dniem w biurze Nr. III. ną zasadzie zatwmr- 
dzonyeh warunków lieytacya następujących 
realności :

a) 6/120 części realności objętej Iwh. 
87 składającej się z chaty, 2 stodół, par. bud. 
o łącznej powierzchni 4 t - n,J ~  2 ' 1 " 
powierzchni 12 ar. 41 m,
60 kor.,

b) 6/48 części realności obj. Iwh. 88 
gm, Rohaczyn składającej się z chały. 2 st -
en, parc. bud, o powierzchni 3 ar. 06 m 2 

parc, gr. o łącznej powierzchni 13 har. 84 
95 ni.2, opracowanej na 467 kor. 46 h.,

c) połowy reaiaosei obj. Iwh. 506 gm. 
Rohaczyn okładającej się z łąki o powierzchni

h. 33 ar. 80 m.2, oszacowanej na 250 kor. 
Najniższa oferta:
ad a) wynosi 40 kor , 
ad b) B il kor. ł>4 h., 
ad c) l c 6 kor. 66 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

astąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Brzeżany, dnia 22 lutego 1914

cz. E. (7736)

ar.

391/14 15)
E d y k t lic y ta c y jn y .

Dnia 24 cz-rwca 1914 r. o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienionym 

biurze Nr. sali 2, odbędzie się licytacja: 
realności Iwh. 575 gm. Tarnobrztg. R od­
ność składa się z pb. 435 o powierzchni 10 

. 14 m.2, na której stoi dom parterowy 
drzewa zbudowany składający się z 4 pokoi, 

jrz-dpokoju, kuchni, spiżarki, oraz drewutni 
studni betonowej.

Nieruchomości te oszacowano na 8337 
koron.

Najniższa oferta 4168 ki r. 75 h. 
Poniżej najniższej oferty sprzediż nie 

nastąpi.
Dokumenta powyższe można przejrzeć 

f biurze Nr. 4.
Takie prawa wobec których niniejsza 

-cytaeya byłaby niedopuszczalną — należy 
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytacji. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Tarnobrzeg, dnia 29 kwietnia 1914.

cz. E. (7702)

tej
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­

n i. 1397/13 (29)
Edykt. licytacyjny 

Na żądanie Kasy oszczędności miast* 
arnopr-la odbędzie się dnia 4 czerwca 1914 

„ godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 27 licytacja re­
alności w Tarnopolu położonych, a miano­
wicie :

Gazeta Lwowska" Nr. 104 z dnia 8 maja 1914.



a) realności lwh. 1954 składającej się 
z pb. 1873/2 pgr. 2824/3, 2325/15 wraz z bu 
dynkami gospodarczymi,

b) realności lwh. 3938 składającej się 
z pgr. 2325/16,

c) realności lwh. 3817 i 6173 akłada- 
jącej s-ę z pgr. 2323/2, 2325/7, 2325/8 i pb 
1374/4 jeden kompleks stanowiących z drze­
wostanem i budynkami gospodarczymi,

d) realności lwh. 2060 składającej się 
z pgr. 2995,

e) realności lwh. 5872 składającej się 
i  pgr. 2325/1, 2324/2 pb. 1873/5 i 1873/7 
wraz z zabudowaniami gospodarczymi i sadem,

f) realności lwh. 6150 składającej s ę 
z nieznbudowanej pb. 1873/1, 1873/6 i pgr. 
2324 1, 2325/10, 2325/12, 2327/3, 2325/11 
i 2325,18 z domem i sadem

gj realności lwh. 6151 składającej się 
z pgr. 2325/14.

Nieruchomości te wystawione na liey- 
tacyę są ocenione, a to: 

ad a) na 1350 kor., 
ad b) na 80 kor. 
ad c) na 2200 kor., 
ad d) na 1000 kor., 
ad e) na 1400 kor., 
ad f) i g) na 2100 kor.
Na|niż<za cena wynosi: 
ad a) 900 kor., 
ad b) 53 kor. 32 b , 
ad c) 1466 ker. 67 h., 
ad d) 666 kor. 67 h„ 
ad e) 933 kor. 34 h., 
ad f) i g) 1400 kor.
Poniżej tych cen sprzediż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieru homośei d< kumenia (wyciąg tabu- 
laryjny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia. przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w niżej wymienionym w biurze Nr. 39.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna, nabży 
zgłosić w sądzie najpóźniej na wyznaczo­
nym terminie licytajnym przed rozpoczęciem 
licytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
do samej nieruchomości nie miałyby już 
znaczenia.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licyta-yjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądn zamieszkałego.

O tabularne zanotowanie wyznaczenia 
terminu licytacyjnego na karcie ciężarów 
wykazów hipotecznych dla wzmiankowanych 
nieruchomości, upraszasię c. k. sąd obwodo­
wy w Tarnopolu, przesyłając mu wygotowa­
nie niniejszej uchwały.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Tarnopol, dnia 10 kwietnia 1914.

L. cz. E. 8925/13 (7698)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek Kasy związkowej w Czort- 
kowie odbędzie się dnia 12 czerwca 1914 o 
godzinie 10'30 przed południem w biurze Nr. 
30 licytacya realności obj. lwh. 2399 gminy 
Czortków z Wygnanką parc. bud. 47/1 o prze­
strzeni 93 m.2 w rynku, na której pobudo­
wany jest dom jednopiętrowy dwufrontowy.

Wartość szacunkowa wynosi 19.400 kor.
Najniższa oferta wTynosi 9700 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddz. V.

Czortków, dnia 25 kwietnia 1914.

L. cz. E. VII 294/14 (3) (7701)
Dnia 30 maja 1914 godzina 11 przed 

południem sprzedaną z stanie na publicznej 
licytacyi w podpisanym sądzie biuro Nr. 4 
nieruchomość: realność lwh. 330 gm. Skrzy­
szów.

N eruchomość ta oceniona została na 
11.750 kor

Najniższa oferta wynosi 7833 kor. 32 h., 
poniżej której sprzedaż do skutku me przyj­
dzie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Tarnów, 24 kwietnia 19 J 4.

L. cz. E. 3931/13 (7725)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystw* zaliczkowego 
w Krośnie odbędzie sip dnia 3 czerwca 1914
0 gonziuie 10 przed południem w sadzie niżej 
wymienionym w biurze Nr 47 II piętro
1 cyiacya realności lwh. 146 gm. Dobieszyn 
objętej sk ł id -jącej się z domu drewnianego 
i 1 morga 241 s.2 gruntu.

Nieruchomość tę oceniono na 3241 kor. 
Najniższa cena wynosi 2160 kor 66 h. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Krosno, dnia 17 kwietnia 1914.

L. cz. E. 162/14 (5) (7729)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wier ytelnośei.
Na wniosek strony egzekwującej Abra­

hama Herscha Ornsteina w: Kutach, odbędzie 
siędnia 22 maja 1914 o godz. 9 przed połu­
dniem w biurze Nr. 2 Rynek na zasadzie za­
twierdzonych warunków licytacya realności: 
lwh. 1/2 915 ks. gr. Kobaki pgr. 469/1, 
471/1, 479/4, 473/1 z przynależytościami.

Wartość szacunkowa 2334 kor.
Najniższa of-rta 1556 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.), może każdy mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w od­
dziale kancelaryjam 2.

Takie prawa, wobec których ninieisza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddzisł IV.
Kuty, dnia 14 kwietnia 1914.

L. Nam. IX. c. 409/7 (7747 1—3)
O b w i e s z c z e n i e .

Na niepodzielne zabezpieczenie wyko­
nania rekonstrukeyi drogi Rymanów-Deszno 
w przestrzeni od gościńca państwowego pod­
tatrzańskiego w pobliżu mostu na rzece Tabo 
(0"0O0) do Zakładu zdrojowego w Rymano­
wie (3 ’430 km.), oraz gościńca podtatrzań­
skiego od km. 92’080—92"245 rozpisuje c. k. 
Namiestnictwo rozprawę ofertową po cenach 
jednostkowych i ryczałtowych wynagrodze­
niach z uwagą, że zatwierdzenie ofert przy­
sługuje c. k. Ministerstwu robót publicznych.

Koszta fiskalne wszystkich robót przy 
powyższych rekonstrukcyaeh w drodze przed- 
stwa wykonać się mających określono na 
87.087 kor. 57 hal., a wadyum do oferty do­
łączyć się mające na 4400 kor.

Wykonać się mające roboty podano 
w § 1 i 4 warunków szczegółowych ilościo­
wo (przedmiar) w wykazie cen jednostko­
wych lit C) bliższy ich opis.

Wykaz ten lit. O) bez  ̂podania cen 
fiskalnych ma oferent wypełnić w odnośnych 
rubrykach podając ceny przez siebie ofero­
wane tak cyframi jak i literami.

Wykonanie odpowiadać ma warunkom 
ogólnym lit. A) i szczegółowym lit. B) nadto 
dla objaśnienia robót służą plany lit. D), E), 
F), G). H), J).

Wszystkie te załączniki s tanowiące pod­
s taw ę do ew entualn ie  zawrzeć się mającego 
na podstawie oferty k on trak tu  są do przej­
rzen ia  w tutejszym D epartam encie  IX. c) 
(drogi n iepaństwow e) w godzinach  urzędo­
wych przed te rm inem  licytacyi, k tó ra  odbę­
dzie się w tymże D epartam encie  w dniu 
15 m aja  1914 o godzinie 12-tej w południe.

Oferty zestawione wedle przepisanego 
wzoru, który  bezpła tn ie  we w spom nianym  
D epar tam enc ie  c. k. N am ies tn ic tw a wraz z 
p rzep isam i o ofertach przy dołączeniu wy­
pełn ionego  wykazu cen jednostkow ych wzglę­
dnie  ryczałtow ych  w ynagrodzeń  sporządzone­
go w edług  wzoru, który  również w spom nia­
ny  D ep a r tam e n t  oferentom wyda, należy 
w nieść przy  śc isłem zastosowaniu się do 
tych  przepisów, _ w kopercie zapieczętowanej 
z n ap isem :  „Oferta  na  rekonstrukeyę drogi 
Raraanów-Deszno i t rak tu  podtatrzańskiego 
w R ym anow ie  — n ie  o tw ierać przed rozpra­
w ą" do pro tokołu  podawczego c. k. N am ie­
stn ic tw a, najpóźniej do godziny 12 w po łu ­
dnie  w dn iu  licytacyi, przy której oferenci 
względnie ich pe łnom ocnicy  mogą być obecni.

Oferty obowiązują oferentów przez trzy 
miesiące od ich wniesienia.

Przepisane wadyum należy złożyć w Dy- 
rekcyi urzędów pomocniczych c. k. Namie­
stnictwa przed terminem licytacyi a po­
świadczenie złożenia dołączyć do oferty.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 2 maja 1914.

Za c. k. Namiestnika: 
Blum w. r.

H. cn. E. 9728 13 (6) (7721)
JHn,HTan;HKHHH egHKT i Bi3BaHe ąo sro.ro - 

in e a s .
Ha E H e c e H e  e K s e K H y io n o I  c T o p o H H  

Hapne.annnMHOro ToBapneTBa „OcM.m11 y 
J IbbobI ,  u e p e 3  a^B. U poc^iaB a O necHH n- 
K oro y J lb B O B i,  B i^Sy/je  c a  ĄHa 2 n e p s H a  
Maa 1914, o r o z m a i  3 n o  n o n y ^ n a ,  b  r i i i  cy -  
fll, KOMHSTa na cno  III.  Ha ni^craBi Ten -p

] 3aTBep^iłceHHx yMOB .ligHTapiiH cni^yro^m t 
H e^B U SK H M O C T H ń :

1 b h k . r in . h h c j i o  1 8 7  kpyHTOBa k h h - 
ra  rpoiia^H  KaT. CTaHŁKOBa, fiy^HHKK i
kpymru,

2 .  b h k . r in . n n en o  1 9 0  kpyHTOBa k h h - 
ra  rpoM aąn Kar. CTaHŁKOBa, p in a  cmojKaTt 
i  naeoBHCKO,

3 .  b h k  r in . n n en o  5 5 4  kpyHTOBa k h h  
ra  rpOMaąn KaT. CTaHŁKOBa, ciHoacaTŁ,

4 .  b h k . r i n .  nneno 5 6 2  fp y H T O B a  k h h -  
r a  r p o i i a ^ H  K a T . C T a H Ł K O B a , p i n a .

5 .  b h k .  r i n .  h h cno 6 0 0  k p y H T O B a  k h h -  
ra r p o i r a j j H  K a T . C T a H Ł K O B a , p i n a .

B a p T ie T Ł  n i c n a  o t j i H e H a :
a d  1 .  H a  4 8 2 5  Kop.,

2 .  H a  1 6 6 0  K o p . ,
3 .  Ha 1 6 5 5  Kop.,
4 .  H a  3 2 5  K o p . ,
5 .  H a  2 2 5  Kop.

HaHHH3ma oćjiepTa:
a d  1 .  —  3 6 9 6  Kop. 6 6  c o t . ,

2 .  —  1 1 0 6  Kop 6 6  c o t  ,
3 .  —  1 1 0 3  K o p .  3 2  c o t . ,
4 .  —  2 1 6  Kop. 6 6  c o t .,
5 .  —  1 5 0  Kop.
He,a,BHSKHMoeTH o ó h h t o I b h k . rin . 

h  187 ipyH T oaoi KHHrn CTaHŁKOBa n an e-  
HcaTB e n i > y i o n i  n p H H a n e a c H o c T H  a n i  ou,i'He- 
h o  Ha 720 Kop.

H n 3m e HafiareHmoi oipepTH npoflawc He 
Bi^óy^eTB c a .

Jlin,HTau,0fiHi yMOBH i  rpaMOTH, b i / j h o -  
c a m  c a  ą o  HejjBnacHMOCTH ( b h t h p  rinoT eu- 
h h h ,  BHTar K aTacTpantHH H, npoTOKonn oni- 
H eH a i t .  ą . )  MoacyTt o x o u i ^o K ynaa ne- 
p e rn aH y T H  B. VII.

n p a B a , nepe3 KOTpi HinaTagHa GynaÓH
H e n o n y c T H M O io ,  H a n e a c H T B  3 r o n o c H T H  b  c y rr 'i 
H a i r n i s H i n m e  H a  n ig H T a n H H H iM  T e p i a i m  n e-  
p e g ,  n 'iu ,H T an ,H eK ), 6 o  iH a K in e  B a c e  H e  6 y ,a ,e  
ł i o a c H a  i x  n i^ H e c T H  m ,o  ąo  t o i  H e,gB H 3K n-
M OCTH.

O ^ansiniM  n e p e ó ir y  ainHTanHHHoro 
nocTynoBaH a HOBiĄOMnaTH c a  ó y ^ e  orono- 
m e a e M  Ha TaónHnH cy,a,OBiH Ti o c o ó h , ą j i h  

KOTpHX nifl t o h  n a c  Ha HegBHacHMocTax e 
npaB a aóo T a r a p i  ycTaHOBneHi aóo b  n a c i 
niHHTanHHHoro nocTynoBaH a óygyT L  ycTa- 
HOBnem a t o  b  p a 3 'i ,  k o j i h ó h  Ti o c o ó h  aHi 
H e  MentKann b  0 K p y 3 i  n ig H H c a H O r o  c y n y ,  
aHi He BKa3ann noiMeHHo noBHOBnaCTHHKa 
n,na n,°pyueHŁ MemKaionoro b  MiegeBOCTH
eyAy-

Hj. k .  Cyn, H O B iT O B H fi, Binn,i-i VII.
K a n y m ,  n n a  3  HŁBiTHa 1 9 1 4 .

L. cz. E. 4355/13 (7727)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Szymona Grzesika odbędzie 
się dnia 15 czerwca 1914 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 47 II. piętro licytacya realności lwh. 
93 gm. Długie składającej się z 1413 s.2
gruntu.

Nieruchomość tę oceniono na 1413 kor. 
Najniższa cena wynosi 954 kor 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Krosno, dnia 22 kwietnia 1914.

L. cz. E. 7781/13 (7717)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strooy egzekwującej Józefa 
Scheina jako cessyonaryusza Wigdora Seh&ifia 
odbędzie się dnia 10 czerwca 1914- o godzi­
nie 9 p?zed południem w biurze Nr. 34. na 
zas-dzie już zatwierdzonych warunków licy- 
taeya następujących r-aL ości:

a) lwh 923 ks. gr. Delejów, rola, ogród
i las,

bl lwh. 1191 ks. gr. Delejów, plac bud. 
z domem, ogród, rola i łąka,

c) 1/2 lwh. 687 ks. gr. Delejów, rola,
d) 3/4 lwh. 688 ks gr. Delejów, rola,
e) 1 6 lwh. 1535 ks. gr. Del jów, las. 
Wartość szacunkowa:
ad a) 325 bor., 
ad b) 1080 kor., 
ad c) 175 kor., 
ad d) 337 kor. 50 h,, 
ad e) 61 kor. 67 h., po potrąceniu do­

żywocia ocenionpgo na 50 kor. wartość je­
dynie 11 kor. 67 h.,

Najniższa oferta: 
ad a) 216 kor. 67 h„ 
ad b) 720 kor., 
ad c) 116 kor. 67 h., 
ad d) 225 kor., 
ad e) 8 kor. 42 h.
Do realności lwh. 923 ks. gr. Delejów 

należą następujące przynależności: drzewa i 
krzaki opałowe, ocenione na 60 kor., zaś do 
1/6 cz. lwh. 1535 tejże gminy również drze­
wa i krzaki, oszacowane na 11 kor. 67 hal.

Zarazem na wniosek wierzyciela egzek. 
wyłącza się z pod węzła egzekucyjnego 2/8 
cz. real lwh. 613 gra. Delejów stanowiącej 
własność Michała Rogowskiego s. Mikołaja 
równego od osoby zobowiązanego i licytację 
co dc tej realności zastanawia się.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Halicz, dnia 24 kwietnia 1814.

L. cz. E. 1879 18 (7) (7707)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa wząjenneg0 
kredytu w Bieczu, zastąpionego przez pełn°' 
raocnika dr. Maciejowskiego, adwokata w Bie­
czu, odbędzie się dnia 27 maja 1914 o gC' 
dżinie 9 przed południem w sądzie niżej wy" 
mienionym w biurze Nr. 2, hcytacya:

b) realności lwh. 767 ks gr. gm. kat. 
Biecz, składającej się z parcel grunt, o ob' 
szarze 1 morg 656 s2,

b) realności lwh. 3 ks. gr, gm. Kor 
czyna, składającej się z budynku mieszkał' 
nego, drewutni, stodoły z plewnią, chl-wenj 
or«z parcel gruntowych o obszarze 3 morgi 
1356 s2, wraz z przynależnościamt. składają ' 
cemi się z 14 drzew owocowych około domu 
rosnących oraz kilkunastu drzew na grun­
tach.

Nieruchomości wystawione na iicytacyę 
są cenione:

ad a) na kwotę 1393 kor., 
ad b) na kwotę 5612 kor., przynale­

żności zaś na kwotę 34 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad a) kwotę 929 kor., 
ad b kwotę 3741 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchumości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w b urz Nr. 2.

Takie prawa, webec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
redzaju co do samej nieruchomości n.e mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te­
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń W 
siedzibie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III,
Biecz, dnia 15 kwietnia 1914.

(7709JL. cz. E. 2573/13
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Os asa 

Dawida Meiselsa, odbędzie się dnia 25 maja 
1914 o godz. 8 30 przed południem w biurze 
Nr. 8, na zasadzie zatwierdzonych warunków 
licytacya realności: lwh. 412 ks. gr. gm, Boł- 
szowce 1/6 części realności.

Wartość szacunkowa 833 kor. 34 h. 
Najniższa oferta 416 kor. 67 h.
Poniżej najniższej oterty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Bołszowce, 21 kwietnia 1914

L. cz. E. III. 31/14 (6) (7703)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Banku 

powiatowego w Tarnopolu, odbędzie się dm» 
9 czerwca 1914 o godzinie 11 przed połu­
dniem w biurze Nr. 27, na zasadzie zatwier­
dzonych warunków licytacya następujących 
realności:

a) lwh. 94 ks. gr. Kupczyńce pgr. lk. 
3052 rola,

ad b) lk. 1474 2 i 1475/2,
ad c) lwh. 1618 ks. gr. Kupczyńce pgr.

lk. 1760 1 rola i pgr. lk. 1760/2 rola. 
Wartość szacunkowa: 
ad a) 1600 kor., 
ad b) 800 kor.,
ad cj 2200 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 1066 kor. 67 h., 
ad b) 533 kor. 33 h., 
ad c) 1466 kor. 66 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

przyjdzie do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
oddziale kancelaryjnym Nr. 9.

Takie prawa, wobec których niniejsz9 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczony# 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia teg° 
rodzaju co do samej nieruchomości nie m0' 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa L1* 
ciężary na powyższych nieruchomości"', h 
obecnie już istnieją, bądź w toku postęp0' 
wania licytacyjnego powstaną, będą zawiad9' 
miane o dalszych wydarzeniach tego post? 
powania jedynie przez przybicie na tatlhv 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu są1*1 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż



9
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Tarnopol, dnia 28 kwietnia 1914.

L, cz, E. 88/13 (18) (7710)
Edykt licytacyjny.

Unia 19 maja 1914 o godzinie 9 prztd 
południem w sądzie tutejszym odbędzie s ę  
w biurze Nr. 31, licytacya: 

a) 1/4 części Iwh. 320 i 
bi poł'wy lwh. 1418 gm. Ponikwa. 
Realności powyższe (grunta) oceniono: 
ad &) 75 kor., 
ad b) 215 kor.
Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 

nie nastąpi wynosi :
ad a) 37 kor. 50 h., 
ad b) 107 kor. 50 h.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 

kumenta przejrzeć można w tut. sądzie w 
biurze Nr. 29.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej mszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego po­
stępowania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
miej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Brody, dnia 15 kwietnia 1914.

I ,  cz. E. 39214 (6) (7792)
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Kasy 

zaliczkowej w Kopyezylicach, odbędzie się 
dnia 27 maja 1914 o godz. 9 przed połu­
dniem w biurze Nr. 20, na zasadzie zatwier­
dzonych warunków licytacya realności lwh. 
734 ks. gr. Oryszkowce, pgrnt. lk. 1120/2, 
1625/1 i 1888/2 pole obszaru 1 ha. 35 ar. 
34 m 2.

Wartość szacunkowa 1550 kor.
Najniższa oferta 1083 kor. 34 b.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nast-;pi.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bu arny, wyc(ąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.), może każdy, maiący chęć 
kupienia, przejrzeć w godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Oddz. 
kanc. Nr. 20.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy terminie licyta­
cyjnym, inaczej roszczenia tego rodzaju co 
do samej nieruchomości nie mogłyby być 
już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Kopyczyńce, dnia 18 kwietnia 1914.

(7784)
L. cz. E. 6110/13, E. 5286/13, E 7066/13, 
E. 5307 13, E 5657/13, E. 5364/13, 5319/18,
E. 5488/13, E. 5387/13, E. 565 / l 3, 5284/13,
E. 5797/13, E. 3844/13, E. 4033/13, 3932/13,
E 3143 13, E. 8053/13, E. 5:-63/13, 2340/13,
E. 5819 13, E. 5291/13, E 5283/13, 337/12.

Edykt licytacyiny.
W sądzie tutejszym bmro Nr. 12 od­

będzie się licytacya następujących nierucho 
mości:

1. gospodarstwa wiejskiege w Hatowi- 
cach Nr. 215 wyk. hip. ocenionego na 10 434 
kor. 92 h. dnia 24 czerwca 1914 o godzinie 
12 w południe,

2. gospodarstwa wiejskiego w Zubkowie 
Nr. 352 wyk. hip. ocenionego na 1188 kor. 
80 h. dnia 24 czerwca 1914 o godzinie 11 
przed południem,

3. gospodarstwa wiejskiego w Baranich 
peretokach Nr 250 wyk. hip. ocenionego na 
388S tor. 80 h. dnia 24 czerwca 1914 o go­
dzinie 10 przed południem,

4. a) gospodarstwa wiejskiego w Kor­
czynie Nr. 82 wyk. hip. ocenionego na 3347 
koron,

b) gospodarstwa wiejskiego w Korczy­
nie Nr. 219 wyk. hip. ocenionego na 712 
kor. 60 h.,

c) gospodarstwa wiejskiego w Korczy­
nie Nr. 295 wyk. hip. ocenionego na 785

kor. 35 h. dnia 8 lipca 1914 o godzinie 9 
przed południem,

5. aj 1/4 części gospodarstwa wiejskie­
go w Sokalu Nr, 4269 wyk. hip. ocenienego 
na 196 kor. 10 h.,

b) gospodarstwa wiejskiego w Sokalu 
Nr. 3923 wyk. hip. ocenionego na 858 kor 
dnia 24 czerwca 1914 o godzinie 9 przed 
południem,

6. a) gospodarstwa wiejskiego w Bora 
tynie Nr 468 wyk. hip. ocenionego na 805 
kor. 70 h ,

b) gospodarstwa wojskiego w Klusowie 
Nr. 449 wyk hip. ocenionego na 419 kor,
16 h. dnia 16 czerwca 1914 o godz. 10 przed 
południem,

7. domu w Sokalu Nr. 5503 wyk. hip 
ocenionego na 11.122 kor. 20 h., dnia 9go 
czerwca 1914 o godzinie 9 przed południem,

8. a) gospodarstwa wiejskiego w Sielcu 
Nr. 1561 wyk. hip., ocenionego na 559 kor, 
80 b.,

b) gospodarstwa wiejskiego w Sielcu 
Nr. 1562 wyk. hip., ocenionego na 424 kor.
17 h., dnia 9 czerwca 1914 o godz. 10 przed 
południem,

9. domu (lodowni) w Kr > stynopolu Nr. 
wyk. hip., ocenionego na 882 kor., dnia

9 czerwca 1914 o godzinie 12 przed połu­
dniem,

10. domu w Sok lu Nr 1446 wyk. hip., 
ocenionego na 2057 kor. 14 h,, dnia 29-go 
maja 1914 o godzinie U  przed południem,

11. a) gospodarstwa wiejskiego w Woj­
sławicach Nr. 565 wyk. hip., oceniomeo na 
2797 kor.,

b) gospodarstwa wiejskiego w Wojsła­
wicach Nr. 564 wyk. h ip , ocenionego na 
1112 kor. 20 h. dnia 9 czerwca 1914 o godz. 
11 przed południem,

12. a) gospodarstwa wiejskiego w Iłe- 
braczynie Nr. 336 wyk. hip. ocenionego na 
881 kor. 60 h .

b) gospodarstwa wiejskiego w Dobra- 
ezynie Nr. 1037 wyk. hip. ocenionego na 
719 kor,

c) 1/2 gcsjmdarstwa wiejskiego w Do- 
braczynie Nr. 734 wyk. hip. ocenionego na 
994 kor 95 h. dnia 15 czerwca 1914 o go 
dżinie 12 w południe,

18. gospodarstwa wiejskiego w Zubko­
wie Nr. 59 wyk. hip. ocenionego na 18.936 
kor. 97 h. dnia 4 czerwca 1914 o godzinie 
9 przed południem,

14. domu w Sokalu Nr. 1991 wyk. hip. 
ocenionego na 8210 kor. dnia 29 maja 1914 
o godzinie 12 w południe,

15. gospodarstwa wiejskiego w Tarta- 
kowie Nr 330 wyk. hip. ocenionego na 750 
kor., dnia 17 czerwca 1914 o godzinie 9 
przed M udniem,

16. a) gospodarstwa wiejskiego w So­
kalu Nr 4209 wyk. hip. ocenionego na 6047 
kor. 50 h.,

b) gospodarstwa wiejskiego w Sokalu 
65 h ^ * *  oceni°neg° na 944 kor.

c) gospodarstwa wiejskiego w Sokalu 
Nr. 4206 wyk. hip. ocenionego na 1028 
kor. 46 h, dnia 29 maja 1914 o godzinie 9 
przed południem,

17 gospodarstwa wiejskiego w Dobra- 
czynie Nr. 797 wyk. hip. ocenionego na 1049 
kor., dnia 17 czerwca 1914 o godzinie 11 
przed południem,

18. a) połowy gospodarstwa wiejskie­
go w Tartakowie Nr. 1305 wyk. hip. oce­
nionego na 1516 kor. 80 h..

b) połowy gospodarstwa wiejskiego w 
Tartakowie Nr. 1601 wyk. hip. ocenionego 
na 488 kor. 20 h dnia 16 czerwca 1914 o 
godzin e 9 przed południem,

19. gospodarstwa wiejskiego w Sokalu 
Nr. 1475 wyk. hip. ocenionego na 7278 
kor dnia 16 czerwca 1914 o gadzinie 10 
przed połudn em.

c) 663 kor. 30 hal. 
ad 13. 12.884 kor. 64 hal. 
ad 14. 1605 kor. 
ad 15. 500 kor. 
ad 16. a) 4031 kor. 67 hal.,
b) 629 kor. 77 h a l ,
c) 685 kor 64 h 1.
ad 17. 699 kor. 34 hal. 
ad 18. a) 1011 kor. 20 hal. 
b) 325 kor 46 hal. 
ad 19. 4852 kor. 
ad 20. 1098 kor. 75 hal. 
ad 21. 222 kor. 
ad 22, 1886 kor.
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

może ksżdy przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 12

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w tuku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnoiuoeni&a do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sokal, dnia 26 kwietnia 19 i4

[1 roku, 6 tygodni 13 dni w tutejszym są­
dzie zgłosili i w należyty sposób wykazali, 

i gdyż w przeciwnym razie depozyt ton uzna­
ny zzstanie za przepadły na rzecz e k. Skar­
bu Państwa.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Załoźce, dnia 1U marca 19J4.

L. cz. Nc. VI. 50 i 51/14 (3) (7674 2 - 3 )
E d y k t.

C. k. Sąd powiatowy Sekcya I. we Lwo­
wie na wskutek złożonych przez Wiedeński 
Bank związkowy Filia we Lwowie sum 919 
kor. 98 hal. i 1722 kor. 41 hal. do depozytu 
tut. sąd. ze sprzedaży nie wykupionych przez 
zastawców- zastawów — pozostałych nadwy­
żek, wzywa wszystkich tychże zastawców, 
którym nadwyżki te przygadają, aby w prze­
ciągu roku od 1 maja 19;4 licząc, wnieśli 
do tut. sądu podania o wypłatę tych nadwy­
żek, gdyż inaczej pozostałe sumy wydane 
zostana na fundusz biednych miasta Lwowa.

C. k. Sąd powiatowy. S. I., Oidział IV.
Lwów, dnia 16 kwietnia 1914.

L. cz. 0. II. 233/14 (1) (7499)

L. cz. E. 2838 13 (25) C7733
Strona zobowiązana Andrzej Gul, zask 

przez kuratora ad w. dr. A. Reic-na w Rze 
szowie.

Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności 

Na wniosek strony egzekwującej Her- 
scha Silbera starszego w Rozwadowie, odbę­
dzie się dnia 9 czerwca 1914 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. 10, na zasa- 
dzie zatwierdzonych warunków licytacya re­
alności :

a) 3/4 części lwh 410 ks. gr. Skowie
rzyn,

b) cały lwh. 641 ks. gr. Skowierzyn
c) połowa lw. 592 ks. gr, Zaleszany,
d) cały lwh. 721 ks. gr. Zaleszany, o 

bejmujące pgr. (role).
Wartość szacunkowa wynosi: 
ad a) 450 kor., 
ad b) 600 kor., 
ad c) 900 kor., 
ad d) 1500 kor.
Najniższa oferta: 
ad a) 300 kor., 
ad bi 400 kor., 
ad c) 900 kor., 
ad d) 1000 kor,
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. sąd tutejsz, jako sąd hipoteczny, 

zanotuje wyznaczenie terminu licytacyjnego 
C. k. Sąd powiat, wy, Oddział V. 
Rozwadów, dnia 27 kwietnia 1914.

20. połowa doruu w Kry^tynopolu Nr. 
hip. ocenionego na 2197 kor. 50 h. dnia 29 
maja 1914 o godzinie 1130 przed połu­
dniem,

21. połowa placu budowlanego w Kry- 
stynopolu Nr 120 wyk. hip. ocenionego na 
444 kor., dnia 29 maja 1914 o godzinie 10 
przed południem,

22 domu w Sokalu Nr. 922 wyk. hip. 
ocenionego na 2772 kor. dnia 17 czerwca 
1914 o godzinie 10 przed południem, 

Najniższa cena wynosi; 
ad 1. 6956 ko u 62 ha!, 
ad 2. 792 kor. 52 hal. 
ad 8. 2592 kor, 54 ha!, 
ad 4. a) 2231 kor. 34 h a l .
b) 475 kor. 7 ha!.,
c) 523 kor. 57 hal.
ad 5. a) 130 kor. 74 hal., 
b) 572 kor.
ad 6. a) 537 kor. 14 hal., 
b) 279 kor 44 hsl. 
ad 7. 5561 kor. JO ha), 
ad 8. a) 373 kor. 20 hal, 
b) 289 kor 44 hal. 
ad 9. 441 kor. 
ad 10. 1028 kor. 57 hal. 
ad 11. a) 1864 kor. 66 hal., 
b) 741 kor. 46 bal. 
sd 12 a) 587 kor 74 ha!., 
b) 479 kor, 34 hal.,

obwieszczenia,
L, b. 325/14 (7605 3 - 8 )

Obwieszczenie.
W dniach 25 i 26 maja b. r. odbędzie 

się w c. k. Zakładzie powszechnym do bada- 
nia żywności w Krakowie wobec komisyi 
egzaminacyjnej ustanowionej na zasadzie roz­
porządzenia ministeryalnego z dn. 25 maja 
1908 1). u. p. Nr. 156 egzamin celem uzyska­
nia dowodu, zawodowego uzdolnienia dla oso­
bnych i zaprzysiężonych organów ustano^v1̂  
się mających przez korporaeye samorza n 
do sprawowania policyi zdrowia i ar y

D Ho'tego egzaminu dopuści «« 
datów, któr-y wykażą się dowoi 
czyli wymagany w tym względzie ^  
kowy lub też dowiodą dostateczneg P J g  
towania z przedmiotów egzaminu na podsta 
wie świadectw z dotyczących studyow w szko

łach wyższych .od^y y ^ c zenie egzaminu
t „nn!! wyina^anemi dowodami należy wno- 

opatizone y = isaneg0 przewodniczącego
komisyi egzaminacyjnej najdalej do dnia 20

m ^ a Kraków  dn ia  28 k w ie tn ia  1914. K raków , ^  Lecmar(1 Bjer)

kierownik Zakładu.

L  cz. Dc. I. 253/14 (1) (7596 3 - 3 )
E d y k t .

W tutejszym urzędzie depozytów sądo­
wych przechowaną jest od lat przeszło 30 
na rzecz m&&  egzekucyjnej Józefa Diaman- 
ta przeciw Michałowi Kołtun gotówka w 
kwocie 300 kor. 99 h. obecnie ulokowana na 
książeczkę wkładkową Kasy oszczędności mia­
sta Tarnopola Nr. 24541.

N in ie jszem  w zyw a się u p ra w n io n y c h ,  
! aby  prawa sw oje  do tego depozytu  w ciągu

E d y k t.
Przeciw Janowi Szajna synowi Pawła 

z Haczowa, którego miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu powia­
towego w Brzozowie przez Annę Szajna żonę 
Jana pozew’ o 849 kor. 66 hal. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 27 kwietnia 1914, o godz. 
10 ptzM południem.

Celem str-eżenia praw nieobecnego wyż 
nazwanego ustanawia się p. adwokata dr. 
Goldmana w Brzozowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
obecnego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brzozo/., dnia 24 marca 1914,

L. cz. Cw. 1747/14 (1) (7655)
E d y k t .

Przeciw Jakimowi Tarnawskiemu, któ- 
ego miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu obwodowego jako han­
dlowego przez Iwana Kułyka pozew wekslowy 
o zapłi.tę kwoty 400 kor.

Celem strzeżenia praw Jakima Tarnaw­
skiego ustanawia się p. dr. Rappaporta, 
adwokata w Stryju, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Jakima 
Tarnawskiego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i nieb zpieczeristwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II.

Stryj, dnia 27 kwietnia 1914.

L. cz. Cw. 862/14 (2» (7419)
E d y k t .

Przeciw Ołeksie Kobryn z Tucznej, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k sądu obwodowego w 
Brzeżanaeh przez M jera Riscba, kupca w 
Str eliskach nowych pozew o 1500 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw tegoż Oleksy 
Kobryn ustanawia się p. adwokata dr. Schen- 
kera w Brzeżanaeh kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
anda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 

nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Brzeżany, dnia 27 marca 1914.

(7422)cz Cw. 3060/13 (2)
E d y k t .

Przeciw Heinrichowi Fuehs i Antonie­
mu Fuchs, których miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu ob­
wodowego w Brzeżanaeh przez Kasę oszczę- 

uości i kredytu w Podhajcach pozew o wy­
dmie nakazu zapłaty sumy 800 kor. i 380 
’ oron zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty

Celem strzeżenia praw tychże Heinri­
cha Fuchsa i Antoniego Fuehsa ustanawia 
się p. adwokata dr. Nagiera w Brzezinach 
curatorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów w rzeczonej sprawie na ich koszt 

niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują. 

C, k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Brzeżany, dnia 9 kwietnia 1914.

L. cz. Cw. 736/14 (2) (6958)
E d y k t .

Markusowi Bramowi — w sprawie, to­
czącej się przed c. k. sądem obwodowym w 
Tarnowie przeciw niemu o 640 kor. zpn., — 
ma być doręczoną skarga i nakaz zapłaty
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z dnia 12 marca 1914 1. czyn. Cw. 786/14, 
którym poleeono Marksowi Bramowi zapła­
cić Kasie eskontowej i oszczędności w Mielcu 
kwotę 640 kor. zpn.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Markus 
Bram przebywa, ustanawia się dla niego 
w celu strzeżenia jego praw kuratora w oso­
bie p. dr. Offnera, adwokata w Tarnowie.

Tenże kurator zastępywać będzie Mar­
kusa Brama w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sa­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnów, dnia 1 kwietnia 1914.

L. cz. Ow. 889/14 (2) (7594)
E d y k t.

Przeciw Mikołajowi Rudyk syn. Ilryńka, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony zostaJ do c. k. sądu obwodowego w 
Brzeżanach p rzez Bank oszczędności i kre­
dytu w Podbajcach pozew o wydanie nakazu 
zapłaty sumy 820 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty.

Celem strzeżenia praw trg ż Mikołaja 
Rudyka syna Hryńka ustanawia się p. adw. 
dr. Pischa w Brzeżauach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub p łnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddz*ał II.
Brzeżany, dnia 9 kwietnia 1914.

L. cz. C. I. 151/14 (7742)
E d y k t.

Przeciw Janowi Gonta, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
c. k. sądu powiatowego w Zbarażu przez 
Hryńka Tełewiaka w Kapuśońcach pozew o 
824 kor.

Na podslawie pozwu wyznaczono au- 
dyetieyę do rozprawy na dzień 19 go maja 
1914, o godz. 8 przed południem.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Bocheńskiego, adwokata w 
Zbarażu, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Zbaraż, dnia 30 kwietnia 1914.

L. cz. C. III. 33/14 (1) (5562)
E d y k t.

W sprawie Augustyna Zdziecha, Józefa 
Zdziecha, Antoniego Tarnawskiego, Wojcie­
cha Zdziecha, Franciszka Kuternogi i Kazi­
mierza Kowalika, wszystkich w Radwanowi- 
cach, toczącej się przed c. k. sądem powia­
towym w Krzeszowicach przeciw nieobjętej 
masie spadkowej po ś. p. Sebastyanie Bra- 
chowskim o przepisanie hipoteczne prawa 
własności 1/3 części realności lwh. 161 ks. 
gr. gm. kat. Radwanowice i t. d. — ma być 
doręczoną skarga i wezwanie do rozprawy
1. cz. C. III. 33/14, którą zaskarżono nie­
objętą masę spadkową ś. p. Sebastyana Bra 
ehowskiego o przepisanie hipoteczne prawa 
własności 1/3 części realności lwh. 161 ks. 
gr. gm. kat. Radwanowice i t. d.

Ponieważ masa spadkowa po ś. p. Se 
bastyanie Brachowskim me została objętą, 
ustanawia się w eelu strzeżenia jej praw ku­
ratora w osobie p. dr. Fel. Rzymkowskiego, 
adw. w Krzeszowicach.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
wyższą nieobjętą masę spadkową w rzeczonej 
sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo, do­
póki spadkobiercy w sądzie się nie zgłoszą 
lub pełnomocnika nie zamianują.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Krzeszowice, dnia 18 marca 1914.

L. cz. Cg. I. 171/14 (1) (7682)
E d y k t.

Przeciw nieobecnemu Jakóbowi Leblowi 
Feltseherowi, przedtem w Liszkach, wniósł 
browar akcyjny w Tenczynku przez adwokata 
dr. Bednarskiego skargę o 8832 kor. 62 h. 
i zwrot nieruchomości.

Pierwsza audyencya odbędzie się dnia 
5 maja 1914, o godz. 9 rano, sala Nr. 38.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem adwokat dr. Lustgarten 
w Krakowie, będzie go zastępywać, dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie ustanowi.

C. k. Sąd krajowy, Oddział I.
Kraków, dnia 22 kwietnia 1914.

L. cz. Nc. I. 902/13 (1) (7730)
E d y k t.

W sprawie sprzedaży części realności 
lwh. 33, 134 gm. Zawadka, Agnieszki z Brza- 
zgoniów l-o Bubulowej 2-o Gąsiorkowej 3-o 
Kordeczkowej własnych, ustanawia się jej 
męża Wojciecha Kordeczkę ze Zawadki ku­
ratorem niewiadomej z miejsca pobytu Agnie­

szki z Brzazganów l-o Bubulowej 2-o Gą­
siorkowej 3-o Kordeczkowej.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Limanowa, dnia 13 grudnia 1913.

L. cz. C. II. 177/14 (1) (7714)
E d y k t.

Przeciw Franciszkowi Kutajowi, w A- 
meryee przebywającemu, którego miejsce po­
bytu jest znane, wniesiony został do c. k. 
sądu powiatowego w Dobczycach przez Mi­
chała Piekarza z Gruszowa pozew o 700 K.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 14 maja 1914, o godzinie 9 
przed południem, w tut. sądzie, biuro Ni. 2.

Celem strzeżenia praw Franciszka Ku- 
taja ustanawia się p. adwokata dr. Goląba 
w Dobczycach kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Fran­
ciszka Kutaja w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się me zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Dobczyce, dnia 20 kwietnia 1914.

L. cz. C. XII. 189/14 (1) (7705)
E d y k t.

Przeciw Michałowi Bednarskiemu, któ­
rego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Tarnopolu przez Spółkę oszczędności i poży­
czek w Łozowej pozew o 150 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 15 1914.

Celem strzeżenia praw tegoż pozwanego 
ustanawia się p. dr. Menkesa w Tarnopolu 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
pozwanego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika me 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XII.
Tarnopol, dnia 23 kwietnia 1914.

(7746 1 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

Zgłosili zamiar przesiedlenia adwokaci: 
d-. Aleksander Klaften z Janowa do Mostów 
wielkich i Cypryan Koeowski z Chodorowa 
do Gwcźdzea.

Dnia 13 kwietnia 1914 zmarł w Mo­
stach wielkich dr. Tadeusz Trzcieniecki, 
a substytutem tegoż ustanowiono dr. Zdzi­
sława Stankiewicza we Lwowie.

Z Wydziału Izby adwokatów.
Lwów, dnia 28 kwietnia 1914.

L. cz. Cg. I. 204/14 (1) (7694)
E d y k t.

Przeciw Eadokii Mazurek ur. Kontny, 
której miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu obwodowego Od­
dział I. w Złoczowie przez Wasyla Mazurek, 
gosp. w Starych Brodach pozew o rozdział 
od stołu i łoża.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dęencye ugodowe na dnie 2, 9 i 16 maja 
1914, o godzinie 8‘30 rano, sala Nr. 4.

Celem strzeżenia praw Eudokii Mazurek 
ustanawia się p. adwokata dr. Hessla w Zło­
czowie kuratorem.

T e n ż e  k u r a t o r  z as tępy w ać  będz ie  Eu- 
d ok ię  M a z u re k  w  rzeczonej s p r a w ie  n a  
jej k o sz t  i n ieb ez p iecze ń s tw o ,  dopóki ona  
w sąd z ie  s ię  n ie  zg łos i  lu b  p e łn o m o c n ik a  
n ie  zam ian u je .

C- k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, dnia 38 kwietnia 1914.

L. cz. E. 2030/13 (2) (5998)
E d y k t.

Natalii Nieciowa w Dobranowicaeh — 
w sprawie, toczącej się przed c. k. sąd-m
powiatowym w Wieliczce przeciw niej o licy
tacyę realności lwh. 141, 142  ̂ ks. gr. gm. 
kat. Dobranowice — ma być doręczoną 
uchwała z dnia 30 sierpnia 1913 1. cz, E. 
2030/13 (1).

Ponieważ Natalia Nieciowa przebywa 
w Ameryce, ustanawia się w celu strzeżenia 
jej praw kuratora w osobie p. dr. adwokata 
Łuszczkiewicza.

Tenże kurator zastępywać ją  będzie
w rzeczonej sprawie na jej koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Wieliczka, dnia 19 września 1914.

L. cz. C. IV. 223/14 (1) (7669)
E d y k t.

Przeciw Henrykowi Cyganowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zustał 
do c. k. sądu powiatowego w Rozwadowie 
przez Beile Katzenberg w Skowierzynie po­
zew o 990 koi. zpn.

Na podstawie pozwu wyznacioną zo­
stała audyencya do ustnej rozprawy na dzień 
14 maja 1914, o godz. 9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Jezierskiego, adwokata w 
Rozwad wie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Rozwadów, dnia 20 marca 1914.

L. cz. C. II. 203/14 (1) (7671)
E d y k t.

Przeciw Spriney Zeller z Markowizny, 
której miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Sokołowie przez Herscha Zellera pozew o 
300 ker.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 14 maja 1914, o godzinie 
8 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanej usta­
nawia się Markusa Tenzera w Markowiźiie 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sokołów, dnia 24 kwietnia 1914,

L. cz. C. II. 162 14 (1) (7664)
E d y k t.

Przeciw Antoniemu Duchowi synowi 
Ignacego, Rozalii ze Sochów Andrysiewicz 
i Ansouinie ze Sochów Ziemiłowskiej, któ­
rych miejsce pobytu je s t  nieznane, wniesiony 
został do c, k. sądu powiatowego w Leżajsku 
pozew o zniesienie współwłasności realności 
lwh. 97 gm. Brzyska wola.

Na podstawie pozwu wyznaczono au-
dyencyę na dzień 18 maja 1914, o godzinie
9 rano, biuro Nr. 6.

Celem strzeżenia praw powyższych nie­
wiadomych ustanawia się p. adwokata dr. 
Bergera w Leżaj-ku kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
wyższych niewiadomych w rzeczonej sprawie 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika 
me zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Leżajsk, dnia 29 kwietnia 1914.

L. cz. C. I. 137/14 (7640)
E d y k t.

Przeciw Nyko'e Hładun, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Tyśmienicy 
przez Maryę z Wołosieńc^uków Bośniak po­
zew o 727 kor. 60 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 26 maja 1914, o godzinie 
9 przed południem.

Celem strzeżenia praw Nykoły Hładuń 
ustanawia się Hawryłę Hładuna w Słobódee 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Tyśmienica, dnia 24 kwietnia 1914.

L. cz. C. I. 97/14 (1) (7657)
E d y k t.

Przeciw likowi Bojko z Kipiaczki, k tó ­
reg o  miejsce pobytu jest nieznane, wniesiouy 
został do e. k. .-ądu powiatowego w Tar­
nopolu przez Annę Bojko zam. Chemicz 
i tow. pozew o uznanie prawa własności do 
1/4 mewydzielonej części lwh, 7 gm. kat. 
Kipiaczka.

Na podstawie pozwu wyznaczono roz­
prawę na dzień 3-go czerwca 1914, o godz. 
9 rano, biuro Nr. 8.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. Wasyla Fedorowskiego, naczel­
nika gminy w Kipiaczce, kuratorem

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
obecnego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Tarnopol, dnia 27 kwietnia 1914.

L. cz. Cw. 532/14 (1) (7480)
E d y k t.

Przeciw Schuliinowi Fiscbheimerowi, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu obwodowego w 
Sanoku przez Mechla Hóniga pozew o wy­
danie nakazu zapłaty resztującej sumy 2000 
koron zpn.

Na podstawie pozwu wydany został 
dnia 19 marca 1914 nakaz zapłaty do Cw. 
532/14 (1)

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p- adwokata dr. Gawła w Sanoku 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa swego w rzeczonej sprawie na jego

koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Sanok, dnia 19 marca 1914.

L. cz. S. 4/12 (89) (7067)
E <1 y k t.

Mendlowi Katzowi, b. kupcowi w Kra­
kowie, w sprawie, toczącej się przed c. k. są­
dem krajowym cywilnym w Krakowie prze­
ciw temuż — ma być doręczoną uchwała 
z doia 1 kwietnia 1914 1. cz. S. 4/12 (89), 
któią wyznaczono audyencyę na dzień 29-go 
kwietnia 1914 do powzięcia czy wierzytelno­
ści objęte inwentarzem masy łącznie z udzia­
łem krydatarynsza w Unii kredytowej we 
Lwowie wartości 40 kor. sprzedać Szymono­
wi Baumingerowi za 100 kor.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Mendel 
Katz przebywa, ustanawia się mu w celu 
strzeżenia jej praw kuratora w osobie p.  
Naftalego Baurningira w Krakowie, ul. Kra­
kowska 1. 21.

Tenże kurator zastępywać będzie Men­
dla Katza w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i nL bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd krajowy cywiloy, Oddział VI.
Kraków, dnia 1 kwietnia 1914.

(7285)L. cz. C. II. 851/13 (2)
E d y k t.

Przeciw Michałowi Szczupak po Waniu 
z Ulucza, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiouy został do e. k, s^du powia- 
to w'ego w Brzozowie przez Majera Wolfmana 
pozew o 255 kor. 58 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyencyę na dzień 2 marca 1914, o godzinie 
10 rano.

Celem strzeżenia praw nieobecnego wyż 
nazwanego ustanawia się p. dr. Goldmanna, 
adwokata w Brzozowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
obecnego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Brzozów, dnia 23 stycznia 1914.

L. cz. Cw. X. 2446/14 (2) (7245)
E d y k t.

Frzeciw Dorze Morgenstern, której 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
stał do c. k. sądu tutejszego przez Izraela 
Morgensterna pozew o 2000 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty z dnia 2 kwietnia 1914.

Celem strzeżenia praw pozwanej ustaua- 
w a  się p. dr. Bronisława M chalewskiego. 
adwokata we Lwowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwa, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 
Oddział X.

Lwów1, dnia 3 kwietnia 1914.

L. cz. E. 5416/13 (6) (75£
E d y k t.

Łeśkowi Gułko z Wuiki mazowieckiej 
w sprawach egzekucyjnych do 1 czyn. 
5416/13, E. 6432/13, E. 6836/13, E. 8226/ 
E. 8231/13, E. 64/14, E. 586/14 i E. 588/: 
toczących się przed tut, sądem przeciw n 
mu, — mają być doręczone uchwały w w 
żej wymienionych spr-waeh wydane.

Ponież niewiadomo, gdz'e Ł-śko Gol 
obecnie przebywa, ustanawia się dlań ku: 
tora w osobie p. dr. Karola Bechera, adv 
kata w Rawie, który będzie go zastępyw 
tak długo, dopóki on sam w sądzie się i 
zgłosi lub peinomocn ka nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Rawa, dnia 2 kwietnia 1914.

Kuratele.
(7595)L. ez. L. 6/13 (10) P. 50/14 (10)

E d y k t.
Za umysłowo chorą uznano Klarę. Per- 

nitz w Ulanowie.
Kuratorem jej ustanowiono Mojżesza Per- 

nijza w Ulanowie.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Ulanów, dnia 1 kwietnia 1914

L. cz. L. 4/13 P. 15/14 (10) (7631)
E d y k t.

C, k. sąd powiatowy w Kamionce str. 
jako władza nadkuratelna, postanowiła za­
wiesić kuratelę nad umysłowo chorą Ruchlą 
Sandberg recte Sehachter.

Kuratorem tejże ustanowiono jej męża 
U pę Sandberg z Kamionki str.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kamionna strum., 16 lutego 1914.
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cz. P. 24/14 (9) (7531)
E d y k t .

Za chorego na umyśle uznano Jacen- 
0 Cirę w Biskupicach, 

p. Kuratorem jego ustanowiono Wojciechu 
!r§ w Gręboszowie.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Żabno, duia 10 kwietnia 1914.

1, (7431)cz. L. XI. 0/14 (6 j
E d y k t.

Za marnotrawcę uznano Władysława 
Moryca zamieszkałego w Zielonkach.

Kuratorem jego ustanowiono p. Marci­
na Chwastka w Krowodrzy.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Kraków, dnia 11 kwietnia 1914,
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cz. P VI. 35 14
E d y k t .

Za marnotrawnego uznano Iwana Ba- 
I&bana syna Fedka w Tarnopolu.

Kuratorem jego ustanowiono Pawła Li­
twina w Sztachcińcach.

C, k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 
Tarnopol, dnia 24 kwietnia 1914.

le

L, cz. L. VIII. 2013 (5) (3464)
Wiktorya Makowska z Łopusznej od 

daną została pod kuratelę z powodu marno­
trawstwa.

Kuratorem jej ustanowiono został Igna­
cy Ambroz z Łopusznej.

C. k. Sad powiatowy, Oddział VIII.
Nowy Targ, dnia 19 września 1913.

L. cz. P. 1/14 (5) (7525)
E d y k t .

Hafia Botink z Mołodyłowa uznana za 
Umysłowo chorą,

Kuratorem ustanowiony Stefan Sodow- 
ezuk z Mołodyłowa.

C. k, Sąd powiatowy, Oddział II. 
Ottynia, 16 lutego 1914.

L cz. L, 359 13 (7)
E d y k t .

Za marnotrawnego uznano Jana Frań- j 
kowieza w Kres nem.

(3750) werden in den obenerwahnten Militar-Erziehungs- und Bildungsaustalten Ararial-, Stif- 
tungs- und Zahlpliitze znr Besetzung gelangen.

Drżała w Krasnem
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Rzeszów dnia 10 lutego 1914.

l)ie Aufhahme kann in diesem Jahre nur in den I. Jahrgang der Militiir-Unterreal- 
j sehulen, in den I., II. und III. Jahrgang der Mililar Oberrealschulen und in den I. Jahr-
j Q-(j W-K I'!' sJ/\n ivri 1 1 ł  O PO Irn d 1 Ał-I ei f r> 4- J- 4iKuratorem jego ustanowiono Jędrzeja i g-ang der Militarakademien stattfinden.

Die Ubersetzung von, in der Militiirerziehung befindlichen Zoglingen aus einer Platz-

L. cz. p. 237/13 (4) (4265)
E d y k t  

Za umysłowo niedołężnego uznano Jana 
Tyrałę, syna Stanisława w Brzeźnicy.

Kuratorem jego ustanowiono Jana Ty 
rałę, wójta w Brzeźnicy.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I 
Wadowice, dnia 26 grudniem 1913.

L. cz. L. 12/13 (5) (5764
E d y k t .

Za umysłowo chorą uznano Anielę 
Sowa.

Kuratorem jej ustanowiono Sebustyan 
Bojdę w Pogwizdowie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I, 
Łańcut, doia 8 stycznia 1914

(6059

Ł. cz. L. 6/14 (7457)
E d y k t  

Umysłowo chorym uznano Antoniego 
Stoekiego w Podgórzu.

Kuratorem jego ustanowiono Karola Mi­
chałowskiego w Podgórzu.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział J 
Podgórze, dnia 17 kwietnia 1914.

(7540)L. cz. L. 4/14, P. 30/14
E d y k t .

Za marnotrawnego uznano Iwana Hoca 
^  Krempny.

Kuratorem jego ustanowiono Petra Po- 
Powczaka w Krempny.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żmigród, dnia 23 kwietnia 1914,

L. cz. P. 65/13
E d y k t .

Ustanawia się kuratora nad:
1. Warwarą Matyszczuk z Oliomczyna 

z powodu marnotrawstwa, P. 65/13 ,
2. Janem Czajkowskim z Pistynia, 

powodu choroby umy łowej P. 160/13;
3. Pułabną Kiszczak z Riczki, z powodu 

umysłowej choroby, P. 251/12.
C. k. Sąd powiatowy. Oddział V
Kosów, 1 listopada 1913.

L. cz. L. 8/13 P. 42/14 (4) (74583
E d y k t .

Za umysłowo chorego uznano Woj­
ciecha Kaputę w Przysietnicy.

K u ra to re m  jego u s t  n o w ic n o  Michała 
Kaputę w P rzy s ie tn icy ,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Stary Sącz, d n ia  31 m a r c a  1914.

L. cz. P. I  61/14 (6912)
E d y k t .

Za umysłowo chorego uznano Jędrzeja  
M usiała  w Ropicy polskiej

Kuratorami jego ustanowiono Franciszka 
Brzozowskiego w Ropicy polskiej.

0 .  k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Gorlice, dn ia  27 stycznia 1914.

K o n  k u r s  a .
(7748)

s.

L. cz. P. 156/13 (7) (7526)
Nastunia Romaniuk żona Nykoły z Tar­

gowicy uznano marnotrawczynią.
Kuratorem ustanowiony Ilko Tymczy- 

szyn syn Iwana rolnik w Targów cy.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Ottynia, dnia 13 lutego 1913.

(7587)L cz. L. 17/13 (10)
E d y k t .

Za marnotrawną uznano Maryannę z 
Ursusów Sąsiadkową w Pietrzejowej.

Kuratorem jej u.Ganowiono Władysława 
Bochenka w Pietrzejowej.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Ropczyce, dnia 2 marca 1914.

(3645)L. cz. p. 192/11 (21)
E d y k t .

Zawieszoną kuratelę nad Pawłem To- 
Porowskim ze S ebieczowa uchylono.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Bełz, dnia 13 stycznia 1914.

21. V. B. 722/56

we

1170.14
K o n  k u r 

Przy c. k. Zakładzie kary dla mężczyzn 
Lwowie jest do obsadzenia 1 posada 

dozorców więźni ze systemizowanymi pobo- 
rami.

Ubiegający się 0 tg posadę winni wnieść 
własnoręcznie pisane, należycie ostemplowa­
ne pod nia w drodze swej przełożonej wła­
dzy do Dyrekcyi c. k. Zakładu kary dla męż­
czyzn we Lwowie najpóźniej do dnia 15-go 
czerwca 1914,

Do podania należy dołączyć:
1. metrykę chrztu,
2. certyfikat lub paszport wojskowy,
3. ostatnie świadectwo szkolne,
i .  świadectwo moralności i przynale­

żności,
5. świadectwo zdrowia wystawione przez 

lekarza zakładowego lub fizyka
6. świadectwo wyzwolin (zupełna zna­

jomość rzemiosła stolarskiego).
Mianowani obowiązani będą do złożenia 

egzaminu z przepisów służbowych najpóźni-j 
w przeciągu jednego roku i to pud rygorem 
uwolnienia ze służby. Od powyższego egza­
minu uwolnieni są podoficerowie, mianowani 
na podstawie certyfikatu wojskowego.

0. k. Dyrekeya Za kładu kary.
Lwów, dnia 5 maja 1914.

kategorie in eine andere ist jedoch in allen Jahrgaiigen zuliissig.
Im nachstelienden werden die allgemeinen Bedingungen fur die Aufhahme der Aspi- 

ranten ohne I nterschied der Blat/kategorio angegeben.
Sie s in d :
1. Die ósterreichische oder ungarische Staatsbilrgersehaft oder die, hosnisch-liercego- 

yinisehe Landesangehórigkeit;
2. die kórperliche Eignung;
3. ein hefriedigendes sittliches Verhalten:
4. das erreichte Minimal- und nicht, uberschrittene Masimalalter;
5. die erforderliche Vorbildung;
6. die Lbernahme der "V erpflicbtung, in den Militarrealschulen und Militarakademien 

mit Beginn eines jeden Schuljahres das Schnlgeld im Betrag von 28 K zu entrichten.

Zu Punkt 4 (Altersgrenzen).

Flir den Eintritt in :
das 0ffiziersw7aiseninstitut nicht uberschrittene 10 Lebensjahr, 
den I. Jahrgang einer Militar - Unterrealschule ist das erreichte 10 und nicht uber­

schrittene. 12 Lebensjahr,
den II. Jahrgang einer Militar-Unterrealschule ist das erreichte 11 und nicht uber­

schrittene 13 L e b e n s ja h r ,
den III. Jahrgang einer Militar-Unterrealschule ist das erreichte 12 und nicht uber­

schrittene 14 Lebensjahr,
den IV. Jahrgang einer Militar-Unterrealschule ist das erreichte 13 und nicht uber­

schrittene 15 Lebensjahr;
den I. Jahrgang einer Militar-Oberrealschule ist das erreichte 14 und nicht uber­

schrittene 16 Lebensjahr,
den II. Jahrgang einer Militar-Oberrealschule ist das erreichte 15 und nicht uber­

schrittene 17 Lebensjahr,
den III. Jahrgang einer Militar-Oberrealschule ist das erreichte 16 und nicht uber­

schrittene 18 Lebensjahr;
den I. Jahrgang einer Militarakademie ist das erreichte 17 und nicht uberschrittene 

20 L e b e n s ja h r  — festgesetzt.
Das Alter wird mit 1 Septeraber berechnet.
Bei Altersdifferenz kann im Aufnahmsgesuch die Nachsicht angesucht werden.

(7019)

*)

Zu Punkt 5 (Vorbildung).

Den Naehweis einer entsprechendeu Vorbildung haben samtliche Aspiranten durch 
die Beibringung yon Schulzeugnissen und dic Ablegung einer Aufnahmsprtifung zu liefern.

Die Schulzeugnisse mussen naehweisen, dass der Aspirant nachbezeichnete Klassen 
einer Volksschule oder einer bffentlichen oder mit dem Reebte der Otfentlichkeit ausge- 
statteten Mittelschule mit mindestens „gutem“ *) Gesamterfolg absohńert hat **), und 
z war

fur den I. Jahrgang einer Militar-Unterrealschule 4 oder 5 Klassen einer Volksschule, 
■i .. U- » „ „ 1 Klasse einer Mittelschule,
11 u HI. „ „ n 2 Klassen „ „
” ” I y • » II n 3 „ „ „
>1 n I- ,, „ Militiii-Oberrealschule 4 „ „ „
11 11 II' n „ „ 5 „ „ „
II ” III. •’ „ „ 6 „ „ „
n » I. „ „ Militarakademie alle Klassen einer Mittelschule.

Den einzelnen Klassen der Mittelschulen sind die korrespondierenden Klassen der 
nach dem XXXVIII. Oesetzartikel vom Jahre 1868 organisierten ungarischen Biirgerschulen, 
der Kommunalbfirgerschule in Fiume, dann die 5 bis 8 Klasse der Kroatischen „bóheren 
Volksschulen“ an denen der Lebrplan der dortigen Mittelschulen eingeftlhrt ist, hinsicht- 
ich der Anforderung der nachzuweisenden Vorkenntnisse fiir den Eintritt in die Militar- 
ealschulen gleicligehalten.

Den Biirgerschulen der im Reicbsrat vertretenen Konigreiche und Lander sowie den 
kroatischen Biirgerschulen kommt diese Gleiehstellung nicht zu.

Eine Studiennachsicht wird nicht erteilt.
Alle Aspiranten mussen sich einer Aufnahmsprtifung unterziehen.
Die Skizze tiber den Umfaug der Autnahmspriifung liegt bei.
Im allgemeinen erstreckt sich die Prilfung fur die Aufnahme in die hoheren Jahr- 

gange der Militarrealschulen und fiir den I. Jahrgang der Militarakademien auf die Ge- 
jenstande der vorhergehenden Jahrgange in jenem Umfang, in welchem sie in diesen 

zum Vortrag gelangen.
Die militariscben G esch ic k lic h k e ite n , dann die inilitarischen Uebungen bilden kei- 

nen Gegenstand der Priifung.
Die Aufnahmsgesuche sind von dem nach dem Gesetz berufenen Vertreter der min- 

derjithrigen Aspiranten einzubringen oder mitzufeitigen.
A snirantpn fiir die Theresianische Militarakademie kunnen zur Absolvierung ihrer 

Studien der k. k. Franz Jo sep h -M ili t i i rak ad em ie  in Wien, bei Aufrechthaltung ihrer Wid- 
mung fiir das k. u. k. Heer, zugeteilt werden.

In den Gesuchen um die Aufnahme in die Technische Militarakademie ist anzuiuh- 
ren, ob der Aspirant die Aufnahme in eine Artillene- oder in die Sappeur-, Pionier- oder
Lerkehrstruppenklasse anstrebt.

in- i -i in rlip Technische Militarakademie einberufenen Bewerber allerUje Emtei ung dei m u e 1 t lia, h den Standes. imd Bewerbungsvei-

25SS2STSS es « r d e o “Ł  die in den Ues.eŁen .nsgedrnekten WunseL. n .ch  Md-
g l ic h k e i t  berf icksich tig t .

b) Besondere Bestimmungeu fiir:
a) Aerarialplatze.

A f A e r a r i a l p l a t z e  haberi die ehelieben oder legitimierten Sohne der in den nach- 
stehenden f tn f  Uruppen genanuten Personen Anspruch:

1 Der Offiziero des Soldutenstandes des Heeres, der Kriegsmarine und
2 aller zur Verehelichung berechtingten Militiir- der Landw'ehren, die aktiv dienpn 

m+iiphPii der Auditoren, Militiirarzte, Truppenrech
fuo-sftihrer’ und Militarbeamten

(Zu Abt. 6. Nr. 100/14 — Beihlatt Nr. 13 zum Vorordnungsb 1 a11 fur das k. u. k. Heer).

Konknrsansschreibimg
fiir die Aufuahme in

6le K nabenabteiluiig des k. u. k. O ffiziersw aiseninstituts die k u k  MiIIt3 n eaI-  
schulen und die belden k. u. k. M ilitarakadem ien.’

a) A llgem eine B est lm m nngen . — _. -
Mit Beginn des Schuljares 1914/15 (1. September in der Knabenabteilung des 0fli'  j ' nLl]\ s i n ^ 3ms)’° u T \ u ! n ^  Anzahl r

‘erswaisenmstituts und in den Militarrealschulen, 21 Soptember in den Militarakademien) ( Turn^. )) /(  ̂ Minimalieis(

dem Ruhe- oder dem Invaliden- 
stand angehoren ***);

*) gul' Feststellung des guten Gesainterfolges wird den Klassifikationsnoten ein 
Z a h le n w e r th  bei?elegt, und zwar zablt: sehr gut 4, gut 3, geniigend 2 Einheiten. Die

— c —........................  aller obligaten Unterrichtsfiicher fausschliesslich des
lor Unterrichtsgegenst.ii.nde zu dividiren. 

Betriigt der 'Ouotrcnt 24 , so ist die Minimalleistung des guten Gesamterfolges erreieht. 
**) Priyatschuler haben sich, uin giiltige Zengnisse zu erlangen, rechtzeitig der

A„f I Priifunc an dner Vnlksschule oder an einer ofientlichen Mittelschule zu unterziehen. 
Jiahmc £ xemp ciieser Eonkursausschreibung mit d e r  S k i z z e  u b e r  d e n  U m fan g  dei j *§ ’ p ,rsoneii der Garden, der k .  u. Kronwache und der Gendar-
S d f f  r w  S \ r , le r  V -  HA  u,u1 S“ tSdr” kerei oder V0°  in e r t*  sind den S e n  d k  Personen dee Heeree glciehgeetellt.ung L. W. Seidel & Sohn in Wien bezogen werden.
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3. der Ofllziere aller Standesgruppen. aller zur Verehelichung berechtigten Militfir- 
geistlichen und der Militarbeamten in der Reserve inid im Verhaltnis „ausser Dienst“ 
des Heeres, der Kriegsmarine und der Landwehren, dann im Yerhaltnis der „Evidenz“ 
der k. k. Landwehr nach einer wenigstens zelinjiihrigen aktiven Militardienst-zeit;

4. der in keine Rangklasse eingeteilten Gagisten des Heeres, der Kriegsmarine unć 
der Landwehren, dann der Unteroffiziere des aktiyen und des lnvaliden tandes des Hee 
res, der Kriegsmarine und der Landwehren nach einer wenigstens zwdlfjiihrigen Prasenz- 
dionstzeit und aus der wahrend derselben nacb der 1 Klasse geschlossenen Ehe;

5. der aktiv dienenden oder pensionierten, in eine Rangklasse eingereihten Hof- 
und Zivilstaatsbeainten nach einer Gosamtdienstzeit von wenigstens zwanzig Jaliren.

Ausserdem werden fur die Militar-Oberrealschulen und di o Mi itarakademien, nacli 
Massgabe der verfiigbaren Aerarialplatze, aucli Sohne der in Gruppe 3 und 5 genannten 
Personen, die der Bedingung der zehnjahrigen aktiyen Militardienstzeit oder der zwanz g- 
jahrigen Gesamtdienstzeit nicht voll entspreehen, dann elieliche oder logitimierte Sohne 
von akti v dienenden

bosnisch-bercegoyinisehen Landesbeamten j nach den fiir die Personen der
Beamten der k. k. und k. u. Staats- sowie der)Gruppe 5 angegebenen Bestim- 

bosnich-hercegoyiniseben Landesbahnen j mungeu
ausnahinsweise zur Beteilung mit Aerarialplatzen beantragt werden.

Auf Aerarialplatze im Offizierswaiseuinstitut haben nur Waisen der in den Gruppen 
1 bis 3 genannten Personen in der oben angegebenen Reihenfolge Anspruch; jene der 
Gruppe 4 nur dann, wenn Waisen der Gruppen I, 2 und 3 nicht in geniigender Anzahl 
zur Besetzung aller sjstemisierten Platze yorhanden sind *).

Bei dem erfahrungsgemass alljahrlich bestehenden Andrang auf Aerarialplatze in 
den ersten Jahrgang der Militar-Unterrealschulen von solchen Aspiranten, die den ersten 
drei Gruppen der Anspruchsberechtigten angehoren, kann eine BerOcksiehtigung jener, die 
erst in die Gruppen 4 und 5 eingereiht sind, nicht eintreten.

Gesuche um Aerarialplatze sind daher von Personen der letztgenannten Gruppen — 
Unteroffiziere und Gleichgestellte des aktiyen und des Tnyalieenstandes, endlich Hof- und 
Ziyilstaatsbeamte — fiir den ersten Jahrgang der MilitćLr-Unterrealschulen nicht einzu 
senden, weil sie ohne Erfolg bleiben musslen.

Fur die Militarakademien und fiir die Militar-Oberrealschulen steht die Bewerbung 
allen funf Gruppen frei.

Gesuche um Aerarialplatze sind dem  K o rp s (L a n d w e h r)k o m m a n d o  y o rzu leg en , in des- 
sen Bereich die Bewerber angestellt sind oder wohnen, und zwar von aktiyen Peisonen 
des Heeres, der Kriegsmarine und der Landwehren im Dienstweg, von aktiyen Hof-, Zi- 
yilstaats- u. Beamten durch ihre yorgesetzte Behorde, von allen anderen Personen im 
Wege der Evidenzbehorde, heziehungsweise des niichsten Platz- oder Ergiinzungsbezirks- 
kommandos.

Den Aufnahmsgesuchen, die nach dem beigegebenen Muster żu yerfassen sind, sind 
beizulegen:

1. Der Taufi Geburtsjschein:
2. das militararzliche Gutachten iiber die kbrperliehe Eignung des Aspiranten (aus- 

gestellt im Sinne der Bistirnmungen der „Vorschrift tlber di'1 arztliche Untersuchung der 
Aspiranten fiir die Aufnahme in Militar-Erziehungs- und Bildungsanstalten1') **);

3 das Schulzeugnis Schulnacbrbbt, Schulansweis) oder dereń Abschrift des ersten 
Semesters des gegenwartigcn Si-bnljahres 1913/14, dann die ganzjahrigen Schulzeugnisse 
fiir die Sohuljahre 1912/13, 1911/12 ,,nd 1910/11. Die zur Aufnabmspnifung einberufenen 
Aspiranten haben das ganzjahrige Srhulzcgtiis fiir das Sehuljahr 1913/14, das ebenso 
wie der Ausweis des 1. Semesters den im Punkte 5 (Yorbildung) geforderten „guten“ 
Erfolg aufweisen muss, iu die Anstalt tnitzubringen;

4. der Heimatschein oder das Gemeindezustandigkeitszeugnis des Aspiranten.
Gesuche um Verleihung von Aerarialplatzen werden yon den Erganzungsbezirks, 

Platz- und Korpskommandos bis 15. Mai 1914 entgegengenommen.
Diesen Beborden haben die Angehorigon der Aspiranten ihren yoraussichtlichen 

Anfenthalt oder dessen Aenderung in den Monaten Juli und August bekannt zu geben, 
um dadurch die rechtzeitige Benachnchtigung yon der Erledignng jhrer Gesuche zu si- 
c h e rn .

(3) Stiftungspliitze.

Die mit Beginn des Schuljahres 1914/15 erledigten Privatstiftungspliitze enthalt die 
zuliegende „Uebersicht“.

In den Gesuchen um diese Stiftungspliitze ist ausser den oben unter a) angefuhrten 
Dokumenten eventuell die hesondere Nachweisung, dass der Bewerber den Bedingungen 
des Stifthriefes entspricht, beizubringen.

Es kónnen nur Gesuche beriicksichtigt werden, die fur eine bestimrnte, namentlich 
angeftihrte Stiftung lauten.

Die Gesuche um Verleihung eines Priyatstiftungsplatzes sind an die in der letzten 
Yertikalrubrik der zuliegenden Uebersicht A genannten Personen, Kommandos oder Be- 
hbrden bis spatestens 30 April 1914 einzusenden.

Die zur Besetzung gelangenden Staats-, Landes-, Finanzwach- und Graf Dęblin Stif- 
tungsplatze werden durch die zustandigen Ministerien oder Staats- und Uandesbehorden 
m den Amtsblattern derselben ausgesehrieben.

Auf die  V e r le ih u n g  d ie s e r  Platze s te h t  dem  K r ie g s m in i s t e r iu m  k e in  Einfluss zu,

■() Zahlpliitze.

Auf Zahlplatze in den Militarrealschulen und -akademien haben Solinę aller bster- 
reichischen oder ungariscben Staatsbtirger soaie aller bosnisch-hereegoyinisehen Landes- 
angehórigen Anspruch, jedoch erhalten talentierte Jiinglinge mit guten Sehulzeugnissen, 
insbesondere Sohne von Offizieren und von M i l i t a r (  Kriegsmarine-, Landwelirjbeamten, 
dann von Hof- und Zivilstaatsbeamten den Vorzug. Im Offizierswaiseninstitut werden 
Zahlplatze nur an Angehorige der bewaffneten Macht yerliehen.

Das Kostgeld fiir ein Jahr ist fiir die Knabenabteilung des Offizierswaiseninstituts 
mit 600 K. fiir die Militarrealschulen mit 800 K und fiir die Militarakademien mit 1600 K 
festgesetzt. Es ist halbjahrlich im yorhinein bei der betreffenden Anstalt zu entrichten. 
Eine bereits erlegte Rate des Kostgeldes wird bei yorzeitigem Anstritt eines Zahlzoglings 
grundsatzlicb nicht riickerstattet.

Gesuche um Zahlplatze sind dem Korps(Landwehr)kommando) yorzulegen, in dessen 
Bereich die Bewerber angestellt sind oder wohnen, und zwar von aktiyen Personen des 
Heeres, der Kriegsmarine und der Landwehren im Dienstweg, yon aktiyen Hof- und Zi- 
Yilstaats- u. Beamten du eh ihre yorgesetzte Behorde, von allen anderen Personen im We­
ge des niichsten Platz- oder Erg&nzungsbezirkskormnandos.

Gesuchen um Zahlplatze, die nach dem beigegebenen Muster zu yerfassen sind, ist 
ausser den unter a) — Seite 4 — angefuhrb-n D -kumenten noeh die amtlich Bestati- 
g u n g  beizulegen, dass die Angehiirigen in der Lago sind, die Kosten eines Zahlplatzes, 
u n d  zw ar  auch des erhohten Kostgeldes in don Militftrakadeinien, zu b e s tr e ite n .

Das Schulgeld yon 28 K. wird mit Beginn eines jeden Sehuljahres gezahlt.
Ausserdem i s t  fiir  jeden Zahlzogling im h b c h s te n  Jahrgang einer M il i ta r a k a d e m ie  

mit der letzten Rate des Kostgeldes der fiir die Ausstattung des Zoglings im Falle sei- 
nes Austrittes ais Offizier jeweilig festiresetzte Betrag zu erlegen.

Gesuche urn Verleihung yon Zahlpliitzon werden von den Erganzungsbezirks-, Plat-z- 
und Korpskommandos bis 15. Mai 1914 entgegengenommen.

Hinsichtlich Angabe des Aufenthaltsortes siehe Seite 4, Schlussabsatz desPunktes «)■

Muster 1

Stempel 
1 Krone

fiir ein Aufnahmsgesuch (ganz freier Aerarialplatzi. 
An

(las k. iu Kriegsministerium.

am 19

Wien, im Marz 1914.

Yom k. u. k. Kriegsministerium.

*) Ansnahmsweise konnen auch solehe Knaben in das Offizierswaiseninstitut auf- 
genommen werden, dereń Vater oder Mutter unheilbar geisteskrank sind oder an schwe- 
ren unheilbaren kofperlichen Gebrechen (Blindheit, bleibende Lahmung u. dgl.) leiden.

**) Den Agehorigen der die Aufnahme anstrebenden Aspiranten wird nahegelegt, 
die Gebisse der letzteren vor ihrer Einriickung berricgten zu lassen.

Ich bitte um die Aufnahme meines Sohnes Josef R............................in den I. Jalir-
gang einer Militnr-Unterreal.schule, womoglich jener in St. Polten und um Beteilung des- 
selben mit einem ganz freien Ararialplatz.

Zur Unterstutziing dieser Bitte fUhre ich an, dass mein Gatte Josef N. . . . • 
32 Jahre im k. u. k. Hoere. zuletzt ais Hauptmann im Infanterieregiment Kaiser Nr. 1 
aktir gedient bat. Er war mit dem Milit-arrerdienstkreuz Allerbochst ausgezeichnet und 
ist a m ....................................gestorben.

Ausser meinem Sohne Josef habe ich noch zwei unyersorgte Tóchter und einen 
Solin, letzterer ist giinzlich erblindet; jedes meiner Kinder bezieht den systenimassigen 
Erziehungsbeitrag yon jahrlibh . . . K, ich selbst bin auf die Interessen der Heirats- 
kaution von . . , . K und meine Witwenpension yon . . . . K angewiesen.

Ais Aufnahmsdokumente lege ich bei:
aj den Taufsehein i GeburtsscheinJ meines Sohnes Josef,
b) den Heimatschein desselben,
c) das militararztliche Gutachten,
d) die ganzjahrigen Schulzeugnisse fur 1912/13, 1911/12 und 1910/11, dann die 

Schulnachrielit aus der 5 Klasse der funfklassigen Volksschule in N.
Ich wimsche, das mein Sohn die Aufnahmspriifung in bóhmischer (oder in polni- 

scher etc.) Sprache ablege.
Es ist mir bekannt, dass die Verleihung eines Platzes noch keineswegs die tatsiich- 

liche Aufnahme meines Sohnes in die Militiirerziehung siebert, diese yielmehr erst nacli 
erneuert konstatierier Tauglichkeit und erfolgreicher Ablegung der Aufnahmspriifune: 
erfolgen kann.

*) [Schliesslich bitte ich, meiuen Sohn im Falle seiner Aufnahme in die Theresia- 
nische Militarakademie bei Aufreebthaltung seiner Widmung fiir das k. u. k. Heer auf die 
Dauer seiner militarakademischen Studien nach Zuliissigkeit der k. k. Franz Joseph-Mili- 
tiirakademie in Wien zuzuteilenj.

t )  [Schliesslich bitte ich, meinen Sohn nach Miiglichkeit in erster Linie in die Sap- 
peur- (Pionier- oder Yerkehrstruppenjklasse, erst wenn dies nicht móglich ware, in eine 
Artillerieklasse einzuteilen].

Ich yerpflichte mich nach der Aufnahme meines Sohnes in die Militiirerziehung zur 
Bezahlung des Schulgeldes von jahrlich 28 K an die Kassa der betreffenden Anstalt.

Einverstanden !
N. N. 

ais Yormund.
wohnt in N

Louise N . . . .
Hauptmanswitwe,

. . . , N . . ga-se, Haus Nr.

A n m e r k u n g :  Das G esuch urn das militararztliche Gutachten ist je mit einem 
Stempel von 1 K zu versehen; die iibrigen Beilagen, wenn dieselben nicht schon gestem- 
pelt sind, erhalten eine 30 h-Stempelmarke.

*) Nur in Gesuchen und Aufnahme in die Tberesianisehe Militarakademie zu schreiben. 
t )  Nur in Gesuchen um Aufnahme in die Technische-Militafakademie zu schreiben-

Muster 2
fiir ein Aufnahmsgesuch (Zahlplatz).

An

Stempel 
1 Krone

das k. u. k. Krie^smiuisterium.

am 19

A n m e r k u n g
Ararialplatz.

Ich bitte um die Aufnahme meines Sohnes Ludwig N . . . . in den I. Jahrgang
ńner Militar-Unterrealschule, wenn moglich jener in St. Polten, und um Yerleihung eines 
Zahlplatzes fiir ilin.

Ais Aufnahmsdokumente lego ich b e i :
a) den Taufsehein (Geburtsschein) meines Sohnes Ludwig,
b) den Iloiinatschein desselben,
c) das militararztliche Gutachten,
d) die ganzjahrigen Schulzeugnisse fiir 1912/13, 1911/12 und 1901/11, dann das 

Zeugnis vom 1 Seraester 1913/14 ber . • Klasse der . . . .  schule in N . . . . ,
e) die amtliche Bestiitigung, das ich in der Lage bin, die Kosten eines Zahlplatzes, 

urid zwar auch des erhohten Kostgeldes in den Militarakademien zu bestreiten.
Ich wtinsche, Jas mein Sohn die Aufnahmspriifung in bóhmischer (oder in polni- 

scher etc.! Sprache ablege.
Es ist mir bekannt, dass die Yerleihung eines Platzes noch keineswegs die tatsach- 

iche Aufnahme meines Sohnes in die Militiirerziehung sichert, diese yielmehr erst nach 
erneuert konstatierter Tauglichkeit und erfolgreicher Ablegung der Aufnagmspriifung er­
folgen kann.

Weiter erklare ich ausdriicklich, dass mir bekannt ist, dass die Dachtragliche Yer­
leihung eines Ararial- oder sonstigen dem Kriegsministerum zur Yerfugung stehenden 
Freiplatzfs an Zoglinge, die auf solehe Platze keinen Anspruch haben, nicht erfolgen kann 
und dass auch die Ennassigung des Kostgeldes — bei noch so gutem Studienerfolg — 
untunlich ist, daher ich die Einbringung eines bezuglichen Gesuches unterlassen werde

*) [Schliesslich bitte ich, meinen Sohn im Falle seiner Aufnahme in die Theresia- 
nische Militarakademie bei Aufrechterhaltung seiner Widmung fUr das k. u. k. Heer auf 
die D.mer seiner militarakademischen Studien nach Zulassigkeit der k. k, Franz Joseph- 
Militarakademie in Wien zuzuteilenj.

| )  [Schliesslich bitte ich, meinen Solin nach Mbglichkeit in erster Linie in die Sap- 
peur- (Pionier- oder Yerkehrstruppenjklasse, erst wenn dies nicht moglich ware, in eine 
Artillerieklasse einzuteilen],

Endlich yerpflichte ich mich, nach Aufnahme meines Sohnes in die Militarerziehung 
zur regelmiissigen Bezahlung des Kostgeldes, ung zwar in der Militar-Unterrealschule und 
Militar-Oberrealschule jahrlich 800 K und in der Militarakademie jahrlich 1600 K sowie 
zur Erlegung des festzustellenden Betrages fiir die Ausstattung meines Sohnes im Falle 
seines Austrittes aus der Militarakademie ais Offizier, dann zur Bezahlung des Schulgeldes 
von jahrlich 28 K an die Kassa der betreffenden Anstalt.

Wilhelm S ......................
Gutsbesitzer,

wohnt in N . strasse, Nr. . .

Die Stempelgebtihren sind dieselben, wie zu dem Geauch um einen

*) Nur in Gesuchen um Aufnahme in die Theresianische Militarakademie zu schreiben, 
t )  Nur in Gesuchen um Aufnahme in die Technische Militarakademie zu schreiben.
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U b e r s i c h t
<ler m it  B eg iim  des  S ch u ljah res  1 9 1 4 /1 5  iu deu  nu,<: hbozei h n e ten  M liliir-Er- 
z iebungs- und  B ild u n g san s ta lten  erledigte.it S tif iungspla ize , a u f  d ie  au c h  P e r ­

t

Name 
d^s Stiftungs

S
S-t

2c3SJ

Anstalt, 
in der die Platze 

besetzt werden
Widinung der Stiftung

Behórde oder 
Person, an die 

die Gesuche 
einzusenden sind

sonen  des  H e e re s  m  dem  r a n ę  A n sp ru eh  habo;*. w em i sio 
B es t iu u n u n g cn  des  S tif tsbriefes entspreche/j .

ioa bosomloron
Sabbas 

von Tokiily
| 5 : Genieabteilung 

j (Sappeur-,
! Pionier- und 
■Yerkehrstruppen- 
[ klasse) der 

Teehnischen 
Militarakademie, 

eventuell 
Militar- 

Unterrealschule

zie
L. Fiir Sohne solcher Offi­
ce serbischer Nationalitat

General 
der Infanterie

Name 
des Stiftungs

---
---

---
---

---
--

---
---

Za
hl

 
de

r 
Pl

at
ze

Anstalt, 
in der die Platze 

besetzt werden
Widmung der Stiftung

Beliijrde oder 
Person, an die 

die Gesuche 
einzusenden sind

i
!

UI1U
Religion, die bei den bestande­
nen kroatischen, slawonischen, 
syrmischen und Bananter Grenz- 
infanteriereginientern oder dem 
Titler Grenzinfanteriebataillon 
gedient haben;

2. fiir Sohne von k. u. k.

O V cKii.iłl
Boroević 

ron Bojna, 
Kommandant 
des 6. Korps- 

und Komandie- 
render General 

in Kassa.

Major Ooels 2 Militarrealscbule
oder

Militarakademie

Fur Sohne von Zivilbedien- 
steten, die friiher im Militar 
gedient und einen Feldzug mit- 
gemacht haben.

Kriegs-
ministerium.

oder
Marineakademie

Offizieren besagter Nationalitat 
und Religion, die aus dem ehe­
maligen kroatischen, slawoni­
schen, syrmischen und Banater 
Mi li t argrenzgebi et gebiirtig si nd;

Kameralrat 
Franz Frank

1 I. Jahrgang 
einer Militiir- 

Dnterrealschule

Fiir Verwandte des Stifters. 3. fiir Sohne von k. u. k. 
Offizieren serbischer Nationa­
litat und griechisch-orientali-

Franz Joseph- 3 Offiziers- Fiir solche mittellose Yer­ sclier Religion iiberhaupt.
Elisabeth waiseninstitut waiste Sohne der Personen des 

Heeres, der Kriegsmarine und 
der beiden Landwehren, denen 
ein Anspi uch auf Ararialplatze 
im Offizierswaiseninstitnt zu-
steht.

Anton 
Graf Triangi

1 Genieabteilung 
Sappeur-, 

Pionier- und 
Yerkehrstruppen- 

klasse) der 
Teehnischen 

Militarakademie

1. Abkommlinge der Erben 
des Stifters;

2. Sohne von Offizieren der 
Geniewaffe;

3. Sohne von Personen des 
des Heeres iiberhaupt.

Karl 
Gral Tiangi 
in Trient.

Hermann- 3 Genieabteilungj 
t Sappeur-, 

Pionier- und 
Verkehrstruppen-

Fiir Sbhne yon Mitgliedern Kuratorium
Hensel-

Iugenieur
des Hermann-Hensel-Ingenieur- 
Stiftungsvoreines.

der Stiftung 
(Tochnisches 

Militarkomiteej.

Militiir-
Maria-Theresien-

Orden

3 Militarrealsehule
oder

Militarakademie

Fiir Enkel von Ordensmit- 
gliedern

An den Ordens- 
kanzler in Wien. 
Minoritenplatz 3.

Ingenieur 2 klasse) der 
Teehnischen 

Militarakademie 
Militar- 

Oberrealschule, 
eventuell auch 

Militiir- 
Unterrealschule

Fiir SOhne : Kriegs- 2 Marineakademie
a) von Offizieren des Geniesta- 

bes und von solchen, die 
Offiziere des Geniestabes 
waren;

b) von Ingenieuroffizieren oder 
von beim Geniestab kom- 
mandierten Offizieren, wenn 
diese aus der bestandenen 
Geniewaffe stammen, dann 
von Offizieren, die den be­
standenen Genieregimenten 
angehorten ;

ministerium. Georg Franz 
von Griener

I Militarrealsehule
oder

Militarakademie

Fiir wenig hemittelte nieder- 
osterreichische Landeskinder, 
zuniichst fiir Yerwandte des 
Stifters.

Niede rosterrei- 
chisebe 

Statthalterei.

! Stadt Baja
i
i

1 I. Jahrgang 
einer Militar- 

U nterrealschule

Fiir in Baja geborene und 
dahin zustandige Jiinglinge.

Magistrat 
der Stadt Baja.

| Hauptmann- 
auditor 

Johann Michael 
Hoffmann

1 Militar-
Unterrealschule

Fiir in Budapest zustandige 
Knaben.

Magistrat 
der kgl. Ilaupt- 
und Eesidenz- 
stadt Budapest.

c) in Ermanglung von Bewer- 
bern nach a) und b) Sohne 
von Offizieren der Sappeur- 
und Pioniertruppe, dann des 
Eisenbahn- und Telegraphen- 
regimeuts.

Rudolf-Freiherr 
von Mandell

...

2 Offizierswaisen-
institut

Fiir in Ungarn geborene 
Sohne solcher \orstorbene Offi­
ziere der k. u. Landwebr, die 
friiher im Heere gedient haben.

Aspiranten aus dem Biharer 
Komitat haben den Yorzug.

K. u. Landes- 
yerteidigungs- 

minister.

Franz 
Graf Kinsky

1 Militarrealsehule
oder

Theresianische
Militarakademie

Fiir Sohne .jener k. u. k. 
Offiziere, die in der Theresia- 
nischen Militarakademie ihre 
Erziehung erhielten und ais 
Offiziere ausgetreten sind.

Theresianische
Militarakademie.

'

Genieinde
Obecse

Johann Ostoits 
und

Theresia Ostoits, 
geborene Zozuk

1 1. Jahrgang 
einer Militar- 

Unterrealschule

Fiir Angehórige der Gemein- 
de Óbecse.

Gemeindeyor- 
stehung Óbecse 
(Bacs-Bodroger 

Komitat, 
Ungarn).

Hauptmann 
Franz Marki

1 Genieabteilnng 
(Sappeur-, 

Pionier- und 
Verkehrstruppen- 

klasse) der 
Teehnischen 

Militarakademie 
oder Militar- 

realschnle

Fiir Sohne von Offizieren, die 
aj dem Geniestab oder den be­

standenen Geni eregim en tern;
b) der Sappeurtruppe. dem Ei­

senbahn-, dem Telegraphen- 
regiment^ oder dem Inge- 
nieuroifizierskorps angehoren 
oder angehorten;
mangels solcher Bewerber 
sind

c) Sohue von Mannschaftsper- 
sonen oder ehemaligen lan- 
gerdienenden Unteroffizieren 
der genannten Truppen ;

Kriegs-
ministerium.

I Militar-
Marineakademie

1. Die nach Szabadka zu- 
stflndigen Anverwandten eines 
der Stifter;

2. die Anverwandten eines 
der Stifter, weleher wohin 
immer zustiindig sind;

2. die aus Szabadka stam- 
menden und dahin zustandigen 
Jiinglinge;

4. die in der ósterreichisch- 
ungarischon Monarchie heimat- 
zustandigen Jiinglinge iiber- 
haupt.

Griechisch- 
orientalische 

lirchengemeinde 
serbischer 

Nationalitat 
in Szabadka.

und mangels der unter a), 
b) und c) genannten Be- 
werbern 

d) Solinę von Offizieren, even- 
tuell Unteroffizieren, die der 
Pioniertruppe angehoren oder 
angehorten, anspruchsbereeh- 
tigt.

A u i u e r k i u i g .  Hinsichtlich Yerleihnng von Stiftungsplatzen in den II., III. und IV.
Jahrgangen der Militar-Unterrealschulen und in dem Militar-Oberrealschulen 
siehe allgemeine Bestimmungen Seite !.

j

i* F  i r i n y .

L. cz. Firm. 876/13 Stow. II. 343 (547) 
Wykreślenie firmy.

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych, że Stowarzysze­
nie „Spółka agrarna w Tarnopolu", s owa- 
rzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poi ę 
ką w likwidacyi“ -  po niemiecku „Agrar- 
gesellschaft in Tarnopol, registnerte treiios- 
senschaft mit beschrankter Haftung m i 
quidation“ — z powodu ukończenia i ’wi a
cyi z rejestru się wykreśla.

Data wpisu: 27 października 1913.
C. k. Sad obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Tarnopol, dnia 25 października U l 3.

trzeciego dyrektora dotychczasowy zastępca 
dyrektora Franciszek Geringer, a w jego 
miejsce zastępcą dyrektora Franciszek Ko 
szałka, urzędnik tegoż banku.

t I. E. A. Edler i 
j von Rutlimayer i

i

2 Offfziers-
waiseninstitut

Fiir ga.nz yerwaiste oder voin 
Valer yerwaiste Sohne von Per­
sonen des Heeres, der Kriegs­
marine und der beiden Land­
wehren, die einer ehristlichen 
Konfession angehoren und auf 
Ararialplatze im Offizierswai- 
seninstitut aspirieren diirfen,

l Data wpisu. 27 stycznia 1914.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Czortków, dnia 26 stycznia 1914.

!
L. cz. Firm. 1011/13 Rg. A. 105 (4552) 

Wpis do rejestru handlowego firmy 
kupca pojedynczego.

Wpisano do rejestru handlowego dla 
Oddz. A.

Siedziba firmy: Krasne, S. p. Grzyma­
łów.

Brzmienie firmy: Israel Frankfurt, przed­
siębiorstwo wyrębu lasu i sprzedaży drzewa

j Jakob von 
| Schellenburg

1

3 Militarrealsehule
oder

Militarakademie

1. Fiir Offizierssohne katho- 
lischer Roligion, die im Bereich 
der Erganzungsbezirke Bjelo- 
var, Otoćar und Karlovae zu- 
stiindig oder doch dort gebo- 
ren s ind ;

2. fur Offizierssohne katholi- 
seher Beligion, dereń Yater 
in Regimentem aktiv dienen 
oder gedient haben, bis sich 
ans dem Bereich der Ergjin- 
zungsbezirke Bjelovar, Otoćar 
und Karloyae rekrutieren;

3. fiir Sohne anderer k, u. k 
Offiziere.

13. Korps- 
kommamio. I

1

L cz. Firm. 15, 50 1* sto.w- L ,67 . t4770) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych. ,
Siedziba stowarzyszenia: Gzortkow. 
Brzmienie firmy: Bank zaliczkowy w 

Oortkowie, Stowarzyszenie zarejestrowane z

w Krasnem i Sadzawkach.
Właściciel: (J.) Israel Frankfurt far­

maceuta i dyrektor Banku w Satanowie w 
Rossyi zamieszkały.

Podpis firmy: (F. Z.) „J. Frankfurt". 
Data wpisu: 24 grudnia 1913.

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy. 
Oddział II.

Tarnopol, dnia 22 grudnia 1913.
Izabella 1 Militar- f i i r  Sohne von Offiezieren 

des Heeres, der Kriegsmarine 
und der beiden Landwehren.

Beyorzugt werden Offiziers- 
sóhne aus den Familien Baron 
Splenyi de Mihaldi, Baron I 
Mayer von Lówenschwert und 1 
Fedinand Schickl. 1

Kriegs-
ministerium.

noraniczona poreką.
S Baronin Splenyi

L

Unterrealschule Członek dyrekcyi zmarł naczelny dyre­
ktor Ludwik Noss.

Na odbytem dnia 22 grudnia 1913 wal- 
nem zgromadzeniu zostali wybrani członko­
wie dyrekcyi: dyrektorem kierownikiem Sta­
nisław Bodnar, c. k. radca Namiestnictwa i 
starosta w Podgórzu, w miejsce wakującego

L. cz. Firm. 935 13 Stow. I. 125 (4768) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Borszczćw.
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Brzmienie firmy: Bank dla handlu i 

przemysłu w Borszczowie, stowarzyszenie za­
rejestrowane z ograniczoną poręką — Han- 
dels-Gewerbebank in Borszczów, registrierte 
Genossenschaft mit beschrankter Haftung.

Zmiana firmy na Towarzystwo dla han­
dlu i przemysłu w Borszczowie, stowarzysze­
nie zarejestrowane z ograniczoną poręką.

Handels- und Gewerbeyerein Borszczów 
registrierte Genossenschaft mit beschrankter 
Haftung.

Zmiana statutu: Walne zgromadzenie 
odbyte dnia 13-go listopada 1913 uchwaliło 
zmianę § 1 statutu dotyczącego brzmienia 
firmy w sposób jak wyżej.

Data wpisu: 29 listopada 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Czortków, dnia 27 listopada 1913.

L. cz. Firm. 492/13 Stow. II. 7 (4445)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Ghyrów.
Brzmienie firmy: Ohyrowska Kasa za­

liczkowa, stowarzyszenie zarejestrowane z o- 
graniczoną poręką.

Na zgromadzeniu 18 maja 1913 uchwa­
loną zmianę statutu przez przyjęcie nowego 
przez Związek stowarzyszeń zaleconego sta­
tutu.

Data wpisu: 20 stycznia 1913.
C. k. Sad obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
Sambor, dnia 25 października 1913.

Wyroki prasowe.
L. cz. Pr. III. 47 14 (3) (7649)

O b w i e s z c z e n i e .
0. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 

na wniosek e, k. Prokuratora Państwa, że za­
mieszczone w Nr. 18 czasopisma „Ojczyzna" 
z daty Kraków, dnia 3 maja 1914 artykuł 
pod tytułem: „O złodziejstwie" zawiera w 
całej swej osnowie i w samym tytule zna­
miona występku z § 302 u, k., że zakazuje 
się rozszerzania tego artykułu.

C. k. Sąd krajowy, jako prasowy,
Senat III.

Kraków, dnia 1 maja 1914.

L. cz. Pr. III. 42/14 (3) (7654)
O b w i e s z c z e n i e .

C. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamibszezone w Nr. 98 czasopisma „Głos na­
rodu" z daty Kraków, dnia 24 kwietnia 1914 
ustęp artykułu pod tytułem: „Dusza żydow­
ska" od słów: „Autor zbadał" do i-łów: 
„bożka plemiennego,, (str. 2, ł. 2, 3, 4) — 
zawierają w całej swej osnowie znamiona 
występku z § 302 k. k., że zakazuje się roz­
szerzania inkryminowanego ustępu.

C. k. Sąd krajowy karny jako prasowy, 
Senat III.

Kraków, dnia 25 kwietnia 1914.

L. cz. Pr. III. 45/14 (3) (7653)
O b w i e s z c z e n i e .

G. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr. 1 czasopisma „Głos zwią­
zku" z daty Kraków, kwiecień 1914 ustęp 
artykułu pod tytułem: „Święto majowe" od 
słów: „Zdobywając równe prawa" do słów: 
„z militaryzmem" (str. 50 i 51) — zawie­
rają w całej swej osnowie znamiona występ­
ku z art. IV. ust. z dnia 17 grudnia 1862 
Nr. 8/63, że zakazuje się rozszerzania tego 
inkryminowanego ustępu.

G. k. Sąd krajowy jako prasowy 
Senat III.

Kraków, dnia 27 kwietnia 1914.

H . cu . n p .  147/14 (2) (7644)
B  I mohu 6 r o  B ean u ecT u a  I l i c a p a !
U .  k. C yfl KpaeBHH h k o  T p u ó y u a ji  

npacoBHH j  JltEOBi pimHB Ha BHecoK ip k. 
IIpoKypaTopHi gfepKcaBHOi', m,o 3MicT ua- 
COIIHCH „Ilp au fl"  HHCtIO 3 3 flHH 1 BiaH 
1914 b apTHKy.ai 1. „HnTaHTe i n m p iT t 
poóiT H H iy n p ecy"  b  y cT y n i si/i, „Ta npo  
cyB oporo"  #0 „3 kohcąhm flHeir" i 2. „ B e 3- 
poSirHe" b y cT y n i Bigę „Ce 3po3yirL ie“ 
g o  KiHtn;H — MicTHTt b coói bctbo  npo- 
b h h h  3 §§ 303 i  305 3. k . i apT. IV . aatc. 
3 17 rpygHH 1862 H. 8 3 p, 1863 ysHaB 
gorcoBany b g n u  29 gbBiTHH 1914 RoaijńcKa- 
rr y  3a onpaBgaH y i 3apagHB atram ene in ­
no ro HaKJiagy i BugaB no  gy&mi § 493 u. k. 
3atcas gaum noro  po3 mHpi0 BaHH Toro gpyKO- 
Boro UHCbMa.

J lŁ B iB ,  g H H  2 M dH  1914.

•T. cn . n P. 139 14 (2) (7391)
B  I mchii 6 r o  B enugecT B a IJ icap fl!
Ilj. k . Cyg KpaeBHH h k o  ^pHÓyHaa 

npacoBHH y  JlbBOB; pimHB Ha BH6C0K U. K. 
IIpoKypaTopHi' ^epacaBHOi, nąo 3iiicT uaco-

HHOH , . ^ 1 J I 0 U O H eJIO  16 3 g H H  28 nbBiTHH 
1914 b  a p T H K y .i i  n i g  T H T y a o M  , B n y T a x  
pO C H H C K O i a iZ U H i"  B ig  „npOCTHń J
g o  „Toro H i M p a "  B ig  „ y g a c H H K H  ‘ g o  
„ n a c T H "  —  M icT H T b  b  c o G i ecT B O  a . i o u n H y  ;
3 § 63 i npoBHHH 3 § 491 3aK Kap TawosK 
apT V. suk .  s  17 rp y g H H  1862 M. 8 JX- u .  
g. 3 p  1863 y3HaB goicoHany n gHH 2 4 ;  
UbsiTHH 1914 KOHcfńcKaTy sk o u p a u g a n y  i 
s a p H g u s  3HHin,eHe n im ooro H a iM a g y  i b b - 
g a s  n o  gyM ni § 493 u. k. aaisaa g a n b u io r o  
po3UiH|)ioBaHH Toro gpyKOHoro in;e.r>Ma.

JlbB iB , gHH 2 8  HLBiTHH ! 914

Upadłości.
L. cz S. 3/14 ( l  s (7685 1 - 3 )

Edykt konkursowy.
Otwarcie konkursu do majątku Towa­

rzystwa dla wyrobów druciarskich w Kań­
czudze w likwidacji, stow. zarej. z ogran. 
poręką.

Komisarz konkursowy: c. k. sędzia po­
wiatowy Bpjdecki w Przeworsku.

Tymczasowy zarządca masy: p. dr. A- 
lojzy Sawicki, lekarz w Kańczudze.

Audyeocya do wyboru zarządcy masy 
(j-go zastępcy) i wydziału wierzycieli w są­
dzie powiatowym w Przeworsku: dnia 14-go 
maja 1914, o godz. 10 przed południem.

Dowody wierzytelności należy przynieść.
W tym samym sądzi-* mają wierzyciele 

zgłos’’ć swoje wierzytelności do 15 czerwca 
1914, choćby o nie spór był w toku,

W.erzyciele, którzy zgłoszą się później, 
poniosą powstałe przez to koszta i byhby 
pominięci przy wcześniejszym podziale.

Audyenaya do likwidacji i ugody ró­
wnież w tym sądzie d na 22 czerwca 1914, 
o godz. 10 przed południem.

Wierzyciele, którzy zgłosili wierzytel­
ności i staną na audyencyi, mogą w miejsce 
zarządcy masy (jego zastępcy) i wydziało­
wych wybrać inne osoby.

D.Usze ogłoszenia o postępowaniu kon- 
kursowem w . zęści urzędowej.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 2 mnja 1914.

Spadki.
L. cz. A. 139/13 (4) (7367 1 - 3 )

E d y k t .
O. k. Sąd powiatowy w Sanoku podaje 

do wiadomości, iż dnia 2 kwietnia 1913 
zmarła we Lwowie na klinice profesora dr. 
Marsa ś. p. Karolina Lisowska, córka Anto­
niego i Katarzyny bez pozostawienia rozpo­
rządzenia ostatniej woli.

Ponieważ sąd nie ma wiadomości, czy 
i które osoby mają prawo do spadku po ś. p. 
Karolinie Lisowskiej, przeto wzywa się wszy­
stkich, którzyby zamierzali z jakiegobądź ty­
tułu prawnege rościć sobie prawo do spad­
ku, by w przeciągu jednego roku od dnia 
niżej wyrażonego licząc, zgłosili się z pra­
wami swojemi do tego sądu i wykazując swe 
prawa dziedziczenia, wnieśli oświadczenie się 
dziedzicem, w przeciwnym bowiem razie 
spadek dla którego tymczasowym kuratorem 
Jakóba Bogdę z Posady sanockiej ustanawia 
się. przeprowadzony byłby z tymi i tym przy­
znany, którzy oświadczą się dziedzicem i ty­
tuł swego prawa dziedziczenia wykażą, zaś 
część spadku nieprzyjęta, lub jeżeliby się 
nikt nie oświadczył dziedzicem, cały spadek 
zostałby przez Skarb Państwa jako bezdzie- 
dziczny zabranym.

Ć. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Sanok, dnia 29 kwietnia 1914.

L. cz. A. IV. 849/12 (3) (7645 1—3(
E d y k t

z wezwaniem nieznanych sądowi dziedziców.
O. k. Sąd powiatowy S, I. we Lwowie 

zawiadamia, że w dniu 29 kwietnia 1912 
we Lwowie zmarła Karolina Demiou wdowa 
po woźnicy Magistratu z pozostawieniem roz­
porządzenia ostatniej woli, w którem nie usta­
nowiła dziedzica.

Ponieważ sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłużą prawo dziedzicze­
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem 
tych wszystkich, którzy do tego spadku z ja­
kiegokolwiek bądź tytułu roszczenia podnieść 
zamierzają, aby w przeciągu jednego roku 
licząc od dnia niżej podanego swe prawa 
dziedziczenia w tutejszym sądzie zgłosili i 
wykazując takowe wnieśli oświadczenie co do 
spadku, w przeciwnym bowiem razie spa­
dek, dla którego adwokat dr. Maksymilian 
Fried, kuratorem został ustanowiony, będzie 
przeprowadzonym z tymi i tym przyznany, 
którzy się do niego zgłoszą i swe prawa 
dziedziczenia wykażą, część zaś spadku nie 
przyjęta, lub w razie gdyby do spadku nikt 
się nie zgłosił, cały spadek przypadnie Pań­
stwu jako bezdziedziczny.

G. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział IV.
Lwów, dnia 3 i października 1912.

L. cz. IV. 191/56, Ne. V. 36/13 (7298 1 - 3 )  
E d y k t .

W sprawie spadkowej po ś. p. Janie 
Brasonie zmarłym w Pistyniu dnia 23 lipca 
1856 byłym pisarzu przy Urzędzie gospodar­
czym w Kutacli wzywa się wszystkich spad­
kobierców zmarłego, którzyby zamierzali do­
chodzić swych praw do kaueyi służbowej 
spadkodawcy w kwocie 2008 K 64 hal., tu­
dzież w sprawie nieznanego z życia i miejsca 
pobytu Piotra Hermanowskiego wzywa się 
tegoż względnie jego prawonabywców, któ­
rzyby chcieli dochodzić swych praw do de­
pozytu złożonego wT tut. Urzędzie podatko­
wym a składającego się z gotówki 19 kor. 
36 hal. wraz z procentami, a zalegającej w 
tut. depozycie od przeszło 30 lat, ażeby w 
ciągu 1 roku 6 tygodni i 3 dni zgłosili się 
w tut. sądzie i prawa swe do tej gotówki 
przez przedłożenie potrzebnych dokumentów 
legitymacyjnych wywiedli, inaczej bowiem 
po upływie zakreślonego czasokresu, depozyt 
powyższy oddany zostanie funduszowi zapa­
dłości.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Kuty, dnia 15 lutego 1914.

Amortyzacye.
L. cz. T. 7 14 (3) (7358 1 —3)

Wdróż nie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Samuela Katza, magistra 

farmaeyi i właściciela apteki w Mikulińcach, 
wdraża się postępowanie celem amortyzacji 
rzekomo przez wnioskodawcę zagubionego 
dnia 2 lutego 1914 poświadczenia sprzedaży 
Nr. 22 wydanego mu przez Tarnopolską fir­
mę bankową Harband Axe!rad & Co, opie­
wającą na okaziciela i stwierdzającą, ż- ku­
piono od tejże firmy 2 (dwa) losy 4 »rc. 
węgierskiego Banku hipotecznego z roku 1884 
nominalnej wartości po 200 kor. S. 947 Nr. 
47 i S. W ‘8 Nr. 2, iakot ż 1 (jeden) los 
austryackiego Zakładu kredytowego ziemskie­
go I. emisyi z roku 1880 nominalnej warto­
ści 200 kor. S. 3409 Nr. 84 za łączną kwotę 
908 kor. 40 hal., spłacalną w 24 ratach po 
37 kor. 85 hal.

Posiadacza powyższego poświadczenia 
wzywa się przeto, aby zgłosił się ze swommi 
prawami w ciągu jednego roku, w przeci­
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejące uznane zostanie, 

O. k. Sąd obwodowy. Oddział V. 
Tarnopol, dnia 28 marca 1914.

L. cz. T. VI. 19/14 (2) (7418 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek p. Racheli Kohane w Brze- 
żanach wdraża się postępowanie celem amor­
tyzacji następującej rzekomo p zez wniosko­
dawcę zagubionej policy Towarzystwa wza- 
j-mnych ubezpieczeń w Krakowie z dnia 28 
września 1900 L. 27.300, wystawionej na 
nazwisko Kazimierza Foka, opiewającej na 
1000 koron, płatnej w dniu 1 października 
1915 r.

Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku sześciu tygodni i 8 
dni, w przeciwnym bowiem razie po upływie 
powyższego czasokresu, licząc od trzeciego 
ogłoszenia w gazecie urzędowej, polica ta za 
nieistniejącą uznaną zostanie.

O. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział VI.

Kraków, duia 1 kwietnia 1914.

L. cz. T. II. 5/14 (1) (7479 1—3)
E d y k t .

Na wniosek Pawła Kołodzieja, gospo­
darza w B r  ku nowym, wdraża się postępo­
wanie amortyzacyjne odnośnie do blankietu 
wek lowego na sumę 625 kor. 10 ha!, opie­
wającego, przez Pawła Kołodzieja, Jana Fu­
jarę i Jsna Skoczylasa, gospodarzy z Borku 
nowego jako akceptantów podpisanego, a po 
za tein niewypełnionego, który to blankiet 
zaginął przy przesłaniu go w liście, wystosowa­
nym przez Pawła Kołodzieja do Firmy Józef 
Karrach we Lwowie,

Wzywa się posiadacza tego blankietu 
wekslowego, by go w przeciągu 45 dni licząc 
od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu w J fa -  
zeeió Lwowskiej" w tutejszym sądzij złożył, 
gdyż po bezskuU znym upływ e terminu blan­
kiet ten za umorzony uznany zostanie.

G. k. Sąd obwodowy, Oddział II, 
Rzeszów, dnia 22 marca 1914,

L. cz. T. VI. 32/13 (3) (7607 1—8)
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Leona Jabłońskiego, szere­
gowca obro;.y krajowej w Krakowie, wdraża 
się postępowanie celem smortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionej książeczki 
wkładkuwei Kasy oszczędności miasta Kra 
ko w a Nr. 293.462 na nazwisko Leona Ja­
błońskiego wystawionej, a na kwotę 359 kor. 
56 hal. opiewającej.

Posiadacza powyższej książeczki wkład­

kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie'po­
wyższego czasokresu liczyć Gę mPac-ao .ul 
dnia trzeciego ogłoszenia edyktu w g;.ze- ie 
urzędowej, książeczka ta za nieistniejącą n- 
ans.ną zost-nie.

0. k. Sad krajowe cywilne,
Oddział VI.

Kraków, dnia 28 lutego 1914.

L. cz. T. 30/14 (3) (7*246 1 - 3 1
Wdrożenie postępowania ain mtyza-yjnego.

Na wniosek. Herscha Kaufcr.c imieniem 
Funduszu ubogich żydów w Jazłowtu wdr.-.ża 
się postępowanie celem amortyzacji następu­
jącej rzekomo zagubionej książeczki wkład­
kowej ealic. Kasy oszczędności we Lwowne 
Nr. 88771 na kwotę 41 kor. 83 hal. opie­
wającej.

Posiadacza powyższej książeczki wkład­
kowej wzywa się przeto,' aby Ogłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy” od 
dnia ostatniego ogłoszeni! edyktu w „Gaze­
cie Lwowskiej", w przeciwnym bowiem razi- 
po upływie powyższego crasokresu za nie­
istniejące uznane zostaną.

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 28 marca' 1914.

L. cz. T. 18/14 (1) (7611 1—3)
A m o r t y z a c j a ,

Na wniosek c. k. Prokuratoryi skarbu 
we Lwowie im;eniern funde.cyi mszalnej im. 
ś. p. ks. Seweryna Dniestrzydskiego przy gr, 
kat. cerkwi w Ryezyehowue wdraża się po­
stępowanie celem sinortyzaeyi rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionej książeczki wkład­
kowej ruskiej Kasy oszczędności w Przemy­
ślu Nr. 228, op ewającej na kwotę 200 kor., 
a wiakulowauej na rzecz fundacyi mszalnej 
imienia ś. p. ks. Seweryna Duiestrzańskiego 
przy gr. kat. cerkwi w Ryczyehowie.

Posiadacza powyższe) książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami do nie; w ciągu sześciu miesięcy od 
trzeciego ogłoszenia edyktu w „Gazecie Lwow­
skiej licząc, w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu książeczka ta 
za nieistniejącą zostanie uznaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Przemyśl, dnia 12 marca 1914.

L. cz. T. 7/14 (2) _ ;7688 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amor.yzacy nego.

Na wniosek firmy L. Woifrum & Gomp. 
w Aussig wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następującego rz komo przez 
wnioskodawcę zagubionego weksla nastę­
pującej t f ś c i : „Prossnitz den 30 Septlm- 
ber 1913. Fur K. 207. Am 28 Feber 1914 
zahlen sin gegea ciiesen Prima Wechsel an 
die Ordre eigeue die Summę von Kronen zwei- 
huadert sieben den Wert in R chnung und 
stellen ihn auf Rechnuug It. Beri eh t SaL- 
mon & Herach Fruchter in Borysław, Isi« 
dor Wallisch Salamon et Hers-h Fruchter 
(a te_go) Isidor Wallisch M. S Cze h Ordre 
der Herm L. Wolfrurn & Coinp. Rudolf 
Hanke.

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się p /.eto, aby zgłosił się z se.oje.ni prawa­
mi w ciąjzu 45 dni, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czas kresu za 
nieistniejący uznany zostanie.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 12 marca 1914.

L. cz. T. 38/14 (3) (7678 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosok Józefa Zackodaego ze Lwo­
wa wdraża się postępowanie celem amorty­
zacyi rzekomo zagubionego przez wniosko­
dawcę zagubionego kwdtu depozytowego wy­
stawionego przez Towarzystwo im. Gizeli z 
dnia 7 października 1901 na złożoną tamże 
polieę asekuracyjną, opatrzoną Nr. oryg. 
(red. 18.969) a opiewającą na imię Józefa 
Zachodnego.

Posiadacza powyższego kwitu depozy­
towego wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 6 
tygodni i 3 dni ; d ostatniego ogłoszenia w 
„Gazecie Lwowskiej". w prze nwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejący uznany zostanie.

O. a. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 7 kwietnia 1914.

L. cz. T. 40/14 (2) _ (7679 1 - 3 )
Wdrożt-nie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Gorszona Leinwauda w 
Bóbrce wdraża się postępowanie celem amor­
tyzacji następujące) rzekomo przez wniosko­
dawcę zagubionej książeczki wkładkowej FiLi 
c. k. uprzyw. austr. Zakł.du kredytowego dla 
handlu i przemysłu we Lwowie Nr, 4988 
n > nazwisko Gerschoua Leinwaudn wysta­
wionej i na resztującą kwotę 800 kor opie­
wającej.

Posiadacza powyższej k iążeczki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze
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swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, licząc ■ 
od ostatniego ostatniego ogłoszenia edykiu ! 
w „Gazecie Lwowskiej", w przeciwnym bo- ! 
wiem raz e po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejącą uznaną zostinie 

C. k. Sąd krajowy cywimy, Oddział VII.
Lwów, dnia 14 kwietnia 1914.

L. cz. T. 11/ i 4 (2)

L. cz. T. 193/13 (8) (7550 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

.Na w io se k  Maryi Mechaniuk wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi następu­
jącej rzekomo przez wnioskodawcę zagubio­
nej książeczki wkładkowej g.d, Kv;y oszezę- 
mo.se we Lwowie, opa rzonej Nr. 164.573, 

. na nazwisko „Marya Michanko" wystawio-
f aej, a opiewającej na kaotę 334 kor. 53 h.

(7686 1—3); Posiadacza powyższej k-iążeczki wkład- 
Wdiozcnie postępowaniu amortyzacyjnego. | kowej wzyw, się przeto, aby zgłosił się ze

Na v n iosek Hryńka Stefan aka s y n a ! ewoiemi prawam i w ciągi; 6 miesięcy od
Wasyla wdraża się postępowaniu celem } ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie
amortyzacyi zastępującej rzekomo zaginionej 
książeczki wkładkowej Kasy oszczędności po­
wiatu Samborskiego Nr. 3477 na kwotę 700 
kor. opiewającej na nazwisko Hryńka Ntęt ­
niaka wystawionej a okazicielowi płatnej.

Posiada za powyżsi) książeczki wkład­
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi praw ami w ciągu 6 miesięcy, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po­
wyższego czasokresu za nieistniejące uz ane 
zostaną.

0, k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dr-.ia 30 marca 1914.

Lwowskiej", w przeciwnym b.-wiesu razie po 
upływie powyższego czasokresu za nieistnie­
jące uznane zostaną.

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 6 kwietnia 1914.

L. cz. T. 46/14 (3) I - 3 )

L. cz. T. 23/12 (3) (7687 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Piotra Ms.rk wicza z By- 
lic wdraża s>ę postępowanie celem amony- 
zacyi następującej rzekomo przez wniosko­
dawcę zagubionej książeczki wkładkowej po­
wiatowej Kasy oszczędności w Samborze Nr 
1930 wystawionej na imię Piotra Markowi­
cza opiewającej na sumę 1221 kor. .18 hal.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami w ciągu pół roku, w przeciwnym bo­
wiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejącą zostanie uznaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 17 grudnia 1912.

Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Emanuele Angernnna 

| ze Lwowa wdraża się postępowanie celem 
| amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę za- 
| gubionej karty zastawniczej .,kc. Banku hipo­

tecznego we Lwowie Nr. 2337 na 4 i pół pre. 
list hipoteczny na 200 kor. opiewają y.

Posiadacza powyższej karty zastawni 
czej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze

swojemi prawami w ciągu jednego roku, 
sześciu tygodni i trzech dni od trzeciego o- 
głoszeaia w „Gazecie Lwowskiej", w przeci­
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejące uznane zostaną.

0. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VII. ‘ 
Lwów, dnia 22 kwietnia 1914.

L. cz. V. IV. 23 13 (2) (7356 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Józefa i Stanisława Kościół­
ków wdraża się poostępowanie, celem amor­
tyzacyi rzekomo przez wnioskodawców zagu­
bionej ks ążeczki udziałowej Towarzystwa za­
liczkowego w Grybowie Nr, 105 na 110 kor. 
05 h. opiewającej na nazwisko Marcina Ko­
ściółka wystawionej.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra­
wami v:-' ciągu jednego roku, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistmeją e uznane zostaną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 18 kwietnia 1914.

ża się postępowanie celem amortyzacyi rzeko­
mo przez wnioskodawcę zagubionej książeczki 
udziałowej Nr. 392 na 30 kor. opiewającej.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawa­
mi w ciągu 6 tygodni, w przeciwnym bo­
wiem razie po upywie powyższego czasokresu 
za nieistniejące uznane zostaną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 11 kwietnia 1914.

L. cz. T. IV. 10/14 (2) (7258 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Kaufmana Bauznanna wdra-

L. cz. T. IV. 11/14 (2) (7476 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Wandy Różańskiej wdraża 
się postępowanie eelem amortyzacyi rzeko­
mo przez wnioskodawcę zagubionej książeczki 
wkładkowej Kasy oszczędności miasta Nowe­
go Sącza Ńr. 14.693 na kwotę 480 kor. opie- ' 
wająeej na nazwisko Wandy Różańskiej wy­
stawionej.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się zeswojemi prawa­
mi w ciągu 6 miesięcy, w przeciwnym bo­
wiem razie po upływie powyższego czasokresu 
za nieistniejące uzDane zostaną.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 18 kwietnia 1914.

L. cz. Nc. I. 492/14 (2) (7523)
A m o r t y z a c y a .

Na wniosek Koła Towarzystwa Szkoły 
ludowej w Mielcu wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi następujących rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionych książeczek 
Towarzystwa zaliczkowego w Mielcu, a to . 
książeczki Nr. 1051 opiewającej na kwotę 
311 ko-. 55 h. i książeczki Nr, 1050 opie­
wającej na kwotę 23 kor. 63 h. a wysta- 
■nionych na nazwisko Towarzystwa oświaty 
ludowej w Mielcu.

Posiadacza powyższych książeczek wzy­
wa się przeto, aby zgło ił się ze swojemi 
prawami w ciągu 6 miesięcy, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejące uznane zostaną.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Mielec, dnia 10 kwietnia 1914.

L. cz. T. 9/14 (2) (7427 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego.

Na wniosek Jana Dumina i Michała 
Kacznmra wdraża się postępowanie, celem 
amortyzacyi rzekomo zaginionego blankietu 
wekslowego za 1 kor. 40 h. ostemplowanego 
zaopatrzonego podpisami .Tana Dumina i Mi­
chała Kaczmara.

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawa- j 

mi w ciągu 45. dni, w przeciwnym bowiem 
razie po upływ’e powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 17 marca 1914.

L. cz. T. IV. 8/14 (2) (7425 1 - 3 )
Wdrożenie postępowania eelem uznania 

za zmarłego.
Świadek Gerwazy Michnowiez lat 64 

liczący, w Miejscu Piastowem zamieszkały, 
przesłuchany pod przysięga, zeznał, że Sta­
nisław Micłmowicz z Miejsca Piastowego, 
urodzony w Miejscu Piastowem dn a 8 czer­
wca 1860 r. syn Michała i Elżbiety z Raj­
sów, wyemigrował przed przeszło 30 laty do 
Ameryki i od tego ezasu nie dał znaku życia 
o sobie, wszelki ślad o nim zaginął i niko­
mu nie wiadomo, czy żyje i gdzie przebywa,

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 I. 2 u. e. 
przeto wdraża się na prośbę Gerwazego Mieh- 
nowicza i Zofii z Michnowiczów Węgrzyno­
wej z Miejsca Piastowego postępowanie ce­
lem uznania za zmarłego zaginionego.

Wydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby udzielono sądowi lub kuratorowi panu 
adwokatowi dr. Michnikowi w Jaśle wiado­
mości o powyż wymienionym Stanisławie 
Michnowiczu wzywa się aby przed niżej wy­
mienionym sądem stawił się lub w inny spo­
sób uwiadomił o swem życiu.

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 1 września 1915 rozstrzygnie o uzna­
niu za zmarłego.

C. k, Sąd obwodowy, Oddział IV.
Jasło, dma 10 kwietnia 1914.

B I l i l E S I E N l A  PRYWATNE.
H u c h  p o c i ą g ó w  kolejow ych

aloo'W'ią^-ują,C3?“ 25 ćLnieaaci i. m.a,5a, ±©14= r. 
według czasu średnio-europejskiego.

Przychodzą do Lwowa:
raa d w o r z e c  g W w n y :

Z Krakowa: 223 , 540 6250), 725, 955, lio*),
7&2tl, 9Ją

maja do 1 października

maja o o 
Mościsk.

30 września

1 2 5 ,

530,

*) 1 Tarnowa, §) od 1.6 maja do 1 października włą­
cznie codziennie, 

t )  z Gródka Jagieł 1. od 
rznie r:dziennie. □ )  z

A PotiwoJocsysk j 715, 1136, 1 4 7 §), a i s ,  525, 1030, lO^sf) 
f  i z Krasnego. §) od 14 maja do 29 września włącznie 

codziennie.

% Ctacriuowiec 5 18£?, ł>aoft)> &ii*), 7d5> l ° 28t) ,  1 4S. 53r>.
6 » l ,  928

*) ze Stanisławowa, f} z Kołomyi. f f )  
w każdy następny dzień po niedzieli i

Że S try ja : 720, 900, 1140, 620, 1105 1158§)
§) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie­

dziele i rz, kat. święta,
S am b o ra :  830, 955, j u ,  3j£
S o k a la :  705 , 836*), 125, 720 

*) z Żółkwi a w każdy poniedziałek z Rawy ruskiej.
2  J a w o r o w a :  804, 429

2 P eń h ajeo ; 11.12, 1020 

5Se Stojautowa: 950, 6jo

z Chodorowa 
święcie.

Ze
Że

sihss d w o r z e c

2  Podwofweasysk: 6-56, 
f )  z Krasnego. *)

„ Ł w ń w F a i i z a a i c z e * * :

1116, !«»*), 200, 506, 1012. lo ą i f j  
od 14 maja do 29 wrześniu w łączni.

codziennie.
'L Podhajce: 734*), i()54, 1003 

*) z Winnik,
25© S to janow a: 931. 6j2

n a  d w a r a e c  , .Ł w A w liy c z a h ń w * 1,; 
1> P o d h a jce: 712*), 1036, 325*), 9j4 

*) 7, Winnik

P o  c i ą, g  i
n a  d w o ry .ee  g łó w m y :

Odchodzą ze Lwowa:
x d w o r c a  g łó w n e g o :

Do Krakowa: 1 2 * 5 , 355, 33 0 , 855, I 26f), * 0 5 § ), 
335*), 550, 7«0 735, 1115

2 4 5,

-)

Do

do Rzeszowa, §) od 14 maja do 29 września włącznie 
codziennie, f )  do Gródka Jagiell.

Podwołocszysk; 606, 1038, 200, 2 4 5 § ), 255f), 840, 1118
t )  do Krasnego. §1 od 16 maja do 1 października włą­

cznie codziennie,
» o  C zerniew ice: 245, 610, » i s ,  1003, 2»©, 312*), 552f),

750ft), 1058
*) do Stanisławowa, f )  do Kołomyi, f f )  do Chodorowa 

w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem.
Bo Stryja : 725, 1000§), 147, 655, 740, 1106

§) od 14 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie-- 
dziele i rzym, kat. święta,

Do Sambora: 655, 905, 540, 1056 
Do Sokala: 750, 225, 750, 1135*)

*) do Żółkwi a w każdą niedzielę do Rawy ruskiej.
Do Jaw orow a: 840, 631 
Do Podhajce: 553, 45**)

*) do Brzeżan.
Do Stojanowa: 846, 555

s d w o rc a  „Ł w ńw *Podzauiczeu :
621, 1100, 2 1 *, 258*), 3l2f), 801,Do Podwołoezysk

1135
f) do Krasnego, *) od 16 maja do 1 października włą­

cznie codziennie,
Do Podhajec: 607, 134*), 514$)

*) tylko do Winnik, §) do Brzeżan.
Do Stojanow a: 905, 617

z d w o rca  „ L w ó w -lijc z a h  :
DO Podhajec: 626, 153*), 534§), 7 £

*) tylko do Winnik. §) do Brzeżan

l o k a l n e .

% Brzuchów ł c :
codziennie: maja do 30 września 654, 730 

czerwca do 31 sierpnia 154, 341, 515,

Z

od 1 
od 1 
730, 930
od 1 października do 30 kwietnia 728 

w niedziele i święta rzym, kat.: od 1 maja do 31 maja 
341, »30
od 1 czerwca do 31 sierpnia 11°°

Janowa:
codziennie: od 17 maja do 15 września 10j0 

od 1 czerwca do 31 sierpnia 1<> . 
w niedziele i święta rzym. kat. od 10 maja 

pnia 911,
L ubienia: w niedziele i święta rzym. kat. od 1 czerwca 

do 30 sierpnia 10£>

Do Brssuehowic
codziennie:

* d w o rc a  g łó w n e g o :
: codziennie 600 
od 1 maja do 30 września 4J4

1 czerwca do 31 sierpnia 1231, 235, 414,od
615, 835

w niedziele i święta rzym, kat 
235, 835 
od 1

od 1 maja do 31 maja

czerwca do 31 sierpnia 1005

Do Janow a:
codziennie: od 17 maja do 15 września 300 

od 1 czerwca do 31 sierpnia 1015. 
w niedziele i święta rzym, kat, od 10 maja do 30 wrze­

śnia 109

Do Lubienia: w niedziele i święta rzym, kat, od 1 czerwca 
do 31 sierpnia 225

Tl W  L i i i  Pnpiatri nowieszne wyróżniają się grubym drukiem, Godziny nocne od 000 wieczór do 559 rano, są ozna- 
’  c z o n e  podkreśleniem liczb minutowych.

„Gazeta Lwowska" Nr. 104 z dnia 8 maja 1914.
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Tygodnik lustrowany
Przeszło tysiąc stronic tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyi rocznie.

„TYGODNIK JLLUSTROWAN1u w  r. 1914 zamieści najnowszą świetną powieść*

„ L E G I O N Y "
część pierwsza 5JW  K R A J  U“H E N R Y K A

S I E N K I E W I C Z A część droga „POD DĄBROW SKIM "
wspomnienia legionisty, z szeregiem wielkich ilustracyi W. K o ssa k a .

Powieść „L E G IO N Y * 1 „TYGODNIK ILLUSTROWANY" zaczai drukować w grudniu r. 1913. Nowi prenumeratorzy początek powieści mogą 
nabywać po 80 hal. Z przesyłką 40 hal.

Nadto „TYGODNIK ILLUSTRO W A N Y “ w r. 191.4 drukować będzie Oraz dokończenie powieści
najświeższą puwieść

WŁOD. PERZYŃSKIEGO „ZŁOTY INTERES" WACŁAWA SIEROSZEWSKIEGO: „BENIOWSKI".

A rtykuły wstępne, naukowe, społeczne i literackie pierwszorzędnych publicystów i literatów 
polskich. — Stałe przeglądy w ystaw  naszych z udziałem wszystkich m alarzy polskich i obcych. 
Ilustracye odźwierciadlające zdarzenia chwili bieżącej. — TEATR, SZTUKI PLASTYCZNE. — 

PIŚMIENNICTWO OBCE.

W r. 1914 wszyscy prenumeratorowie roczni „TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO" oprócz 52 numerów pisma otrzymają bez dopłaty:

12 tomów „Ciekawych Powieści44

„Ciekawe powieści" kosztują dla nieabonentów rocznie 
16 koron.

„Ciekawe powieści" każdy prenumerator 
Ulustrowanego“ dostaje

-------------- ZUPEŁNIE DARMO!!! -

„Tygodnika

omplety z r. 1910, l g l l . J g l g  |y|kO PO 10 kOTOIl 
1913, za 12 dużych tomów bro­

szurowanych
w oprawie po 

16 koron

Na żądanie wysyłamy bezpłatne dodatki książkowe 
Ciekawe Powieści) w bardzo pięknej, ozdobnej, płócien- 
Lej oprawie za dopłatą za oprawę 50 hal. za tom ; — 
o jest kwartalnie za 3 tomy 1 kor. 50 hal.,  — pół- 
ocznie za 6 tomów 3 kor., — rocznie za 12 tomów 
2 koron.

Zeszyt albumowy
„Świat Dziecięcy" z rycinami kolorowanerni, jako 

PREMIUM NADZWYCZAJNE.

W roku 1914 celem nadania „Ciekawym Powie­
ściom" cech Biblioteki beletrystycznej damy

Cykl powieści (Saskich
«X. I . Kraszewskiego:

„Starosta warszawski", „Hrabina Cosel", „Z siedmio­
letniej wojny“ i K .  D I C K E N S A  słynną powieść 
4-tomową p. t . :

„D aw id C op p erfie ld “ .
Od początku istnienia t. j. od r. 1910 

„Ciekawe P ow ieści"
zamieściły:

W roku 1910 powieści: Wołodego Skiby „Nad 
Poziomy", tomy 2, A. Dumasa „Karol Szalony", tomy 2, 
K. Dickensa „Klub Pikwika", tomy 3, G. Zielińskiego 
„Manuela", tom 1, A. Dumasa „Król Dziadów", tomy 2, 
W. Skiby „Grześ", tomy 2.

„Przegląd Bibliograficzny44

W roku 1911: A. Dumasa „Straszny Rok", tom 1, 
H. Nagła „Tajemnice Nalewek", tomy 2 , Erckmana 
i Chatriana „Hugon Wilk", tom 1, Deotymy „Panienka 
z okienka", tomy 2, Gautier „Kapitan Fracasse", tomy 3, 
W. Hugo „Człowiek śmiechu", tomy 3.

W roku 1912: W. Rapackiego „Hanza", tom 1,
E. Orzeszkowej „I pieśń niech zapłacze", tom 1, 
A. Dumasa „Towarzysze Jehudy", tomy 8, J. I. Kra­
szewskiego „Bezimienna", tomy 2, Rellstaba „Rok 
1812", tom 2, Erckmana Chatriana „Daniel Rock", 
tom 1, J. I. Kraszewskiego „Briihl", tomy 2.

W roku 1913: E. Orzeszkowej „Australczyk" 
tom 1, A. Dumasa „Wilczyce", tomy 4, K Laskow­
skiego „Zrośli z ziemią", tomy 2, A. krechowieckiego 
„Szary Wilk", tomy 2, J. Gautier „Cień chińskiego 
smoka" tomy 2, Wołodego Skiby „Paryźanin", tom 1.

Nowi prenumeratorzy biorący wszystkie komplety 
„Ciekawych Powieści" za ła ta  1910, 1911, 1912 i 1913 
zamiast ceny nominalnej 40 kor., płacą tylko 30 kor. 
w oprawie 54 kor.

Prenumeratą przyjsnulą: Adminlstracya Tygodnika lu s t ro w a n e g o  we Lw ow ie: Ulica Trzeciego Maja 5 .
oraz w s z y s tk ie  k s ię g a r n ie  1 kantory  p ism .

W A R U N K I  P R E N U M E R A T Y :
W ©  L w o w i e : ™  G a l i o y i  z przesyłką pocztową:

6 80 kor. z oprawą książek 8 30 kor. 
13 60 kor. „ „ 16 60 kor.
27*20 kor. „ „ 33 20 kor.

kwartalnie 
półrocznie 
rocznie

Wydawcy: Gebethner 1 Wolff. — Redaktor naczelny: Dr. Józef W olff. —^Odpowiedzialny za Redakcyę we L w ow ie: Artur Sehrttder.
Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie o polecenie niniejszego prospektu.

kwartalnie 7-20 kor. z oprawą książek 8 70 kor. 
półrocznie 14 40 kor. „ „ 17 40,lkor.
rocznie 28’80 kor. „ „ 34'80 kor.
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L. 45/261 T. ex 1914

C. k. Dyrekcja kolei państwowych we Lwowie.

K o n k u r s .

C. k. Dyrekcja kolei państwowych we Lwowie rozpisuje niniejszem konkurs na p o ­
sadę lekarza kolejowego we Lwowie, dla okręgu s-oitarngffo miejskiego l wów III. obej­
mującego : iewą strono ul. Gródeckiej począwszy od ul. Kil ńskich, prawą stronę ul. P i l ­
nej, począwszy od ul. Bilińskich. cala nli. e Knlparkowską, terytoryum położone nu zachód 
od granicy miasta, która ciągnie się wzdłuż lewej .■•trony ul. Kulparkowskh-j ku południo­
wi aż do Sokolnik, wraz z przedmieściami Bogdanówka. Syguiówką małą i wielką.

Z posadą lekarza dla tego okręgu połączo n jest początkowa płaca roczna w wyso­
kości dwóch tysięcy czterystu koron (2400 kor.) i ryczałt na wyjazdy w wysokości czte­
rystu koron (400 kor.).

Ubiegać się o tę posadę mogą ci, którzy o rzymaii na jednym z austryackioh Uni­
wersytetów dyplom lekarski i którzy są poddanymi austryackimi.

Kompetenei mają wnieść do e. k. Dyrskcyi kolei państwowych we Lwowie najpó­
źniej do 20 cd-nia należycie asiemplowane, w których obok <L t personalnych
należy podać, zy zajmują już jakie st;.-łe posady i jaką pobierają płacę i czy przysługuje 
im prawo do emerytury.

Do pod ń należy dołączyć: świadectwo przynależności, mettykę chrztu :urodzenia?, 
dyplom lek.-.rski, świadectwo stwi-rdzające praktyczne wyszkolenie w ch>ruigii i położni­
ctwie. świadectwo zdrowia od naczelnego lekarza c. k. kolei państwowych tyczące s ;ę nor­
malnego wzroku i odióżuiania barw. w końcu oświadczenie peter-ta, że w razi o nad .nia 
mu po.-ady nie przyjmie innej stf.łej pos dy lekarskiej b- z zezwolenia c. k, Dyrekeyi kolei 
państw owych.

Równocześnie zwraca się uwcge, że w razie nadani* tej posady jednemu z lekarzy 
kolejowych, będzie do obsadzenia inna posada lekarza koL-jowego o ewentualnie niższej 
płacy rocznej, wobec czego petenci mają równocześnie przedłożyć oświadczenie, że refle­
ktują ewentualnie także na tę opróżnić się mogąca posadę.

Lwów, dniu 2 maja 1914.

Zl. 45 261 I. ex 1914 (7673 2—2)
K.  Ig Staatsbalm Direktion in Lemberg.

Konkursausschreibung.
In der Stadt Lemberg gelangt dm Stelle eines Bahnarztes der k. k. Gsterr. Staats- 

bahnen zur Beesizung.
Der Imhi.ar/.tliehe Bezirk muf-.-st Dn territo,-lahn St-adtrayon Lemberg III. u. zw.: 

Linke Sei»e der Grorieckagasse von der Glińskim gasse, rechte Seite der Bilińskichgasse, 
rec-hte Steiie der Polnagasse von Bikństichgasse "angefangen die ganze Kulparkowska- 
gasse und das T -.rritorium westlich von der Stadtgrenze, welche letztere laugs der linken 
Seite der Kiilparkowskagasse gegc-n Siidcn bis naeh Sokolniki reicht, samt den Yororten 
Bogdanówka, Sygniówka wielka m.d mała.

Mit di. ser Stelle ist e h  jiihrliches Aafangabonorar von zweitausendvierhuadert 
Kronen (2400 K) and em Wagen-oauychale voa 400 K (vi*rhandert Krenen) rerbunden.

Bewerbungsbe.'echtigt siud un enser ósterr. Universiiat diplomierte Aerzte, die die 
ós err Sts.-.tsbttrgersehafi. baeitz u.

Be.w rher urn diege Stell haben ih<o ordnungsiniissig gestempelten Gesuche lang- 
siens bm 20 Mai i. J. bei cer k. k. Stsatsbuh/idirektion Lemberg emzt.bring-n.

In d Ul Ges,; he ist der Lebemsknf und der BPdnnaspang darzu telien und anzu- 
gebim. <d) der Hewaiber bereits inne andsre fire Stelle bekieidet, welches Honorar er aus 
cDrselben bezieht u -d  ob die Stelle mit eiaem Ruhegehalte rerbunden ist.

Dim G.-f.u he sir.d beizuschliess -u: He-ncDchein, Tauf-(Gaburts-) sehein, Doktor- 
d»plom. Zergnisse Ober den arztheben Studiengang und praktische Ausbildung (Chirurgie 
und Geburlshilf-i, Zengais eines Chefarztes der k. k. Staatsbahaen iiber die physische 
Eignung, insbisonder hinsichtlirf, des Farbeaunte sciieidungsrermogens, schli esslieh eine 
Erki ar ung, in welęher sich der Bewerber yerptliehtet. ftlr den Fali der Yerleihung der 
Stelle, iń Hinkunft auderweitig ńxe Stel len nur mit Genehmigung der k. k. Staatsbahn- 
direktion snzunMi'.nem.

Gleichzeitig wird darauf hingewieseu, dass im Falle der Besetzung dieses Postens 
durch einen Bahnarz* em irentueli niedriger dotierter bahnarztlicher Bezirk zur Erledi- 
gung ki mm en wird, weshalb die Pet.enten zugieich aueh die Erklarung abzugeben haben, 
(lass sie ruch auf eine andere, bei diesern Aiiiasse etwa freiwerdende Stelle reflektieren.

Lem berg,  am 2 M i 1914.

Teiefow  234. T e i e r o e  

.JSTA D TIłU R E A  U“ .

I
Ważne dla w y j e ż d ż a j ą c y c h .

BIURO NIIASTHWE
u k. kolei państwowych

we Lwowie, ul. Jagiellońska Nr. 3.
( P r z e d t e m  P a s a ż  H a u s i ^ a n a  i ) .

WYDAJE bilety zcetawiałne (Rundrcise) do wszystkich miast w Euro­
pie z 60, 90, 120, dniową ważnością % opustem 20% we Włoszech, 
Francy i  i. Szwajcaryi, również bilety ustaw ialne w jednym kie­
runku do wszystkich zagranicznych miejscowości kąpielowych * 
ważnoeHą 45 dni.
Powyższe bilety mają to udogodnienie, iż przerywać można jazdę 
we wszystkich m iejsce*ościach bez zgłaszania a naczelnika siacy i.

CELEM UNIKNIĘCIA ŚCISKU przy kasie na staeyi kolei 1 złodziei 
kieszonkowych, biuro .sprzedaje także b e s  ż a d n e j  d o p ła t y  
t . J . w  te j  sa m e j  e e n ie  c o  k a s y  k o ! e |o w e ,  zwykłe bilety 
jazdy tak zwane kartonowe w jednym kierunku, do wszystkich 
miejscowości w GalicyS, Bukowinie i do większych miast zagra­
nicznych u. p. Wrocław, Foznań, Berlin, Kołobrzeg, Zoppotj, 
Fr; y«kfurt a/M., Bud Śaizhrnnn, Budapeszt, Abhazia, W enecja, 
Hedyoian, Nizza, Csunes, i t. p. Kartonowe bilety nabywać mo­
żna także o jeden dzieu wcześniej.
( I w a g l ę d n i a  s i ę  z n i f k l  k o l e j o w e ,  l e g i t y m a e y e  n r a ę t f n i -  
cn e  5 B ile ty  w o j s k o w e  p o  *»  słn śtn ą .

A4YGNA1Y do wozów sypialnych oEnropojskicgo Towarzystwa mię- 
dzy n ar od owego® do wszystkich pociągów w kraju l zagranicą, za­
mawiać można listownie albo telegraficznie. i»rzy zamówienia na­
leży podać dzień wyjazdu, muner pociągu J rodzaj miejsce, dam 
skie czy też męskie i gdzie się wsiada.

reprodukeya kolorowa ze ,vlyiint-go obrazu
F. KEUDOWSKIEGO jest do nabycia w 
gustownych ramach i za szkłem w cenie
---------- — 2 5  k o r o n ----------------
za porto i opakowanie dolicza się 1 kor. 
w biurze ogłoszeń S o k o ło w sk ie g o  
L w ów , u l. T rzec ieg o  Maja 5 .
Na żądanie przesyła się odbitkę niekolorową.

Okazja.! Za pdłdarmo O k a z y a !

Bopóki starczy!
Pojedyncze zeszyty ilustrowanych pism z Jat: 1911, 1912. 1913 

,ip »rt im B ild“, „I>ie Woclle44, „Meggendorfer B latter“, 
,I> ie  J f  u s k e t t e ‘% komplety „  W K I ł l t O  W U A “

za połowę ceny do nabycia
w Biurze dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego Maja 5.
Na prowinoyę w ysyłka za zaliczką lub za poprzedniem nadesłaniem nałeżytości.

O k a z j a ' Za pdłdarmo! Okazja!

m z m & . T m s s m  a g  a x ______________

t e r  d e r  F a r b # w
s r y iiu a in e  re p ro sS iiic p  i s i y t o p r c t e s t ó  m alarzy

a r o o a s s a K f S c . t  i l S B O i S ,

po wyjątkowo niskich cenach
ST. SOKOŁOWSKI Lwów, Trzeciego Maja 5.

Wszystko najdokładniej pasuje
j e ż e l i  n źcrw a  s ie  k r o j u

„ a r  a  v  o  i i s  s
d o  n a b j c i a  n a  k a ż d ą  m ia r ę ,  

o f e e o m e  w y S ^ c s s n i ©  w  B i u r z e  d z i e n n i k ó w

Sokołowskiego, L w ó w ,  Trzeciego Maja 5.
R o c z n i M

Na wszystkie bez w IM.8IH.A eodziewiie
*l«i«oowe, zanlójscGwa, wledeńąfelb. z%sntn!ozne, TYBODNUtl H5ISSORV8TYCZ^, 
(<AUSTRACYE ARTYSTYCZNE, m m ,  ZURRALE, przyjmuje prwTOffiewtą * 

w nfejacii lub wy*yką m prowlnsyę pa eonach r̂ nboyjnyah
j1«* wseystfes-mte |tl«m anU»ni>'l.

Agancya dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego, LwOw, Trzeciego Maja 5,

J L O H 2
iiiożna nabyć po zniżonej cenie za 12 koron.

BisirG Sokołowskiego. Lwów, Trzeciego Msja 5.

mm kolejowi
wir® dzieusikew St. Sekułewskieee, Lwów. Trzeciego Maja I. 5.
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Podróże morskie
sMMBK^sswswssraaKcisfa 'jmsm.

dla wypoczynku i rozrywki.

„ T H A L I A “
^ o d L r ó ± e  t o  w  SŁ:r»aE y  s s ; l « : x «  

okrętem  austryackiego

Łloydu
V I .  !><> Hiszpanii, Portugalii i n a  północ od 24 maja do 15 czerwca: Genua, Monte

Carlu, Barceiona, Yalo»c»», M alaja (Granada), Gibraltar, Tauger Ća4yx (Sevilla). Lizbona. A rosa B,i.y 
(Sant lago), 0o<\os wyspa Wight), Amsterdam Podroż wraz z utrzymaniem począwszy od K. 450.

V II.  P o d r ó ż  do północnych m i n s t  od 19 czerwca do 8 bpca: Amsterdam, Brun biitnd. Ku ], 
Steckim Im Kopenhaga, t.ur-.-diu ia. Kop rwpc, 0«b?a. N ru ms^n i. Tisst*. B .'gen, Koperwik, Heigo- 
|;m<l, Amsterdam Podróż wraz z utrzymaniem orząwszy o-) K. 480.

V III .  Podróż d« kroju Wikingów d 11 do 21 lipc-i: Amster <am, Koperwik, Osteruwik, 
vSa ó, IK-, Hellr syk , Al i •«-k. o. * fisi mi Tr. n-só. N ' dkap i /, powrotem do Amsterdamu. Podroż wraz 
/  i tr v in., ii »'rn i c a ws r y od K 480

IX . l*odró/ do wiecznych lodów ‘>u 3 do 30 sierpnia.
X. Podróż d« miejsc kąpielowych od 1 do 28 września.
X I. "Podróż do Dalmacyi, Albanii, Sycylii i Tunisu od 3 do 19 października.

Główna A geneya Austr. Lloydu dla G alicyi. B iuro m iastowe c. k. kolei pań­
stwowych S Sokołowski, Lwów, ul. Trzeciego Maja ]. 5.

Adres telegr. „Stadtbureau“. Telefon Nr. 234.

ul. . tb a r tm ic k A  S.
Największy b i .u m z t t . ;’.ibi!erski i tesaru jir t r row ski

Juliiuna B \K R 0 W S K  l KftO
ku p u je  i s p r W . i i «
Zlij t;ia z P i - ie

s t u ; *  s r e i * r o ,  z f u * »  i i  
: s i a  po-'*./‘s i  • y  - /a j

n s jle p s z e  g a t n n k i  o s m itk n  c z > n t )n i  i 

a n m it t O c z u y m  j io  b o r .  l 'S O , l* 9 S . 4 -— , 

2 ‘OS i  2 '1 8  za  ( ió ł  k lg r .  p o le c a  

Ii a  u  d e I l i e r b a t y  i k a w y

£dmunda RieJla, £wów.

we Lwowie
poszukuje

referenta dla spraw hipotecznych
oraz

korespondenta.
„P oźą dsna  praktyka u a dw o ka ta ".

Zgłaszać się tylko pisemnie

ul. K opernika 1. 11.
Bracia  Tercyarze

#  P rzytu lisku  ubogich brata Alberta
w e Lwow ie, ul. Kltsparowaka 15,

w  - Wooui;; w szelk ie uaprawy meltli g ię ty ch : f iy -  
r iSiOÓH łóżka skla<iaa«, Kom i noki. < eo> umiar- 
kowane, a'a żądanie zabierają meble do la p m -  

wy ■“  odsyłają.

l>robi»e ogłoszenia
oa wyrazu petitom 3 hal., t ł u s t y m  

petitem 4 hal.

Irfor. J
P a n n a  i, praktyką biurową, zdolna, sprytna, znaj­

dzie posadę stalą od 1 f> maja. Zgłoszenia z od­
pisami świadeotw Biuro ogłoszeń, Trzeciego Maja 5 
pod E. E.

¥ TI■ l n r . n l  , V ‘ r * (m a t e m , i f i z y k a )r P o s z u lt u J® le k c y e  e w e n -
ł  i l U i l w ł  tu a ln ie  l e k t o r a t  p o ls k i
n iem ieck i lub  francusk i ew en t, ranne  
za jęc ie . — W y m a g a n ia  s k r o m n e . 
 E .  U . G łę b o k a  I. 14, p a r t e r  4 9 .  -------

OGŁOSZENIE L1CYTACYI.

Zakład Zastawniczy
Lombard L w ow ski, Sp. z ogr. por.

ul. S y k s tu sk a  L. lO,
podaje do powszechnej wiadomości, żc zastawy t. j.

. , ■*, i v p T o w a r y  od Nr. 11108 do Nr. 520-14K o s z to w n o ś c i  o d  S r .  I . 1 8 « J d o .N r .  1 .6 1 5 ,  i o o (jo Io w e  o d  N r . ;t„  d o  N r l5 5  
i o«l Nr. 5 «O o 6  d o  Nr. C a p ie  y  tJłlnveli w lokalu przy ul. Sykstuskiej L.

dnia 9, 10 i 12 c  z e r  W  C a l  914 1 w d iltach  ,j aj a < • e m u za goGwkę sprzedane zostaną.
10, od godzmy 9 - 3  przez publiczną 1 oyue.yę (in)cie kamienie, perły i t. |>.

Kosztowności obeiitmia przedmioty ze złota, sicuia, b i
h0S“  . . , . i.:„ ; futra, skorki na futra, wszelką odziez

Towary obejmują: dzieła sztuki dywany ]> i s , ; . ,A  bielizno, maszyny do szycia, maszyny do 
i pościel, sukna, aksamity, jedwabie, , , . ■ ,.fbidv miernicze, lampy elektryczne,
pisania, rowery, aparaty totograliezne, lorm-tki, bronie przy ira«> orkiostryony, mandoliny 
druty do przewodów elektrycznych gramolony, fortep.any, . t > mando.my,

skrzypce, eytry, gitary, książki naukowe . bcletiyst)

I  C. k. nprz. pl akc. Bank hipoteczny. |
(Wyka- w myśl § 7 u st. 6  statutu.) ^

Z dniem 30 kwietnia 1914 wynosił' stan naszych:

. K 80.389.00o-— 
• „ 1?9 364.000 —

4 °/0 iistów hipotecznych . . . .
4 1/8 % listiw  hipotecznych . . . __

,,, łącznie K 209,753.000-— 
książeczek wkładkowych na rachunek bieżący . „ 17,375.458 70
książeczek wkładkowych oszczędnościowych (pła­

tnych o k a z i c i e l o w i ) .............................................  3 613.997-49
asygnac.) i kasowych . . • . , „ 745.0* 0 '—

Lwów, dnia 6 maja 1914.

O G ŁO SZENIE, ( P rz e d ru k  nie  będzie p łacony .)

WALNE ZGROMADZENIE
Towarzystwa Przyjaciół Sztuk Pięknych we Lwowie
połączone z losowaniem dzieł sztuki za rok 1913 odbędzie się o godzinie 1130 
rauo w poniedziałek, dnia 18 maja w Pałacu sztuki ua Placu po wy stawowym.

We Lwowie, dnia 8 maja 1914
Dyrekcya Tow. Przyj. Sztuk Pięknych w e Lwowie.

f l R  1:i ib A n i  A €11  T O  II A
ze Lwowy 4> ystkM ^ a l a e y j  
kolejowy? ^ Galicy! I Bukowiaic

p  r  t© se M .  F I S C H L E R A
i. k o r . j  x. 'k ę  pi»t2x.t& w ą &

S S  i b s L

ó w u j  sk ład : B iuro  ST. SOK.OL0W SIOEGO 

Lwów. Trzeciego Maja 1. 5

Dyrekcya. #

»— o w a — — o — —  — — — — — —

P O R T R E T Y
Adama Mickiewicza 

Ks. Józefa Poniatowskiego 
Jana Dąbrowskiego 

Tadeusza Czackiego
reprodukcje ze słynnych portretów

w gustownych ramach i za szkłem

są  do nabycia po 8  koron
w biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, Trzeciego Maja 5.

Za porto i opakowanie na prowincję, doli* za się 1 koronę

Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem Jana Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 12, — Telefon 527.


